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Drukiem i aakładem „Drukarni Bydgoskiej" Spółki Pie 
| OGŁOSZEWIA 


ua. Mik". 


w ekspedycji | ausaturach w Bydgoszczy z dodatkiem tygodniowym „GR E- 13 groszy od wiórsza milima., szerokości 35 miiim Za reklam od milio. Frk ' zB 
PUWNIKA MIEJSKIEGO?" wynos: z warłalnie 7.58 zł, ne pocztach, przez lista- | stronie przed ogloszeniami 72 miin. 49 Ghówy,. w tokis na drugtaj tub dami” 4 
eeue w dona 8.58 zł — Miesięcznie 2.50 zi, przez listowego w derm 2.53 m, szyca atranach 58 zrsgrę, Be lej mamie i siaz. | Orobus ogłoszenia sio wt = 
pex opaskę w Polsce 4.50 aż, do Francji i Ameryki 6.58 złąjych. do Gdańska 3 tytułowe t$ gr. vakio daisses zSywoszy, dla posuukującpeh prany DO gd. SAKAI. 4 
ABa guiówny. fo Miemice 4.06 marki, — W razie przeszkód w zakiństaić, i Pury czeste powiurtaniu udziela zię rolni a Przy ptearieti | dasheniestkbat 
xpowudowyksth wyższą milą, strajców lub t.p., wydawniciwy mis sripuwiada szdowych wszelkie rabaty spadają. Tęłoszenia zugraniewuś IKP, wad apani. d 
| a dońarcianie niema, a premumeratorzy ele mają prawa do odarkodowanim, Bęsopisy zostają w administracji. — Za administracji egłotwenia odowwioda 8 
| Redaktor przyjmuje od 11-12 w południe oraz ad 5—6 po południu. dyr Premalszek Miemunyk. — Miejscem płatności i prawnem dia wsuwikiek i 
| Kaspadycja odwarta nd godziny 8 rano du godziny 6 wiecz. bez przerwy. | redakcji | udrniniztraeji | aoi sporów sądowych jest Bydgaszca. S | 
| awowiódziaj ej Kenta bankowe: Bans Hydgoświ I. A. — Dani Ludowy. —« Rami M. Wiigi 
Cz M Liga» SORET PREA See Puani: - kopii uisa Poznańska 30. hagen T. A. — Bank Dyskoniowy, -— Konis zzokuwe: P, KOL me. 204717 Pusani. 
Telefon administraci 315, . Telefon naczelnego redaktora nr. 316, Teston redniej 328, 
PNPA OES sk = zy X „ZANE í ; 
Numer 300. | BYDGOSZCZ, środa, dnia 30 grudnia 1925 roku. | Rok KIK. 4 
test Gdzie jest zł 
Protest. Gdzie jest zbrodn | edine 
Mi dłutszao rzami zaczely krążyć | ł AG 5 e $ hr g 28 mz m od jednego potage pOGTĄWANTY, i 
m». A kw kę kała rządowa CER X A 5 i rA å ti marzen - pzyjnurjemew | opecosriowujasey WA i 
namierzeją ograniczyć prawa, opurte A R dagudnyak warok. i WEKA f 
ma ustawia o zaopatrzeniu Inwalidów j magaómienie to rozirząza posal Whos. e tuka Ear De Ę a 
wojennych, ich rodzin oraz rodzin, po-! Warszawa, 58, 32 (fal, wł) Prr) pasé sil a Ga Jont mej powh a maighk mi Bo 
; , ; ; „ ) Pr przeńdniege rzęża. EWA dnożd udyowiauie osły skajątah wiem l 
mosiałych pe poległych. Ze względu | A > aż i 4 


„zaa Klubu Pieżta p Wios ogłosić odezwę 


Ba to: dzłe jast R: a. ES 
1) że z cztery lata wypłacono ją. Pt „Ottie jast zbrodnia I kto jest sbre 
) że pree ery YP on om, w której omawia dziełainaść 


walidom wojennym | pozostałym za. | UIArz 
umesti renty w wysokości ustawowej , Swego gabieełu w r. 1022, oraz działał 
smliczkj w wysokości 10 % należności; 

Z) że Í teras jeszcze wynosi renta, in- 
walidzka, wdowia i sieroca jedynie | 
8 % renty ustawowej; 

3 że wypłacane zaopatrzenie nie do- 
sięga nawet minimum egzystencji; 

4) że wreszcie przepisy ustawowe, 
mogace odcisżyć skarb Państwa mimo 
żądań i protestów organizacji naszej, í 
nie są wykonywane (rewizja koncesji, ! 
kapitalizacja rent, prawo nadawania | 
zierni rolnikom) 4 

Wydział Wykonawczy Zarządu Głów | 
nego Związku Inwalidów Wojennych 
Rzeczypospolitej Polskiej już w ubłe- | 
giym miesiącu sprzeciwił się zamiarom, 

ą 
ł 


Warszawa, 29. 12. (Tel. wi.) Jak do” 
nosi „Ekspress Poranny“ wykryto w 
łódzkiem Kuratorjum Szkolnem naduży- 
cia na szkodę skarbu państwa, przekra- 
czające -sume kilkuset tysięcy. zlotych. 


chcącym ograniczyć prawa inwalidów, 
wdów i sierot i zwrócił Rządowi uwagę 
na skutki, jakie wprowadzenie w życie 
tych zamierzeń może spowodować, 
wskazując równocześnie na realne dro- 
gi zmniejszenia wydatków państwa na 
inwalidów bez naruszenia ich praw. 
Mimo to uchwalił Sejm dnia 18-g0 
grudnia. 1925 r na wniosek Rzadu usta- 
wę, która ogranicza w prawach inwsli- 
dów, wdowy 1 sieroty, nabytych ustawą 
z dn. 18 marca 1921 r. przez Sejm Usta- 
wodawczy jednomyślnie uchwaloną. 


Berlin, 28. 12. (PAT). Na interpelację 
posła polskiego Baczewskiego, wystoso- 
waną w sejmie pruskim w sprawie od- 
szkodowania dla rodzin po poległych u- 
czestnikach trzeciego powstania śląskie- 
go, pruski minister spraw wewn. odpo- 
wiedział, że na podstawie $ 6 ustawy © 
odszkodowaniu osób prywatnych, któ- 
rych szkody spowodowane zostały zaję” 
ciem terytorjumi niemieckiego (ustawa z 
dn. 17 lipca 1922 r.) wchodzi w zastoso- 


kwocie 137 miłjonów, a obecnie w pre- 


Wiec protestacyjny Inwalidów 

WOA T dzo tylko 72 miljony z dodatkiem. To co v- 
Obrady odbywały się w nadzwyczajnym i 
porządku. — Uchwalono szereg donio | NA zasadnicze i to nawet niepełne ren- 


+ ty i to do lipca 1926 roku. | 
SAWA oae Zasadniczo rzecz biorąc, renty i zao- 


Wczorajszy wiec protestacyjny zwią- | patrzenie należy się ofiarom wojny od 
zku inwalidów wojennych zagaił pre- połowy 1921 roku. 
zes Przybylińhski powołując na marszał | łu 1924 roku wypłacano inwalidom za- 
ka wiecu p Szyperskiego, założyciela i | liczki w wysokości "he tego co im się we 
kilkuletniego prezesa związku inwa!.-| dług ustawy należało. 
dów w Bydgoszczy. | W obecnym momencie przeprowadza- 

Referat o obecnej sytuacji inwalidów i nie redukcji w myśl 
wdów i sierot wygłosił p. E. Morozowicz | oszczędnościowych, z pośród 
Mówca wskazał, że od dłuższego czasu | ków pracujących gorliwie dla dobrą Oj- 
w społeczeństwie i w pewnym odłamie | czyzny — redukuje się ich, a pośród 
prasy, pojawiają się głosy, że inwalidzi, | nich i inwalidów, pozostawiając na u- 
wdowy i sieroty, mają bardzo dobre za- | rzędach panny i kobiety mające prawie 
opatrzenie. że wycieńczone podatkami | jedynie te zasługi, że są bliskiemi krew 
społeczeństwo nadal ciężarów tych 
znosić nie będzie mogło. Obecny rząd. 
obcina wszystko do minimum, postano- | 


rzy. 

Dalej prelegent mówił na temat kon- 

wil też zniżyć renty inwalidwzkie i wdo | cesyj, okradania Skarbu Państwa Ít. d. 
wie. Odpowiednia też ustawa zapadła | streszczając swój referat, bo na wiec 
na posiedzeniu Sejmu, odbytem dnia 17 | przybył poseł Bigoński który jako dru- 
grudnia, a przeszła wszystkiemi głosa- 
mi przeciwko 37. Między posłami, któ- 
rzy głosowali przeciw, był też i poseł Bi- 
goński (Ch. DJ. | 

Rząd powziąwszy tę ustawę, obliczać | 

$ 


gi wydziału wykonawczcgu związku in 
walidów nad wstrzymac em  zniżenia 
rent inwalidom i wfowom od 1 stycznia 
1926 roku. Poseł Bigońnski zaznaczył. 
się z tem, że przy obliczaniu wydatków į że stosownie do zabiegów wydziału wy- 
na renty inwalidzkie wzięto za podsta- i konawczego zniżki rent będą wstrzyma 
wę rentę inwalidy samotnego, oraz u ine, jednakże nie uniknie się prawdopo- 
względniano, że pewien procent inwali- | dobnie określenia liczby osób pobieru- 
dów renty nie pobiera. 

Należy podać do wiadomości ogółu, | rych dochód przekracza w awójnasóh 
że dotychczas przewidywany był wyda- | pobory inwalidzkie, oraz, że wdowy po- 
tek na cele zaopatrzenia inwalidów w bierać beda zasiłki tak zwane „robośnć- 


i A 


$ 
É BORNEO ETATE ZARA ARIS ACH P EA AA RRA OA E ani WI 


maaraman O A HT TPA a ana a 9 pa PRAW YTY 0 A NEW 


Znowu zdelraudowano 
Kilkaset tysięcy złotych. 


Tym razem w kurałorjum szkojmem w Łodzi. 


ib AOR TFSI OB S RES RECE ROEE REC 


Niemcy niechcą płacić odszkodowania za powstanie 
górnośląskie. 


liminarzu budżetowym na rok 1926 Hi: 


becnie przewiduje rząd, starczy jedynie | 


Do końca I kwarta- ; 


szczytnych haseł ; 


urzędni- | 


nymi swoich przełożonych — dygnita- ; 


gi mówca przedstawił zebranym żabie. 


jacych zasiłki inwalidzkie i to tych, któ | 


sta Bydógonezy wytomupiy jrsosńie 
64 miyonów zietych — 


| piwochuemniosa m Witows x grupa A Bey 


ila, F. Witse atakuje rówaleń goguzadnł 5% 


| Mislska Kasa Uszazędnaśd 
sazickm guwah Hazyintawiacj, 
| Zustytusia prawa piblicza, © pugólaczaj pewni, 


| gablast p. Grabskiego. 
i 


Br. Chmialzzski, 
Wiedeprożyćwzi miasta. Reta wówjeka, 


8 domagają się, by komisje tuwalidxkie przy 
odpowiednich D. O. K. intensywniej załatw iuły, 
! Akta dochodzeń specjalnej komisfi mi- 

nisterjalnej przekazano  prożuratorji. 
, Kilku urzędników Kuratorjum ma być 
| pociągniętych do odpowiedziajności. 


powięzi! 


i gólnych wypadkach przewieka się sprawy. dw 
roku, a nieraz idiużej, dalej, by dopuszczana 
wazystkich członków komisji podczas badanie 
danego inwalidy przez lekarza genaralnega, % 
nie, jak obecnie się dzieje, ża takowi Brasa Prie 
chylać się do wywodów lekarza, 

9) domagają się, by inwalidzi, wdowy i siora 
ty korzystać mogli z bezpłatnych porad jekaru 
skich i lekarstw. 

10) domayają się przydzielenia drzewa opalo. 
| wanie $ 254, na podstawie którego przy | wego dla inwalidów i pozostałych, bez względu 
| zawinieniu poszkodowany traci preten- | ne ich zdolności do zarobkowania 1 mające, om 
sie prawne do odszkodowania. Wobec |rzewa użytkowego na takaa tiin Tinas tych 
tego wnioskodawcy polscy, którzy brali apnay gab) po kge) meyeri ea 
czynny udział w walkach powstańczych 11) domagają się ciężkich. kar więziennych, « 
z TSE z a è Ha! nawet kary śmierci na lichwiarzy, paskarzy, Spe- 
jakoteż i rodziny powstańców nie Maje | kulantów, złodziei grosza publicznego, i krzyw- 
| prawa do odszkodowania. Prawodawcy | qzicieli Państwa i społeczeństwa, usunięcie bez- 
i — zakończył minister — zdawali ge myślnego biurokratyzmu z urzędów i zniesienie 

i 


4 


0 RZA ATOS AREZZO 


miine snae r rs 


| dokladnie sprawę z konsekwencji pra- | systemu protekcyjnego. 
i wnej. X A 5 e 
| i Powyższe rezolucje zebrani przyjęli 


j jednogłośnie. Jak poważny przebieg 
f mial wiec protestacyjny inwalidów, te 
dowodem, że dyskusji nad referatami 
nie było. 

Na wiecu tym był m. in. obecny re- 
daktor naczelny Dziennika Bydgoskiego 
p. Teska, reprezentujący Magistrat, jam 

|ko radca miejski. $ 


t cze“ nie przekraczające 82 złotych mie- 
j P a 


sięcznie, a dzieci gdyby ich była spora 
liczba, w sumie nie mogą pobierać rent 
sierocych przekraczających renty mat- 
i ki Dalej poseł Bigoński zauważył, że 
jrząd obecny skłonny jest do rozważenia 
| systemu obliczania oszczędności i 
Í 

i 


4 
H 
| 
H 
| 
(wstawienia do pozycyj oszczędnościo- | zzmmemsswanswmu sent 
wych innych przychodów, by nie obci | | 
i 
i 
H 
i 
$ 


'mać rent inwalidów, wdów i sierot. Poseł Świakowski zarznca swemu | 
j Po obu referatach, marszałek wiecu klubowi marazm, mieróbsiwo i Ł d. | 
. Szyperski przeczytał zebranym ne 
r Pad Gy EM JM. DACH, warszawa, 20 12.-(Tol. wi)/Z KIBR 
; Stępujące rezolucje: oz y EE A 
I lidz, wdowy i sieroty, zg omadzeni na (SKORE 0 ia S ia pipan rok 
NWALAZ, W y. ZBromadze aş Suak zi ywując swój krok 
| wiecu dnia 28, grudnia 1925 r. w liczbie 800 osób SC? DAM i WIJE SÓW z; | 
| w Bydgoszczy, w sali Ogniska, uchwałają: w obszernym LSCi€ a vye j 


1) natychmiastową wynłatę zwaloryzowanych ; zarzucając im nie przeciwsiawianie się 
zalesłych rent inwalidzkich, wdowich, sierocych | złu, panoszenia się w stronnictwie, od- 
i rodzicielskich, tudzież dodatku „dla ciężko po- | stępstwo oq programu, marazm, nierób 
szkodowanych, dalej dodatku pielęgnacyjnego * stwo i t. d. Mówią, że podobna p. Świą- 


kwalifikacyjnego itd. oraz domagają się wsta. i, 3 ; s W o Ę 
wienia odpowiednich kwot na te cele do budże. ! kowski, skończony prawnik i,b. oficer 


u. za rok 1926. legjionowy, skłania się obecnie ku mos 
$% domagają siy odpowiedniej kapitativacji | narchizmowi. 

sant, a tem samem danie motności zakładania 

nowych warsztatów pracy, EN 7 premjera — prezesem teatrów.. 
3) bezzwłocznego rozpatrzenia rewizji konce- ali 

sji wódczanych, tytoniowych t innych, w myć! Warszawa, 29. 12. (Tel. wł.) Na sta» |, 

| kaza EK: ła OEM nowiske dyrektora teatrów miejskich | 
ej, a uchwalonsj przes Sejm, i nadanie A + : Ode RE eż 1 HIE 
wych osobom rzeczywiście uprzywiłejowanym. powołano p. Artura Stiv ińskiego, b. prej 

4) zaprzestania bezprawnych superrewizji in- | 26Sa rady ministrów. 

į walidów wojennych, uznanych za niezdolnych do 

i pracy na stałe, jako nieuzasadnionych an! ustawą 

ani innemi jakiemiś rozporządzeniami, mające- 

mi moe obowiąznjącą : i 
5) rozszerzenie ustawy z dnła 18. marca 1921 | 


R. YW YA POKE OWC 


Zasądzenie defraudanta. 


d 
Warszawa, 29. 12. (Tel. wL) Przed Są» 
dem apelacyjnym odbyła się rozprawa | 


p 


sza. 


| udzkiej na wszystkich inwalidów przedwojen- 


nych. którzy żyją w sżrajnej nędzy, $ 


! 


na teren Górnego Śląska, lb. prezesa Bratniej Pomocy stuc aczy, | 
6) PE i oda sait "ta a wi uniwersytetu warszawskiego, Stefana | 
pierwszym rzedzie Inwa. w wciennych, ; ikea SOW ereraa AAA 
7%) domagają się rozszerzenia ustawy inwa- | Słupeckiego, oskarżonego o č SH 


cję: znaczniejszej Sumy. 
skazano na rok więzienia, 


sprawy odwoławcze inwalidów, oraz by takowa | 
przyspieszana, nia jak dotychczas, Łe w poszcze. | 


 wozdanie. 


-Reforma roina ostatecznie| 
„uż załatwiona. 


p Warszawa, 28. 12. PAT. Przed porząd-ļ- 
. kiem dziennym pos, Prager (PPS) zapytał 

p. marszaika, dlaczego ustawa o pobieraniu 
podatków w ziemiopłodach, pomimo że jest 
pilna, dotychczas nie znalazła się na po- 


rządku dziennym, P. marszałek wyjaśnił, 


że referent tej ustawy pos. ks. Kaczyński 


dopiero teraz gotów jest złożyć o niej spra- 


Następnie Izba przyjęła w trzeciem czy- 


taniu proiekt ustawy o pokrywaniu kosztów 


| Mikowanej większości za odrzuceniem teji 


 ińskiej i białoruskiej, a za niemi i z 


ziemię w posiadanie. Do posłów, opuszcza- | 
j wdała przyłączyli się i po-| 
słowie z PP. 


leczenia ubogich w szpitalach publicznych 
w b. zaborze rosyjskim. 

Przy ustawie o aktach urodzin dzieci nie- 
znanych rodziców w b. zaborze rosyjskim, 
pos. Kordowski (Wyzwolenie) domagał się, 
aby znalezione dzieci wychowywane były 
nie w wyznaniu rzymsko-katelickiem, lecz 
w item, w Kktórem zobowiążą się je wycho- 
wać ci, którzy je znaleźli Przyjęto projekt 
ustawy w irzęciem czytaniu, odrzucając po- 
prawkę pos, Kordowskiego. 

Również w trzeciem czytaniu przyjęto 
nowelę do ustawy o przymusowem szcze- 
pieniu ospy oraz projekt ustawy o przedłu- į 
Żemia prawa do pobierania samoistnego po- 
daiku spożywczego przez gminy miast Lwo- 
wa i Krakowa, 

Następnie przystąpiono do głosowania | 
mad poprawkami Senatu do ustawy o refor-| 
mie rolnej. 

Pes. Ballia (N. P. Ch.) postawił wniosek 
o zdjęcie tego punktu z porządku dzicnne- 
go. Przeciwko temu wnioskowi wypowie- 
dział się pos. Sancjca (Wyzwolenie). l 

Wniosek pos. Ballina odrzucono i przy- | 
6itąpiono do głosowania, Prawie wszystkie 
poprawki Senatu do artykułów od 13 do 31 
więcznie załatwiono zgodnie z propozycja-ł 
mi komisji, n więc do art. 26 przyjęto po-| 
prawkę o zabezpieczeniu wierzytelności in-| 
stytucyj długoterminowego kredytu, do art. 
27 odrzucono m. i. poprawkę aby budowle, 


drzewostany, wody i zakłady przemysłowej, 
były szocowanej 


oraz meljoracje gruntowe 
osobno według ich rzeczywistej wartości. | 
Do art. 31, regulującego sposób wynagra- | 
dzania za grunty przymusowo wykupione, | 
przyjęto w imiennem głosowaniu 205 głosa- 
imi przeciw 94 poprawkę Senatu, normują- 
cą stosunek spłat gotówką do spłat rentą | 
wedłuś obszaru, ! 

Po przyjąciu tej poprawki rozpoczęło się | 
bicie w puipity, wrzaski i śpiewy na ławach] 
IWyzwołenia i innych klubów lewicowych. 

Następnie załatwiono kilka mniejszych | 
poprawek zgodnie z propozycjami komisji. | 

Przy głosowaniu nad poprawką Senatu | 
do art. 50 wybuchł konflikt. 
był w tym artykule, że parcelowane obsza- | 


| ry powinny być użyte przedewszystkiem na - 


uzupełnienie karlowatych gospodarstw po-| 


a 


wa „pobliskich wsi” skreś 


bliskich wsi. Senat zaproponował, aby sło-| - 
+ 


té. Z braku kwa-| 
poprawki, została ons przyjęta zwykłą 
większością. W tej chwili odezwało sigi 
gwałtowne bicie w pulpity na ławach mniej- 
szości i śpiewy posłów z mniejszości ukra- 
Wyzwo- | 
lenia. Posłowie: ci opuścili salę. | 
od nabycia gruntów z 


śwałceniem prawa samowolnie brali cudzą | 


jących salę 


Wszystkie dalsze głosowania aż do koń- | 
«a ustawy odbyły się w myśl wniosków ko- 
misji sejmowej. 
| Wśród wniosków, odesłanych do komi- 
si w pierwszem czytaniu, znajduje się pro- 
jekt rządowy w sprawie podwyższenia kar 
za zwłokę przy płaceniu podatków bezpo- 
łgrednich oraz wniosek stronnictw rządo-i 
(wych w sprawie powołania nadzwyczajnej 
komisji sejmowej do spraw oszczędności w 
(administracji. 
( Następne posiedzenie jutro o godz. 4-ej 
ipo południu. Ę 


* „w, 
PREZ a 
ap. 


 Mozaczewski na NARA do wyzdrowie- 
k A. 

Warszawa, 23, 12. (Tel. wł.) Stan zdro 
wia ministra Moraczewskiego znacznie 
Się poprawił. Już podczas świąt podej- 
mował podsekretarza stanu Ftybczyń- 
skiego i załatwił szereg spraw urzędo- 
wych. í 


My 
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-Wybór uzupełniający w klubie N. P. R. . 
- Warszawa, 29, 12, Tel. wł, Klub par- 
Tamentarny M, P. R, dokonał uzupełniające- 
go wyboru: swego prezydjum, Pierwszym 
wiceprezesem wybrany został p. Franciszek 
 Roguszczak, prezes śląskiej organizacji NPR. 
Pozatem w skladzie prezydjum nie zaszła 

RE 2 prEZYCMA | > 


Sejm uchwalit} - 


-Przy art. 51 odrzucono poprawkę Sena- | : 
tu, na mocy której c | 
parcelacji wykluczeni byliby ci, którzy z po-| - 
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Praga, 28. 12. (PAT) Świąteczny nů- 
mer „Ceskiego Slova‘ zawiera artykul 
prezesa Rady Ministrów p. Skrzyńskię- 
go, w którym autor stwierdza, że poli- 
tyka Locarna wyszła z ogółnych potrzeb 
czasu. Duch locarneński, który ożywia 
politykę międzynarodową w ostatnich 
czasach nie zrodził się bez trudności.i 
przygotowań. Co się tyczy Polski i Cze- 
chosłowacji, to cba te państwa usunęły 


I spory i trudności, zawariszy szereg u- 


mów prawnych i gospodarczych, z któ- 
rych na uwagę zasługuje umowa arbi- 
trażowa. Polska jeszcze przed umową- 
mi locarneńskiemi — pisze p. premier 
Skrzyński — starała się skonkretyzo- 
wać politykę pokojową w stosunku do 
sowietów. Rząd polski starał się też na- 
wiązać narady z rządem litewskim w 
sprawie uregulowania wzajemnych «sto 
sunków, ale nie z jego winy próby temie 
dały wyników. Przybywając do Locar- 
na, jako rzecznik polskiej polityki =- 
pisze dalej premjer Skrzyński — mia- 
łem jasno wykreślone linje postębowa- 
nia. Najważniejszem i najbardziej beż- 
pośredniem następstwem umów locar- 
neńskich musi być trudna sprawa urć- 
gulowania stosunków  polsko-niemiec- 
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Premier Skrzyński o naszem 
przymierzu z Czechami. 


kich. Rząd polski ze swej strony robił 


wszystko, aby przyczynić się nietylko 
do stworzenia normalnej prawnej współ 
pracy, ale i do tego aby dać wyraz at- 
mosferze uspokojenia i zaufania. Dowo- 
dem tego był fakt wstrzym. przez rząd 
polski bez żadnych warunków formal- 
nej wzajemności wyjazdu wielkiej jlo- 
ści optantów niemieckich- Nastroje tê. 


ożywiejące naszą polilykę względem | 


Niemiec nie mogą być niespostrzeżone. 
Rząd polski gotów jest iść dalej po dro- 
dze współpracy w ogólnym interesie, 6- 
czywiście w ramach obowiązujących u- 
mów, oczekuje jednak wyraźnego dowo 


du dobrej woli ze strony rządu niemiec- | 


kiego. Myślę, że się nie mylę, twierdząc. 
że stanowisko to podzielają i inne zasia 
dające z Niemcami państwa, które pod 
pisały umowy locarnehskie. W końcu 


premjer Skrzyński zaznacza, że umowy | 


locarneńskie są jednym z etapów poli- 
tycznych na drodze do wzmocnienia po 


koju. Dalszym etapem musi być uregu- | 


iowanie w tym samym duchu współ- 
pracy między narodami na polu gospo- 
darczem. W tym duchu widzę wielkie 
pole do decydującej współpracy Polski 
i Czechosłowacji na gruncie międzyna- 
rodowym. 


m 
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Powódź na półwyspie Fiorida. 
Podczas orkanu morskiego miasto Miami zalane zostało wodą. 
|ulicach nie ustawał, co widzimy na rycinie powyżej, a pom'żej, jak nie opuszczano 
okazji wypicia kawy w zalanych również lokalach kawiarnianych. 


N 
Pomimo to ruch na 


Koncerty Paderewskiego 
w Ameryce. 


Zarobił 25.660 dolarów. „ga 
Nowy Jork, 28. 12. PAT. W ciagu gru- 


ldnia Ignacy Paderewski miał szereg koncer- 
itów w różnych miastach Ameryki na rzecz 
[funduszu dla amerykańskich inwalidów, 


Dochód z tych koncertów miał przynieść 
25 000 dolarów. Pierwszy z tego cyklu kon- 


jcert odby się w dniu 12 grudnia w Catne- 


gie Hall, 


Licznie zebrana publiczność -po- 


|wstawała trzykrotnie ze swoich miejsc, a 
jmianowicie po raz pierwszy, gdy warta ho- 


norowa w uqilormach polskich i ameryka:- 
skich zaniosła na podjum sztandar Stanów 
Zjednoczonych, emblematy Ligi zrzeszenia 
inwalidów oraz polsko-amerykańskiego to- 
warzystwa weteranów, po raz drugi — kie- 
dy wszedł na podjum Paderewski, po raz 
trzeci zaś w czasie produkcji, kiedy mistrzo- 
wi wręczono wieniec laurowy. Z kolei od- 
były się w kilkudniowych odstępach czasu 
koncerty w Filadelfii, Waszyngtonie i Bo- 
stonie, Sam koncert nowojorski przyniósł 
ł w wysokości 9500 dolarów. -._ 


l 


O miejsce dla Polski w Lidze Narodów. 


Paryż, 29. 12. (PAT). „Echo de Paris' | 
donosi, że wraz ze wstąpieniem Niemiec | 


do Ligi Narodów nastąpi przekształcenie 
Rady Ligi a wówczas koniecznem będzie 
przyznanie reprezentacji Polski, Hiszpan 
ji i Brazylji stałego miejsca w Radzie. 
Niemcy nie zgodzą się na wejście Polski 
do Ligi? 

Berlin, 28. 12. (PAT). „Welt am Mon- 

tag“ zajmuje się artykułem „Echo de 


Paris", który wypowiada się za rozsze | 


rzeniem Ligi Narodów przez powołanie 
Polski do zasiadania w Lidze. Urzeczy- 
wistnienie tej propozycji uniemożliwiło- 
by — zdaniem dziennika — przystąpie* 
nie Niemiec do Ligi Narodów. 


A więc jeszcze nie zażatwiono:.. 


blatt“ donosi, że kanclerz powróci z urlo- 
pu w dn. 6 stycznia. Do tego czasu pre- 
zydent Hindenburg nie poweźmie w kwe- 
stji utworzenia nowego gabinetu żad- 


Rych kroków, 


s R 


Berlin, 28. 12. (PAT). „Berliner Tage" | 


„| śmiertelnych wypadków zmarznięcia į 


O wybór delegata Niemiec do Ligi Narodów, 
Berlin, 28, 12. PAT. Z powodu zbliżania 


| {się termiru przystąpienia Niemiec do Ligi 


Narodów, żamieszczają pisma poniedziałko- 
we różne kombinację co de osoby przedsta- 
wiciela Niemiec w Lidze Narodów. Rząd 
Rzeszy zamierza podobnie, jak to uczyniły 
iinne państwa, nie mianować stałęgo dele- 
gata, lecz jedynie wyznaczać od wypadku 
do wypadku zastępcę ministra spraw zagr., 
o iłe sam minister nie weźmie udziału w po- 
siedzeniu Ligi. Zastępcy rekrutowaliby się 
ewentualnie z rzeczoznawców. 


Bezrobocie w Niemczech stale wzrasta. 


Berlin, 28. 12. PAT. „Berliner Tageblatt” 
donosi, że na podstawie ostatniego oblicze- 
nia, ilość bezrobotnych w Niemczech wyno= 
si 669208. „VWossische Zig.” twierdzi, że 
ilość bezrobotnych w ostatnim tygodniu 
wzrosła o 40 proc, Bezrobocie wzrasta naj- 


| bardziej w Saksonji W Bawarji ilość bez- 


robotnych, która w listopadzie wynosiła 
102000, wzrosła do dnia 24 grudnia de 
120 000. i 


Nowy szef sztabu czeskiego. 


Praga, 28. 12. PAT. Dotychczasowy ġo- 
wódca praskiego okręgu wojskowego 


|Syrovy został mianowany szefem sztabu 
| generalnego. 


Słuszne zarządzenia na kolejach czeskich. 


Praga, 28. 12. PAT. Prasa donosi, te w 
ciągu 1926 roku ma być stopniowo zmienio- 


m |na pierwsza klasa we wszystkich pociągach 
|osobowych i pospiesznych w Czechosłowa- 


cj. Wagony pierwszej klasy będą kursowa- 
ły tylko w pociągach międzynarodowych. 
hje to motywowane jest względami- 


| oszczędnościowemi. 


Ameryka radzi 6 rozbrojenia. 
Waszyngton, 28. 12. PAT. Departament 


| stanu rozpatruje obecnie bardzo szczegóło- -. 


wo informacje, jakie et: właśnie od 
posła Stanów Zjedn. w Bernie w sprawia 
konferóncji rozbrojeniowej. 


Kemal-pasza odwiedzi Mostrwę. 
Wiedeń, 238. 12. PAT. „Neue Freie Press 
se” donosi: Według doniesień z Angorte 
iniu 


Mustafa Kemal pasza udaje się w kwie 
do Moskwy, aby konferować z Criczerinem, 


| na temat nowej sytuacji, wytworzonej przez 


traktat rosyjsko-turecki. 


Wojska sowieckie atakują pogranicze 
Afganistanu. 


Paryż, 28. 12. (PAT). Prasa donosi a 


* | Kalkutty ze źródeł angielskich, iż oddzia- 
| ły wojskowe sowieckie naruszyły grani-. 
| ce Afganistanu w okolicy Badeshan i za- 


atakowały wojska afganistańskie, zabi- 


|jając dowódcę oddziału oraz wielu żoł- 
| nierzy. W Kabulu panuje z tego powodu 
| wielkie podniecenie. 


Í Nowe powstanie i nowe walki w Afryce. 


Londyn, 28. 12. PAT. „New York He-. 


_|rald'" donosi, że w okolicy Tetuanu wybu- 
|chło powstanie, zwrócone przeciwko Abd- 
-J el-Krimowi. 


Pomiędzy powstańcami a zwo- 
lennikami Abd-el-Krima doszło do ziężkich 


| walk, w rezultacie których po obu stronach 


było wielu zabitych. 


We wrzącym tyglu chińskim. 
Tokio, 28. 12. (PAT). Reuter. Japon- 
ski urząd wojenny potwierdza wiado- 
mość o pojmaniu gen. Kuo-Sun-Lina, nie 
potwierdzająca jednak doniesienia o Je- 


| go straceniu. Według dalszych wiado- 


mości z Mukdenu, wszyscy generałowie 
wojsk Kuo-Sun-Lina mieli poddać się 
Czang-TsorLinowi. 


Wykolejenie się pociągu expressu. 


Paryż, 28. 12. (PAT). „Journal“ do 
nosi z Madrytu, że express Madryt-Car- 
tagina wykoleił się w pobliżu miejsco” 
wości Murcie, przyczem 2 wagony spa- 
dły z nasypu. Katastrofa pociągnęła wie- 
le ofiar. Szczegółów brak z powodu tru” 
dności komunikacyjnych. 


Olbrzymi pożar w składach naftowych. 


* Buenos Aires, 28. 12. (PAT). Z powo 
du szalejącej tu burzy wybuchł pożar w 
składach naftowych towarzystwa wło- 
sko-argentyńskiego. Szkody są bardzo 
znaczne. 


r 


Niezwykle mrozy w Ameryce, 
Nowy Jork, 28. 12. (PAT). Agencja 
Reutera komunikuje, że wskutek nie 
zwykle silnych mrozów, jakie panowały 
podczas świąt w środkowych krajach 
Stanów Zjedn., zanotowano tam kilka 
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Dr. Aleksander Czołowski. 
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Do czego zobowiązały się Sowiety trakta- 
tem ryskim? — Jak carat mścił sią na 
kulturze polskiej. — Zabytki sztuki na- 
szej licytowano i palone. — Najsrożej ni- 
sztzono trofea wojenne, -— Sam Suwa” 
row wywiózi 6008 armat, — Zayrabienie 
bezcennej zbrojowni Henryka Dabrow” 
skiego, — Tysiące polskich ermat perie- 
wierai się po wszystkich arsenałach. 


Artykułem XI. 1. Traktatu Ryskiego, 
podpisanego 18 marca 1921, zobowiązała 
sie sowiecka Rosja i Ukraina zwrócić 
między innemi Rzeczypospolitej Polskiej 
wywiezione z jej terytorjuta od 1 stycz- 
nia 1772 do Ukrainy: 


„Wszelkie trofea wojenne (chorą- 
zwie, szłandary, wszelkie inne znoki 
wojskowe, działa, broń, regalia puł- 
kowe i t. p.) jak również trofea zabra- 
ne od roku 1793 narodowi polskiemu 
w jego walce o niepodległość przeciw 
carskiej Rosji.” 


Takie żądanie, na pierwszem zaraz 
miejscu. postawili pełnomoenicy polscy, 
świadomi wielkiej moralnej i politycznej 
donosłości tej sprawy. Komuż bowiem 
nie są znane następstwa wszystkich na- 
szych powstań i krwawych walk o odzy- 
skanie wołności? Wiadomo. że stresz- 
czały się one w grożnem haśle: Zemsta, 
zemsta bezwzględna zwycięskiego cara- 
tu! Zemsty tej nie szczędziła nam Kata- 
rzynali. za 1794, Mikołaj I. za rok 18350 i 
1831, Aleksander II. za rok 1863. Srogie 
ich ukazy jak gromy spadały na poko- 
nany naród polski, aby go ukarać, upo- 
korzyć, zniszczyć materjalnie, zgnębić 
moralnie. Odczuła to przedewszystkiem 
kultura polska, dla której każdy ukaz 
carski przynosił katastrofę.. W następ- 
stwie bowiem tych ukazów gasły polskie 
ogniska wiedzy i nauki. przestawały ist- 
nieć narodowe instytucje, a majątki ich 
i zbiory ulegały konfiskacie. Wszystko, 
co Polska stworzyła z największym mó" 
ralnym i materjalnym wysiłkiem, co po- 
wstało z ofiar i zabiegów tak jednostek 
jak ogółu, co było prawną i duchową 
własności całego narodu. a zarazem jego 
chiubą — zostało mu wydarte, zniszczo- 
ne lub, jako łup wojenny, wywiezione 
w głąb Rosji. 

Ta drogą obok archiwów i bibljotek 
ze szczególniejszą bezwzględnością za 
bierano dzieła sztuki, zabytki i pamiątki 
historyczne, wyroby artystyczne i mater- 
jały naukowe. Zabierano je zarówno z 
gmachów i muzeów publicznych jak z 
zamków królewskich i pałaców magńta- 
ckich. Nie oszczędzano miast, klaszto- 
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MACIEJ WIERZBIÑSKI 


Powieść z czasów odrodzenia 
Wielkopolski. 


(Ciąg dalszy) 


Silny chłop zmienił się w złamaną, 
pochyłą wierzbę, zamierającą w grobo- 
wem, fatalistycznem milczeniu. W tej 
żałosnej ruinie człowieka skropliły się | 
zły owych drużyn roboczych, co rok- 
rocznie wędrowały „na Saksy”, aby tam 
zraszać potem słowiańskim germańską 
ziemię, wraz z groszem krwawo zapra” 
cowamym odbierać kułaki Herrenmo" | 
ral'u i służyć za pognój dla teutońskiego 
żniwa. Sobiesławowi zdało się, że tych 
białych murzynów miał przed oczyma 
Mickiewicz, gdy jęknął nad „biednym 
chłopem“ i załkał nad „biednym Słowia- 
ninem, co jeden tylko zna heroizm — 
niewoli", 

Westchnął głębokc, potem położył 
dłoń na jego ramieniu i wyrzekł: | 

—- Jeśli będę żyw, wkrótce będziecie | 
na wolności. Jake mnie tu widzicie na; 
oczy... I chyba nikt już z naszych PE! 
będzie tak głupi, by wysługiwać się wro- 
SOWI... 


Iii. 

Pochylony nad stolikiem, przybityn. 
hakami do ściany, więzień zajadał coś, 
ze specjałów wiejskich od siostry a przy- 
tem jeszcze łakomiej pożerał to, co przy- 
niosła mu gazeta. Biły z niej prądy elek- 
tryczne. Sobiesław przecierał oczy. lie 
pewny, czy dobrze widzi i wzburzona ' 


pierś podnosiła się gwałtownie. Drżały | 


AE FOTE AL Środa, dnia 


O polskie trofea w 
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gie 

Rosji. 
rów, kościołów, dworów i dworków szla- 
checkich. „Sekwestracja polskięgo mie- 
nia — mówi uczony rosyjski — trwała 
nieustannie. Prawie każdy rok konfisko- 
wano majątki, dwory, przedmioty sztuki 
zdobiące domy polskie.“ (N. N. Wrangel. 
Iskustwo i gesudar Nykołaj Pawłowycz. 
'Pętrograd 1915, str. 6.). 

1 Obok tego. co po każdem „uśmierżo- 
nem powstaniu”, rabowali i wywozili dla 
siebie. niezliczeni wojskowi i cywilni dy- 
gnitarze rosyjscy, a nawet prości żołnie- 
rze, urzędowo przybywało do Petersbur- 
ga setki skrzyń napełnionych polskim 
skonfiskowanym dorobkiem kultural- 
nym zarówno publicznym jak prywat- 
nym. Tutaj skrzynie te odbierała Nad- 
worna Kancelarja (Kontora Dwora) i al- 
bo sama bezpośrednio, albo przez zarząd 
Ermitażu rozpakowywała je i sporzadza- 
łą spisy wszystkich przywiezionych w 
nich przedmiotów. Według tych spisów 
rozkładano je następnie w salach Ermi- 
tażu do „Najwyższych oględzin* samego 
cąra. Gdy to sie stało następowała „Naj- 
wyższa decyzja“ co do losu tych przed- 
miotów, inkie, gdzie i komu miały być 
oddane. Więc jedne z nich jako „carskie 
dary* szły do różnych muzeów i insty- 
tucyj publicznych. inne do ozdoby pała- 
ców carskich lub do ich składów. Mnó- 
stwo przedmiotów otrzymywały w darze, 
i osobv prywatne. mnóstwo sprzedawano 
na publicznych licytaciach lub przezna- 
czano na zniszczenie, Wiadomo przecież, 
że Mikołaj I nie wahał się wydać rozka- 
zów niszczenia i palenia całych kolekcyj 
polskich. co ściśle wykonywano. (Wran* 
gel, str. 18—18). 

Lecz na tem nie koniec, 

W epilogu naszych krwawych walk 
o wolność. gdy męstwo i poświęcenie ule- 
gało liczebnej przemocy, gdy wszystko 
szło w rozsypkę, zdobyczą wojsk rosyj- 
skich stawały się niezliczone polskie mi- 
litaria w postaci choragwi, sztandarów. 
armat, broni mundurów i wszelkiego ro- 
,.dzaju przyborów wójskawych. Część 
tych zdobyczy dostawała się w ręce ro- 
syjskie na polach bitew, większość jed- 
nak bywała zagrabioną w arsenałach i 
magazynach państwowych lub składach 
powstańczych. Przytem zwycięski carat 
pragnąc doszczętnie rozbroić naród rwą- 
cy się do wolności. z całym wysiłkiem 
starał się pozbawić go wszystkiego, eo 
w denym razie jako orę$ mogło służyć 
ku obronie lub do akcji zaczepnej. Kon- 
fiskowanoe więc każdą broń, jaką znaj- 
dywano nietylko w arsenrłach państwo- 
wych, ale w miejskich i klasztornych, w 
twierdzach i zamkach magnatów i dwor- 
kach szlacheckich. Zabieranoe wszystko 


-. 


grudnia 1925 


Bea wzeladu na jakość, rodzaj lub ky aie 
znalezionej broni, zabierane często naj- 
droższe pamiątki rodzinne i historyczne, 
niszczono je na miejscu lub wywożono 
do Rosji. 

- Już nieszczęśliwa kampanja 1792 po- 
zbawiła nas pewnej ilości armat, cho- 
rągwi i przyborów wojennych. Pozatem, 
nie licząc w tym względzie strat prywat- 
nych, z samego tylko Nieświeża, z arse- 
nału zamkowego Radziwiłłów, zabrał w 
tym roku jenerał Fersen 26 armat spiżo- 
wyćh a 21 żelaznych wraz z mnóstwert 
innej broni i przyborów wojennych. (M. 
N. Kreczetnikow. Dnewnvia Zapiski 1792 
goda. Moskwa 1863, str. 63.). 

` Katastrofa 1794 r. oddała w ręce zwy” 
cięskiego Suworowa, obok innej oibrzy* 
miej zdobyczy, przeszło 600 armaż Rze- 
czypospolitej, z których zaraz w zimić 
tego roku wywiózł do Rosji 340 spiżo* 
wych, artystycznie odlanych sztuk. (N. A. 
Orłow. Szturm Pragi Suworowym. Pe- 
tersburg 1894, str. 109). Razem z niemi 
poszły tam i wszystkie stare nasze cho 
rągwie i pamiątkowe zabytki różnorod* 
nej broni. przechowywane oddawna w 
warszawskim arsenale. f 

Katastrofa 1831 r. oddała zwycięskie 
mu Paszkiewiczowi prawie wszystkie za- 
pasy broni i uzbrojenia naszej armii Kró+ 
lestwa Kongresowego. Obok kilkuset por 
lowych i pozycyjnych armat, zdobyczą 
rosyjską stał się znowu arsenał war- 
szawski, a z nim i znajdujące się tam 
między innemi chorągwie i sztandary 
dane przez cara Aleksandra I i Mikoła- 
ja I pułkom polskim. które po wybuenu 
powstania odrzuciły te chorągwie jako 
godła niewoli a przyjęły nowe z napisem: 


zN 
„Za Naszą i Waszą Wolność!*. Z tych © 
chorągwi dwie tylko dostały się w ręce A 
rosyjskie, inne ukryto lub wywieziono 
zagranicę. Natomiast, jako łup wojenny, © 
poszła nad Newę słynna zbrojownia, je: © 
nerala, Henryka Dąbrowskiego, zebrana © 
z Warsz. Tow, Przyjaciół Nauk. aby stać © 
się podwaliną słynnej carsko-sielskiej 
zbrojowni. (A. Czołowski. Zbrojownia J. 


|H. Dąbrowskiego. „Dziennik Bydgoski” 


1924. Nra 299 i 500). FA 
Powstanie 1863 r. dostarczyło Rosji w 
licznyth bitwach i potyczkach a nadto 
drogą konfiskat, bez liku różnej broni, 
ukrywanej dotąd starannie lub sporza- 
dzanej prymitywnie do boju. Dostarczy” 
ło również szeregu chorągwi i sztanda» 
rów rozbitych oddziałów powstańczych 
razem z zasobami ich wyekwipowania. 
Zbierał je z dziwnem upodobaniem sam 
car Aleksander, II i w arsenale pałacu 
w Carskiem Siole utworzył nawet osob- 
ny ich oddział. j 

Wszystkie te „polskie trofea“, sym 
bole naszych klęsk i upokorzeń, a dla ca 
rów symbole zwycięstw i tryumfów, za” 
pełniły w Rosji arsenały Petersburga, 
Moskwy, Kijowa i innych miast, pokryły. 
Ściany wielu cerkwi i koszar, stały się 
ozdobą niejednego prywatnego zbioru i 
pałacu rosyjskiego, a zarazem pamiątko- 
wą zdobyczą. potomków tych, co „polskie 
uśmierzali bunty”. 

Przedmioty, które nie zostały uznane 
za trofea oręża rosyjskiego. szły nie do. 
Panteonu jego sławy w Petropawłow- 
skiej twierdzy, ale de Ermitaża, do Oru- 
żejnoj Pałaty i t. d. jako zwykłe okazy. 
muzealne. Stąd zrozumiałem jest, dla: 


czego tyle naszych militariów, jak np 


wszechświatowy kościół 
chrześcijański. 


Płany papieża Piusa XI. — Do Rzymu przybędzie 2000 biskupów. 
jeden Pasterz, jedna owczarnia... 


św. na rok 1926 ekumeniczego (po- 
%wszechnego) soboru, wywołała ogromne 
zaciekawienie i sensację. 
dotychczas oficjalncge potwierdzenia 


Wiadomošci o zwołaniu przez Ojca | 


nie myśleli poważnie o zwołaniu sobo- 
ru, a dopiero obecny papież pragnie zaw 
początkować akcję w wielkim stylu 


Aczkolwiek | W soborze uczestniczyć ma 2000 bisku- 


pów z całego świata, ponadto ma przy- 


tej wiadomości nie było — utrzymuje ! być około 7000 sekretarzy poszczegól- 


prasa rzymska z całą stanowczością, 
że w sprawie tej odbywały się w Waty- 
kanie już kilkakrotne narady i że u- 
tworzona została specjalna komisja, 
stojąca pod przewodnictwem i kierun- 
kiem kardynała Sincero. Ostatni sobór 
taki odbywał się wroku 1870 i został 
nagle przerwany zZz powodu porazki 
Francuzów pod Sedanem ji zajęcia Rzy- 
mu przez wojska włoskie. Ani Pius IX, 
ani Leen XIII ani wr 


cz 


targanej, grzmiały instrumenty symfoni-; giego. 


cznej orkiestry i jakby w olbrzymiej ro- 


tundzie odbywał się w nim festiwal, oficerską, Sobiesław pytał się, czy mały 


o tryumfalnym nastroju. 

Z tego, co wyczytał, wynikało jasno, 
że jeszcze dzień, dwa a ujrzy na czele 
gazety tłustemi czcionkami wydrukowa- 
ne, ciężkie jak ołów, wiekopomne słowa: 
Niemcy proszą o pokój... 

Walita się sromotnie potęga Niemiec, 
drżał w posadach tron Hohenzollernów! 
Już może w mieście świergotały o tem 
wróble!... 

Oszołomieny, piiany do zenitu strze- 
lającą radością Sobiesław, począł cho- 
dzić po celi obłędnie i powtarzał sobie 
w myślach: „Jezus, Marja, co tam dzieje 
się teraz w Sercu Poznania! Jezus, 
Marja!. 

s Zabrzęczały klucze i 
dszorca Wieczorek. . 
' — Ma pan oficer iść na przesłuchy. 

Przestuchy?... Więc on był jeszcze 
w kaźni?.. Stało to w dziwnie jaskra- 
wej sprzeczności z tą godziną dziejów. 

Kóńczyło się w nim wszystko, vurza 
rądosnych uczuć przywarła do dna du- 
szy i, jakby w obliczu niebezpieczeństwa, 
skupiły się moce duchowe. 

Wprowadzono go do olbrzymiej pu- 
stej sali sądowej. Wysoka, obszerna 
esiradu zajmowała jedną jej część a dru- 
gi.jej koniec wypełniały ławy dla publi- 
ezności. Wzdłuż ściany ciągnęły się dwie 
zamknięte ławki dlas oskarżonych i ich 
obrońców, bokkie dotykające estrady. 

Indagacje sędzioskie miały się toczyć 
w tej sali, jakby dlatego, by dać więź- 
niowi przedsmak głównej rozprawy. 
Wskazano mu krzesło, tuż przed estra- 
dą, u podnóża niewielkiego stołu. Wy- 
soko nad tem krółował na ścianie barw- 


wszedł du celi 


Zapatrzywszy się w jego twarz pod- 


ten monarcha kończy szereg królów ze 
swćgo sępiego gniazda, wybiegł daleko : 
w przyszłość, gdy na estradę wszedł; 
z głębi młody, przystojny jasnowłosy | 
oficer z pliką aktów. Z postawy jego, 
z osteniacyjnej a fryzjerskiej elegoncji 
oraz dla lajtnanta niemieckiego typowe- 
go zacięcia wnosić trzeba było, że zawo” 


dowy ten prawnik pragnął ore 


wać się wiernie na wzór takiego lajtnan- 
ta. Może wstydził się przed sobą, że jest 
tylko prawnikiem. Brakowało mu juz 
tylko monokla. | 

Na wstępie Kriegsgerichtsrat Geiseler 
cisnąt Żabickiemu złowróżbne spojrze- 
nie. Siadł przy stole i pogrążył się 
w aktach. 

-i Na, ja... — przerwał flegmatyr 
cznie ciszę, nie podnosząc oczu od pas 
pierów. — Nazywa się pan... Cabicki, 
A co to znaczy ta kropka nad „Z“? Czy 
to konieczny dodatek? 

— Konieczny odparł spokojnie 
i chłodno Sobiesław — konieczny. Bo. 
tak się nazywam: Żabicki a nie Zabieki. 
A w żadnym razie nie Cabicki... 

=- Czemu „w żadnym razie“ nię Ca 
bicki?! 

«— Bo tak się nie nazywam—-uśmiech- 
nął się dyskretnie Sabiesław. — Gdybym | 
nazywał się Cabicki, 
przez „C“, h 

+= To znaczy, że jest lo nazwisko Po- 
laka? 

—— Oczywiście — bąknął Sobiesław, 
dziwiąe się, co za niemądre pytanie po- 
trafi stawiać sędzia niemiecki. ' 

"Tymczasem p. Geiseler wystrzelił: 

— Ale pam jest przecież Niemcem! 


w nim nerwy niby struny lutni, wichurą | ny, oleodrukowy portret Wilhelma Dru- | Chociaż Nie 


pisałoby się te! 
4 


zamach. 


nych diecezji. Podczas soboru porus 
szoną zostanie ważna sprawa połącze» 
eia wszystkich kościołów  chrześcijań: 
skich | zjednoczenia ich w wszechświae 
towym kościele, Druga sprawa, która 
będzie podczas soboru omawiana —— to 
zawarcie pokoju z Królestwem Wio- 
skiem i załagodzenie istniejącego juź 


iod 50-ciu lat zatargu między Ważyka- 
| nem a Włochami. 
eszcie Pius XI — | 
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mcem polskiego języka. Wal: 
czył pan za naszego króla i naszą ojczy* 
mẹ, został oficerem.. Prawda, zapom: 
niał pan o tem i wdał się w podłą robotę 
antypaństwową! No, to zaprowadziło pa” 
na do więzienia... 

Na to Sobiesław milczał, niejako przys 
zywając radcę do rzeczy. Ale on gwal 
tem domagał się odpowiedzi. 

— Czyż nie tak?! — zawołał, świdrus 
jac okiem w twarzy więźnia, który za: 
wstydzony głupotą djalogu, jaki mu kw 
zano toczyć, odparł jakby od niecheenia: 

— Nie.. Jabłoń nie przestaje być jar 
błonią, chociażby kto nalepil na nią inng 
etykietę lub przesadził ją z sadu między 
zagony kapusty... | 

-- Zagony kapusty!.. —- podjął sami 
donicznie radca sądowy; zagotowała się 
w nim furja i wyrzucił: — Pan nie chce 
być między kapustą! Należeć do Niem- 
ców ?L... | 

Ta gadanina, istotnie jakby z kapu 
ścianą głową, takim przejęła Sobiesława 
niesmakiem, że bąknął z odcieniem 
ironji: j 

— Nie aspiruję do nieprzysługujące] 
go mi zaszczytu. f 

A p. Geiseler rzucił się w krześle, niby 
szczupak w sieci, i wylały się bez miary 
oburzenia: 

— W istocie, byłoby to dla pana zby! 
wielkim zaszczytem, jakiego wy wszyscy 
okazujecie się zgoła niegodni! Nawet te: 
raz jeszcże, gdy Niemcy w swej wspar 
niałomyślności budują Polakom. pań 
stwo własne i wolne, wy tu konspiruje 
cie, kopiecie pod nami dołki! Wyzwala 
my Polaków z pod knuta Azjatów 
a u was nie widać ani cienia wdzięczno: 
ści. Przeciwnie!... Cóż pan mówi na nas? 
wspaniały gest, na akt 5-go listopada? 
(Ciąg dalszy nastąpi) 1 


! 


ł 


wszystkie, dziś już nam zwrócone, cho- 
rągwie i sztandary, pułków polskich Kró- 
_ lestwa Kongresowego, znalazły się w O- 
 rużejnoj Pałacie. Dlaczego bogata zbro- 
jownia J. H. Dąbrowskiego, na której 
zwrot daremnie dotąd czekamy, została 
umieszczoną w Ermitażu? Zadecydoważ 
o tem fakt, że były to przedmioty, które 
nie zostały wzięte na polu bitwy. 

W czasie mego iniernowania w Rosii 
w latach 1915—1917 miałem możność 
przypatrzeć się bliżej tym wszystkim pa- 
„miątkom, a zwłaszcza tym, którę prze- 
chowywały się w Kijowie i Petersburgu. 


Zaczynając od Kijowa, nie zapomnę 
tego potężnego, choć upokarzającego 
wrażenia, jakie sprawił na mnie widok 
kilkumetrowych piramid, ułożonych z 
armat spiżowych, które do jesieni 1915 r. 
stały u wejścia i po rogach tamtejszego 
arsenału na Peczersku. Pobieżny ich 
przegląd wystarczył, aby stwierdzić, że 
armaty owe byty przeważnie polskie z 
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i Smutna rzeczywistość każe, nam żyć 
pod znakiem oszczędności. Musimy o- 
graniczać się i oszczędzać wszyscy, tak 
państwo jak imstytucje i szczególni o- 
 bywaiele. Na ten temat wypowiedziane 
już miezliczoną ilość przemówień i wy- 
 lano morze atramentu. Musimy wiec 
oszczędzać i przeciągać pasa, jeżeli 
cheemy żyć. Ale oszczędność i związa- 
ne z nią redukcje muszą być rozumne 
i jak to już niejednokrotnie zaznaczy- 
liśmy, zacząć się od góry.  Dotychcza- 
| sowy bowiem stan fatalnie pod tym 
względem szwankuje. 
Ciekawych np. rzeczy można się by- 
lo dowiedzieć ma wiecu pracowników 
państwowych, zwołanym z inicjatywy 
kolejarzy w Tarnowie (w Małopolsce). 
| Oto jeden z mówców p. Krogulski stwier 
dził, że podczas gdy za czasów austrjac- 
kich krakowska dyrekcja kolejowa 


ótka pamięć" dygn 
Kolejowego. 


PE ET 


XVII wieku, kólewskie i prywatne, z 


Sroda, dnia 30 grudnia 1925 roku. 


yje TĘ 


Polityczne aresztowania we Lwowie. 


polskiemi herbami, godłami i napisami, | Policja lwowska polityczna dokonała szere- 
a zarazem istne cacka sztuki odlewni- ;gu rewizji w lokalach redakcji „Nowy Czas” 


czej. W roku 1915 wszystkie te zabytki, 
z obawy przed Niemcami, przeniesiono 
do Kurska i Woroneża. Obok nich „Mu- 
zeum historyczno-wojenne' w Kijowie 
posiadało jeszcze 9 innych prześlicznych, 
spiżowych, polskich armat. Najstarszą 
pochodziła z roku 1633, a więc z czasów 
Władysława IV, inne z łat 1784, 1789 i 
1791, a jak świadczyły na nich napisy, 
były ofiarowane Rzeczypospolitej przez 
stanisłeawa Małachowskiego, Stanisława 
Potockiego. Nestora Kazimierza Sapiehę 
i Stany Kurlandzkie. 

W Moskwie, którą poznałem wiedy 
tylko przelotnie, oglądałem na dziedziń- 
cu arsenału w Kremlu, setki przeróżnych 
armat, przeważnie z wojen Napoleoń- 
skich i stwierdziłem wśród nich szereg 
polskich z tego czasu i z kampanii 1831 r. 


(Ciąg dalszy nastapi) 
itarza 


miala 9 rewizorów, to obecnie ma 
ich 32, a jeszcze rozpisane sa nowe kon- 


kursy. Wagony kolejowe mimo różne 
koniroli ulegają zniszczeniu juź po 
krótkim przeciągu czasu. 

Ale to jeszcze nie wszystko. Oto jak 


. @rogulski twierdzi, pewien dygnitarz 
kolejowy kazał umieścić na bocznej 
linji 20 nowych parowozów i „przypo- 
mniał* je sobie dopiero po roku, kiedy 
już uległy poważnemu zniszczeniu. Ile 
ta „krótka pamięć“ pana dygnitarza 
kosztowała skarb państwa, trudno prze- 

| widzieć, ale zupełnie łatwo zrozumieć, 
dlaczego kolej nasze przynoszą deficyt. 

Redukujmy więc, ale przedewszyst- 
kiem zacznijmy od takich dygnitarzy, 
których pamięć stoi w nieproporcjonal- 
inym widocznie stosunku z wielkością 
ich poborów. 


| stulecie Stanistawa Staszica. 


$ 


a W r. 1926 upływa 100 lat od śmierci 
Stanisława Staszica. Życie jego przypada 
ma okres największych katastrof kraju, ale 
eż i najenergiczniejszych prób dźwisnięcia 
się z niedoli. A 
P Na przełomie XVII i XIX wieku ziemie 
olskie zalane zostały tak zw. literaturą po- 
ityczną, w której setki pisarzy podawało 
sposoby ratowania Ojczyzny, Był to więc 
okres zbliżony do czasów obecaych gdzie 
również setki mózgów myśli nad sposobami 
utrzymania Tej, którą opatrznościowe zrzą- 
dzenie losu tak niespodzianie powołało do 
nowego życia. Wśród umysłów, które naj- 
frąłniej oceniały Ówczesne położenie kraju 
potrzebne środki ratunku, pierwsze miej- 
sce zajął Staszic swem dziełem „Uwagi 
nad życiem Jana Zamojskiego, hetmana i 
kanclerza wielkiego koronnego, do teraż- 
niejszego stanu Polski przystosowane”. 
(17853. 

Nasz znakomity współpracownik i histo- 
ryk Kazimierz Bartoszewicz, przysłał nam 
wielce cenną pracę, 
„ziałalność Staszica, którą zamieścimy w 
noworocznym numerze naszego pisma, > 


Świętochowski zachorował. 
_ Zmakemity pisarz, sędziwy publicysta, 
Aleksander Świętochowski. wskutek prze- 
ziębienia zachorował poważnie. 


| Dyrektor kanku za kraikami 
We Lwowie wykryto nadużycia 
ami 


pa 


ka 
dolarowemi 

„okal banku  opieczętowano, 

|) . O 

smauciego (żyda) aresztowano. 
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| Most na Sanie ranął, Z Przemyśla do- 
:oszą: Pod naporem kry lodowej, która ru- 
szyła wskutek odwilży oraz wskutek na- 
zisku wezbranych fal, zawalił się z wielkim 
nukiem most drewniany na Sanie, łączący 
Zasa- 
uem. Most ten — niedawno znacznym ko- 
ziem naprawiony, był przeznaczony wy- 
acznie tylko dła ruchu pieszego. W chwili 
unięcia na szczęście nikogo na moście nie 


dzielnice przemyską „Garbarze' z 


vylo, 


l Mimo to powstały pogłoski, jakoby kil- 
i znalazło 


© osób wraz z mostem runęło 
mierć w nurtach Sanu. 


| 
à 


cze- 
Banku Dyskontowego. 
dyrektora 


Niesłyckana rozrzutnoeść jeszcze 
panuje u aas. 
j 


i Na estainiem posiedzeniu Senatu 
sen, Kędzior (Piast) poddał druzgocącej 
krytyce biurokratyczny system rządze- 
nia w Polsce. Zaznaczył on, że na za- 
prowadzonych oszczędnościach naile- 
piej wyjdą Lewiatan i P. P. S. W Mini- 
sterstwie Przem. i Handlu podwyżki 
wynoszą 146 procent, w Ministerstwie 
Pracy 140 procent. Cyfry te wskazują 
wymownie, jak wyglądają oszcezędno- 
ści koalicyjne. 

Szałona rozrzutność panuje w Mini- 
Sterstwie skarbu. W Austrii nie było 
zupełnie wiceministrów, u nas jest ich 
trzech, w Austrii byjo 3 szefów, u nas 

i jest 12 urzędników tej rangi i każdy ma 
osobisiego sekretarza. W' Austrji było 
ogółem naczelników wydziałów 22, u 
nas radców  muinisterjalnych jest 55. 
Taksamo, gdy wAustrji radców sekcyj- 


MC 1 f nych było 23, u nas jest urzędników 
oświetlającą postać i 


odpowiedniej kaiegorji 104. W samej 
centrali posiada Ministerstwo skarbu 
518 urzędników, gdy Austrja miała wi- 
kich urzędników w centrali wicdeń- 
skiej 288. 

Wogóle, jak stwierdził senator Kę- 
dzier, jest u nas za dużo urzędników, a 
Źle płatnych. Trzeba, żeby było ich 
mniej, a dobrze płatnych. 


, 
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Ni mniej ni więcej „.. 
Żydowski „Nasz Przegląd* drukuje 
taki list jednego ze swoich czytelni- 
ków: 

„Szanowny Panie Redaktorze! 
Proponuję, aby na pamiątkę pro- 
cesu Steigera nazwać w handlu o- 
kulary ze szkłami okragłemi w 
czarnej rogowej oprawie . „Steige- 
rami'. Jestem przekonany, że przy 
odrobinie dobrej woli ze strony na- 
szych optyków nazwa ta rychłoby 
się powszechnie przyjęła. 

Stały czytelnik H. M.“ 
Bez komentarzy . . , 


i przytomność, 


„Hromadskyj Hołos” i „Świtło”, Wynikiem 
rewizji było aresztowanie trzech pracowni- 
ków tych redakcyj oraz skonfiskowanie ró- 
żnych listów i zapisek. 


Oficer straży pogranicznej przemytni- 
kiem. W ubiegłym tygodniu patrol K. O. P. 
aresztował na odcinku Raków partję szmu- 
glerów. Aresztowani twierdzili, że towary 
należą do pewnego oficera straży pogra 
nicznej. Dochodzenie wyjaśniło, że sa cm 
podstawieni przez maj, Leona Krzesińskie- 
go, dow. szw. H brygady K., O. P, Towar 
stanowił własność majora, który od dłuż- 
szego czasu zajmował się szmuglem, przy- 
czyniając państwu szkody. : 


Już nie procedura — a proceder adwo- 
kata, Dzienniki lwowskie donoszą o szere- 
gu skandalicznych nadużyć, które popełnił 
adwokat dr. Brzeszczyński. Naciągał on 
swoich klijentów na różne sumy. Od jednej 
z klijentek wyłudził książeczkę oszczędno- 
ściowa na sumę 5000 dolarów, które sam 
podnosił i obracał na swój użytek. 


Dwudziestolecie uczelni, Zaslużona u- 
czelnia warszawska Wolna Wszechnica, 
obchodzi dwudziestolecie swego istnienia, 


Zamordowanie kucharki Dnia 23 bm, 
we Lwowie popełniono równie wulgatne 
jak zaśadkowe morderstwo. Oto w miesz- 
kaniu Samuela Majbłuma znaleziono jego 
kucharkę, kobietę 52-letnią, Feuerstein, le- 
żącą na podłodze kuchennej w kałuży krwi, 
z gardłem poderżniętem. 


Krwawe przyjęcie świateczne, W Kas 
wenczynie pod Warszawą podczas libacji u 
jednego z tamtejszych mieszkańców wyni- 
«ła pomiędzy uczestnikami zabawy krwa- 
wa bójka, w czasie której niejaki Franci- 
szek Kościaszewski otrzymawszy 9 ran no- 
żem w piersi, plecy i głowę padł na ziemię 
martwy. 


Zagadkowe wypadki w Zakopanem, W 
dniu 22 grudnia w drodze do Morskiego 
Oka przybyły z Sosnowca in, Galos 
strzelił do towarzyszącej mu Czesławy Krę- 
ckiej i zranił ją, poczem sam się zastrzelił. 
Na Hali Gasięnicowej wiatr halny zasko- 
czył dwóch taierników, Jeden z nich stud, 
politechniki warszawskiej Bistram zmarzł 
na śmierć 

Zatonięcie staruszki w wannie, W za- 
kładzie kąpielowym w Warszawie kąpięca 
się w wannie 60-letnia Aleksandra Kucze- 
wska, krawcowa, zasłabła nagle, straciła 
wpadła do wody i utonęła. 
Gdy służba zakladu otwerzyła drzwi la- 
zienki, zastała Kyuczewską już martwą leżą- 
ca na dnie wanny, 


Wigilja nędzarza, Na Pradze w ogólnej | 


ubikacji znaleziono wiszącego na pętli ze 
słomy umocowanej do poprzecznej belki, 
mężczyznę, Wisiał on tam już ze dwa dni, 
przypuszczalnie od wieczora wigilijnego, 
Że znalezionego przy trupie dowodu osobi- 
stego okazało się, że jest to 50-letni Jan 
Makarewicz, uliczny handlarz. 


Samobójstwo ucznia, W mieszkaniu ro- 
dziców swych, wystrzałem z karabinu po- 
zbawił się życia Zbigriew Tadeusz Kost 
kowski, 17-letni uczeń w Warszawie. Przy- 
czyna samobójstwa: zawód miłosny. 


Dar dia muzeum w Krakowie. Miejskie 
Muzeum Przemysłowe im d-ra Baranieckie- 
go otrzymało w tych dniach od generałowej 
Stanisławy Truszkowskiej cenny dat w po- 
staci oryginalnej sukni ślubnej z roku 1842, 
wykonanej w Krakowie. Okaz ten jest tem 
cenniejszy, iż został doskonale zachowany 
materjal i krój, który daje dokładny obraz 
ówczesnej mody. A 


Uniwersytet wileński wobec oszczędno- 
ści, Z powodu zredukowania ze względów 
oszczędnościowych budżetu uniwersytec- 
kiego w Wilnie z 2.800.090 do 1.900.000 zł. 
Senat zwrócił się do magistratu miasta 
Wilna z prośbą o całkowite zwolnienie od 
opłat za wodę, elektryczność i kanalizację. 


Paraija z pasterzem w powrocie do 
Uaji W powiecie Dziśnieńskim przeszedł 
na Unję we wsi Mikołajewo proboszcz pra- 
wosławny ks. Teodor Czystowski, który je- 
dnocześnie nawrócił na Unję całą swoja 
paratje. 4 


Czarny strajk, W Częstochowie robotni- 
cy zażądali natychmiast zaleglej wypłaty 
zarobków za miesiąc listopad, Pracę porzu- 
cilo z górą 1000 robotników. O godzinie 
8 odbył się wiec strajkujących i po przemó- 
wieniu kilku mówców, ogólny strajk posta- 
nowiono zaostrzyć, „zdejmując obsługę z 
wielkiego pieca i pieców Martenowskich, — 
czyli postanowiono zastosować t.zw. „Czart- 
ny strajk“. Elektrownia i stacja pomp przez 
noc z piątku na sobotę obsługiwane były 
przez inżynierów i majstrów, Wielki pieq 
został zadekowany, a piece Marterowskie 
wygaszone, 


Za podatki — sekwestr i labryka stanie, 
W Częstochowie zarząd fabryki „Peltzery” 
obwieścił, że wszyscy robotnicy z dniem 2 
stycznia zostaną zwolnieni, a fabryka bę- 
dzie zamknięta na czas nieograniczony, 
Przyczyną tego zarządzenia jest zasekwe- 
strowanie poważnej ilości przędzy, wskutek, 
nieuiszczenia podatków. 


Trzydniowy pożar majątku Druckiego. 
Ww Balłowie, ziemi radomskiej, wybuchł 
groźny pożar w majątku Aleksandra Druc- 
kiego Lubeckiego. Wobec braku środków 
ratowniczych ogień rozszerzył się na roz- 
maite zabudowania gospodarskie, objął 
część drzewostagu i srożył się przez blisko 
trzy dni, Pastwą płomieni padło wiele bu- 
dynków, wśród których również i pałac 
Druckiego-Lubeckiego. 


W karnawale nie trzeba się wiele bawić, 
Studenci lwowscy, zgrupowani w Bratnich 
Pomocach Szkół Wyższych we Lwowie, wy- 
chodząc z założenia, Że inicjatywę oszczę- 
dzania powinna dać w pierwszym rzędzie 
młodzież akademicka, uchwalił urządzić w 
karnawale tylko jeden wspólny bał repre- 
zentacyjny, powodując się obecnym kryzys 
sem finansowym społeczeństwa. 


Tragiczna wigilia samotnika. Z Warsza- 
wy donoszą: W wieczór wigilijny w miesz- 
kaniu własnem wystrzałem z rewolweru w 
usta pozbawił się życia 61-letni Bolesław 
Lublicki, urzędnik zakładów Świętojerskich 
przemysłowo-handlowych. Denat w pozo- 
stawionym liście podał jako powód samo- 
bójstwa —- starość, długotrwałą chorobę i 
apatję życiową, 

Ciekawe przygody włamywacza. Przo- 
downik, «kę DG koło lokalu woje- 
wództwa warszawskiego, ujrzał wysoki 
grubi kij, nabity 14 hakami, Oraz umoco- 
wana na szczycie deskę. Kij ten sięgał do 
wysokości I piętra. Przodownik, wiedząc, 
że jest to przyrząd, służący do okradania 
lokali przez okna, wszedł, z zachowaniem 
wszelkich ostrożności, do lokalu Woje- 
wódzkiego Urzędu Warszawskiego, obudził 
śpiącego woźnego, poczem obaj weszli do 
gabinetu p. wojewody, gdzie ujeli jednego 
z włamywaczy, 24-letniego Władysława 
Brazisa, drugi włamywacz zdołał é, 


Nowy herb. Królewska Huta wniosła do 
Min. Spraw Wewnętrznych podanie z 
śbą o zezwolenie na używanie nowego her. / 
bu. Tarcza tego nowego herbu jest podzie- 
lona na trzy pola i to koloru żółtego, nie- 
bieskiego i czerwonego. Na żółtem polu 
jest orzeł biały, na niebieskiem dwa młotki, 
a na czerwonem górnośląski orzeł. 


I powędrowali do ciemnego więzienia. 
Szczegółowe. dochodzenia w sprawie lwow- 
skiej kradzieży w fir. „Dressing” dały cie- 
kawe wyniki: amania dokonali właści» 
ciele firmy, Braunowie, którzy przed dwoma 
miesiącami ubezpieczyli towar na 10 t 
dolarów, a w najbliższym czasie mieli oglo- 
sié niewypłacalność. Podany przez nich po- 
licji wykaz skradzionych rzeczy obliczał 
straty na 3600 dolarów. Właścicieli aresz- 
towamo. ; 

Straszne odkrycie, Służba kolejowa ua 
stacji Wilno dokonała strasznego odkrycia 
Na dachu wagonu pociągu nr. 711, który 
przyjechał z Warszawy, znaleziono trupa 
żołnierza wojsk polskich z rozirzaskaną 
czaszką. Widać, że trup przebył diuższą 
drogę na dachu wagonu. Sprawa pozostaje 
tajemnicą. Śledztwo w toku. 

Splądrowali dwór, później podpalili... 
Powiat baranowichi, woj. nowogródzkie, 
poruszony został w wigilię świąt wypad- 
kiem: oto na dom mieszkalny folwarku, 
Zieleniec, wlasność p. Tadeusza Korczycy, 
napadła w nocy szajka zamaskowanyc 
bandytów, którzy obezwładniwszy domo- 
waików, dokonali rabunku, zabierając „SUD 
złotych gotówki, wiele żywności, wół 
i bielizny. PA UR 
A Dokonawszy rabunku bandyci podpalili 
dom, który całkowicie spłonął. Okazało 
się, że udział w napadzie brali między inny- 
mi dwaj włościanie, bracia Jan i Józef Sycz- 
kowie. Śledztwo trwa w dalszym ciąńu. 
Do tej pory ustalono, że napad miał za tio 
— zcimsię osobistą. 

Ksiądz Madziarz przeszedł do hodurow- 
ców, W Lublinie głośna była w swoim cza- 
Madziarza, wikarego w 
który nie chciał się 
zy duchownej, prze- 
parafji i który zor- 


sie sprawa _ ks. 
Piaskach Lubelskich, 
poddać rozkązowi wład 
nosząceimu go do innej j 
ganizował nawet opór parafjan. Po PA 
nym czasie ks. Madziarz uległ i ogłosił w 

Obecnie je- 


list, pełen skruchy. > 
gazetach list, p e 


dnak przystąpił do hodurowców, 
t zw. „Kościoła narodowego. 


Wypadek z bronia ma poczcie W 
warszawskim urzędzie pocztowym war- 
townik Władysław Kowaiski, wskutek 
nieostrożności, spowodował wystrzał z 
"karabinu i zranił w udo pracownika po- 
czty Marjana Gromka: 


w 


Wiec „Rozwoju“ 


Wiec zorganizowany przez pp. Zygmanow- 
skiego i Andryszaka z ramienia hydgoskiego 
„Rozwoju* w kwestji żydowskiej, odbył się w 
drugie święto Bożego Narodzenia w Domu Ka- 
tolickim w Mroczy. 

Z powodu licytacji ławek kościelnych pod 
przewodnietwem p. Józefa Pajzderskiego — wiec 
z przeszłe godzinnem opóźnieniem został zaga- 
jony przez niżej podpisanego, który oddał prze- 
wodnictwo miejscowemu kupcowi, ®. Zygma- 
nowskiemu. Pomimo opóźnienia i nieogrzanej 
Bali, publiczność, która wypełniła salą po brzegi, 
cierpliwie czekała na referat zaproszonego re- 
ferenta, p. Bernarda Źmudzińskiego z Bydgo- 
èzezy, Mówca w blisko dwugodzinnym, intere- 
sującyina referacie swoim dobitnie wykazał jak 
żydzi rujnowali Polską i obecnie podkopują jej 
niezależność gospodarczą i polityczną. Referent 
przedstawił fakta, jak żydostwo zdradzało i ni- 
szczyłe Polskę podczos inwazji bolszewickiej. 
Podaje dane statystyczne | wykazuje zebranym 
cyfry wręcz przerażające, świadczące o szkodli- 
wym wapływie żydostwa do Polski. 

A ta iala lurasin wmawia w kraju naszym: 
fchwę, szachrajstwe i zatruwa atinosiorę spole- 
czeństwa polskiego — miazmaiami rozkładu. 
A my przez naszą nieświadomość i żądzę zysku 
aprzedzjerwy ta domy, oddajeray mieszkania I 
to wię roi bes poczucia obywatelskiego, a grosz 
masz sancutmiyy w obes | wrogie ręce żyda! — (4, 
co tak czynią, zasługują na miano zdrajców Oj- 
ezyznył 7 

P. Łmudyńaki w serdeemoych wawsch ape- 
tuje do etecenych, że z tego mumimy stę ocknąć, 
ko jeżałń mia rmrozumieny gretnegn miebezpie- | 
czeństwa, oddajamy cię dobrowuinte w hańllącą 
miewnię tydnstwa Wobec datod Izraela, który 
niętylke Patskę, lame świat cały opanować sa- 
miara, aby na. tronfe papieskim zasiadł patriar- 
pha tydoweki, trsebe nem atworzyń namnoltronz, 
Bączyć sią ped wtauńsiem „Tazwyja”. 

Tyli» nasza oporwuńć, morutna i fizyczna 
łężyzna, oeryświ kraj 2 tydostwn | podnissiu do- 
brobyt( Jako naród, który stal twardo ma epoce 
chrrńńcijałowuwe moskey sły opret podleśrwi 
fr owsiane 

Biada nam | pukułemin uaszammu, jeże ty- 
dostwo spenewałoky Patskęt.. Wienczan anis 
my mię mierrwą pod zaniewy bezwatydnej kwl- 
tury żydowskiej, 

Dalej rafurnai wsńasoł m program żydoweki 
wobe Polaków chraednijan, również i na tydow- 


Celem uniknięcia przerwy w odbiorze 
„Dziennika uyraszamy wszystkich 


Sann Prenumeratorów s buzzwioczae 
uregulowanie przedyłaty. 


Z Wielkonolski, 


Z GKIRIRKA (Gi ipus iriewacckym, Do. 
17 bm. odżyło se w Ouleluku roczew walna se- 
kemułe Tow. Bpiewaczego „Św. Cecylgi". 

W sprawoziania swym dutychexasowy prezas 
p. Łuczkowyski żaili się ma niektorych tut oby- 
waisłi klórzy działają pa szkodę Tow. i daiego 
zostało ono przez ostatni missige nieczynne. 

Ażeby położyć kres podobnemu postepowaniu 
wybrano jednogłośnie ka dziekana Jaruszew- 
„Bkiego prozucam Tow. Na dalazyeh ezionków 
zarządu wybrani zostali pp: Reszkowaki Jan — 
sekrstarzam, buczkowski Kazimierz — skarbni- 
kiem, Stenceł Alfons — bibłjotekarzem, Cieszyń- 
aki Jan gospodarzem, Cieszyński Franciszek — 
zastępcą sekr. Tuleja Bomedyki — sest bhljota. 
karze Zawadzki Anasiazy — msi zosjpodarza. 
Ciesrytński Piotr, Stencel Floriana 1 Józwiukówna 
Marta — ławnicy, Tuleja Augustyn, Józwiaków- 
na Jadwiga — rewizorzy kasy, Łuczkowski Fr. 
— chorążym i pp. Łuczkowskie — podchorąży- 
nie. 

Po od$piewaniu „Wszystkie nasze dzienne 
sprawy...“ zebranie zamknięto hasłem: „Cześć 
Pieśni'! 


WYPALENISKA, (Zabawa sylwestrowa $o- 
koła). W czwartek, dnia 31 grudnia br. urządża 
gniazdo sokole zabawę taneczną, połączoną z 
przedstawieniem amatorskim na sali p. Breiten- 
felda. na którą Szan, Obywatelstwo okolicy jak 
i bratnie gniazda jak najuprzejmiej się mprasza 
Początek przedstawienia o godz 530 wieczorem 
poczem tańce. Odegraną będzie sztuka dwuakto- | 
wa pł: ,Śwatka", Dochód z przedstawienia i 
zabawy przeznacza gniazdo na zakup sprzętów 
ćwiczebnych. 

Zarząd gniazda przypuszcza, że tak cel zaba. 
wy jak i mlode jeszcze gniazdo — ścia asna Szan. 
Obywatelstwo jak i bratnie gniazda na tę zaba- 
wą — jaknajliczniej. 


MROCZA. Od dłuższego czasu grasuje w DA- 
szem mieście niewyśledzona dotąd szajka /zło- 
dzief, która zwiedziła już kilku obywateli. Rów- 


nież próbowała ena rosé maig żelazną w Magi- 


ROZNE CZEKAC 


'snego handlu i przemysłu. 


'w Wielkopolsce i na Pomorzu. Po wskazówkach 


j ziemski, 


Eliksir do > zębów 


<= | 
| byliby więcej skradli, 


| 
| 


w Mroczy. 


skie bluźnierstwa przeciw duchowiejństwu i Ko- 
ścięłowi katolickiemu i podał fakta z bolszewie- 
kosżydowskiej Rosji. 

„W końcu referatu p. źmudziński zachęcał w 
gorących słowach warstwy ludowe i prosił inte- 
liggncją, aby w każdej miejscowości rozwinąć 
niestrudzoną działalność nad odrodzeniem wia- 


-Całe społeczeństwo powinno szerzyć hasło 
„Swój do swego“, jak fo sią działo przed laty 40 


przez niestrudzonego referenta, co nam czynić 
wypada i jakie stanowisko rząd, sejm i społe- 
czeństwo wobec żydostwa zająć musi — kończy 
referat słowami:, „Przed Twe ołtarze, zanosim 
hłagernie, Polskę od żydów, rusz wyzwolić, 
Panie!“ 

Po referacie zabrał głos p. Stachowiak. Po- 
dzielając wywody referenta, stwierdził em, że 
wygłoszony referat należałoby wyglosić z try- 
buny sejmowej. Zaznaczył, że nietylko nalsży 
uświadamiać lud roboczy, który bardzo mało 
żyda popiera, lecz tych, którzy ziarno I trzodą 
sprzedają kardlazzowm żydtwskim. ` 

„Sekretarz i spruwozdawca odbytego wiecu za- j 
mieszkuje-w Mroczy lat 18, lecz tak imponuja- f 
cego wiecu nie pamieta, na któryby tak Hcznie | 
yubliezność nię rebrum. Mie zabrakło na wiecu | 
sni stanu retloczego, kupieckiega, rzemieślnicze, | 
go, inteligencji, urzedników z cła, urzedników 
z poczty, gospodarzy z raiamia | okalier. Był 
również obecny p. Jen Nowakowski, wlasciciel 
rarrąd miejscowego „Sekola“ I £ AF 
Wszystkie poprzednie wiece, które odbywały się i 
w Biroctzy, Bie miały tak wielkiego tamu SF 
chaczy, jak odbyty w świeta wiec „Rorwoju”. 

Panu Żmudzińskiemu, który tak dobitnis ł 
zrozumiale przedstewił zebranym klęsłe, jaka 


= waszym 


Środa, „dnia 30 grudnia 192 sk roku. 
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; z Szuioistie. 


Gwiazdka” u Pewsłańeów £ Wojaków). 
G 


W czw. artek, dnia 24 bm. w sali Domu Pol-; 
skiegó w Szubinie odbyło się tradycyjne wrę- | 
tnie podarków biednym wdowom, inwalidom) 
i 574 tysi Pomimo biedy, która obecnie 
wszystkich gnębi i dusi, obywatelstwa miasta i' 
okolicy nie zapomniało złożyć choć małej ofiary 
dia tych najbiedniejszych, Gla tych, którzy wal-. 
cząŁ . przed 7 laty za wolność i niepodległość, 
dziś Ba bez pracy, bez pomocy i chleba, Gdyby 
nie ła gwiazdka, kto wie, czy niektórzy z nich! 
mieliby kawalek mięsa: Świątocznęgo, 
niu skąpitono naprawdę podarków, nawet i 
Niemcy nie odmawiali Po zestawieniu ZA 
lazło się kilka centnarów maki, grochu, jęcznaie-: 
nia, trochę kiełbasy, mięsa, chieba, ciasta i in- 
nych, rzeczy. W porównaniu z ub, rokiem, tego- 
rosząa — była o wiele wspaniajszu i bogatsza, 
Bo zebranych przeszło 2060 osób przemówił krótko 
i dobitnie prezes obwodowy Tow. P. i W., pod- 
nosząc doniostość tej tradycyjnej gwia zdki, Nat 
końcu swoj przemowy zaapelował do wszystkich 
obecnych, by nie narzekone na Polskę i obecne 
CZASY, 
szych czasów, które raz przecież nastąpić muszą 
?półem nastąpilo kilka przemówien pp: Paz 
lickiego. delegats magistratu, Lisieckiego, pre- 
zasa związku inwalidów 1 Bembni sty, wieeprzze.j 
ga Tow. Pow. i Woj. W końcu przemówił p. 
Maćkowiak, który w imienin wszystkich dzię- 
kowai prezesowi p. „Ważkowakleszu maa koni-.| 
tetowi gwiazdzowewnu za urzedzie tah mekoniy 
i gwiazdki Po my krojnieh skrzy kach odśpie- 
wên piośń „W żłobie leźży..*, przyczzia dzielo-] 
vo się opłatkiem. Po rozdzieleniu podarków 
którę zostały wydana każdemu x sbusnyra, ti 
ormmało 280% onobom, ce jeas dowodem sprawa | 
ści persada | komitetu, wizyscy zezaszii mię. lecz 
każdy z promieniem radości na twaczy I choć 
skromne byty- te datki, to jednak, pozwoliły 
ptrzeć niejedną Ize 


Senatorowie wiolkepolscy u p minisira 
Skate. 


„Dnia 23 bm. z inicjatywy senatore 


czeka Polske przer napływ żydostwa I wobec te | p. Tadeusza Szułdrzyńskiego, senatora. 


ga, jakis stanowisku społeczeństwa saiat powin- | 
me, wyraśamy serdeczne podziękowania. i 

Po wyczerpaniu porządku obrad, przewodat- | 
czący wiec zarnknął. 


(OWARGA. Nasse miese ma $ jmteresa $y- i 
dowskie i to jednego krawea, jednegu knajpista | 
i żyta, który ma spółkę + Niemcam Hincem, 
młyn motorowy. Żyd knajpista otrzymał jaz | 
wypowiedzenie końcesu na wyszyńk z dniem, 
1 stycznia roku przyszłego.) 


dan Andryszak, sekretarz wiecu 
' GEROTEER | 


Pr em 


Ek 00805 


stracie, lecz bez skutku. Złodzieje zwiedził tak. 
że komisarjat i Centralę Rolnicze Ostatnim 
razem rakrudli sę iw pierwsze święto Bożego 
Narodzenia Ą eni. około goda ©-tej) da 

Sewaryna Ciążyńskiege przy rynku 
1 skradli towaru za około 300 zi Niezawednie 
lecz zostali sploszeni 
przez p. Ciążyńską. 


| 
i 
f 
sie | 
"UJŚSCTE. Spełniiy się nareszcie nasze raarzo- 
nia: mamy autobusowe połączenie z odiegią o 
i§ kim. stacją kolejową Chodzież — a tem sa- 
mem połączenie z Poznaniem i resztą Polski, 
a nie skazani jesteśmy na samą Piłę! Godziny 
odjazdów dostosowane są do więcej używanych 
pociągów — tak, żeby można jednego dria | do 
Poznania czy By dgeszczy pojechać i wrócić. 
Autobus odjeżdta s Ujścia — ratusz o godza 7 
rano i 8 po poi, a z Chodzieży —- dworzec o 10 
rano I 9 wieca Przejazd kaertuje 1,50 zt Ko- 
munikacja taka, otrzymana na gwiazdkę, spel- 
nią marzenia wielu mieszkańców naszego mia- 
pta i przyczyni się niewątpliwie do ożywienia | 
całej okolicy. 
| „Mielismy tu exikiem niespodzianie ida 
ciekawy wyklad wędrownego wykładowca, Za 
meldowany zosiał wykład u władzy dopiero o 
godzinie 1230, wykładowiec, mając odpowiednie 
papiery, zwrócił się do kierownictwa szkoły tuż! 
przed rozpuszczeniem dzieci prosząc, żeby te; 
opówiedziały po domach, po poł, na mieście 
wydzwoniono — a o godz. 8 wieczorem sala P- 
Grusa zapełniła się dość szczełnis ludźmi, 


Z0Ń. Jak wszędzie, tak i u nas sorgamizo- | 

wano obchód ku uczczenia pamięci Boleslawa | 
Chrobrego, a to w sam dzień wyborów do sej- 
miku powiatowego. Obchodem zajmowała siei 
szkoła powszechna. Dzieci radowały serca 0- 
becnych swemi śpiewami i 
wierszy — kierównik szkoły miał wykład, a na; 
końcu przybyły sekretarz Dyrekcji O, K. Z. na 
powiat ehodzieski i przemówi! o naszem całam 
dziedzictwie Chrobrego | o obowiązkach, jakia 
na nas wraz z tem dziedzictwem przychodzą, 
jeżeli to dziedzictwo utrzymać chcemy. 
4 BW wykładzie. na podstawie cyfr przytoczo 
nyeh ujawniło się jak bardzo duże jest u nas 
jeszcze do zrobienia jeżeli chcemy rzeczywistej 
niezaieżności — z małych rzeczy składają się 
sprawy wielkie — z małych pojedyńczych PBK 
nów wielki czyn społeczny i dola lub niedola | i 
powszechną, 


wypowiadaniem | 


: wis, reprezentujący Wiejkapolską, SA» | 
| isdat konferencji u ministra stnrbu, p 

Zdziechowskiego w sprawie fabryki, 
„Cegielski, która in doniosła w ostat-. 
(nich. dziach, że o ile nie oirzyrea pozy 
ezki rządowe, będzie zrnuszońta rozp- 

ścić resztę rototników i cały personel 

biurowy. Przyłączyli się do tej konte- 
jremejt ks, Adaraski (Che Dyk poru lat 
Stychei (Zw. L N.), senatorowie Kier- 
czyński i Banaszak (N.P R. 


Pe dłuższej rozmowie z min. Zdzia- 
chowskim, w której przedstawiono mu 
istotny stan przemysłu wielkopolskie 
go, udało się senatorom naszej dzielni- 
cy uxyskać od p. ministra zżpewnienie 
pomocy w formie niewielkiej zresztą 
pożyczki rządowej. 


Seann Bacci cza) 


Z Pomorza. 


— Nowy przystanek kolejowy otwarty został 
na linji PTczew--Chojnice, mie dzy stacjami Pi- 
; siennice—7blewo w kilometrze 3 289,2 przystanek 
osobowy „Pinezyn* guzie zatrzymują mię dial 
wsiadalueych i wysiadających rowłązi lokalne 
ne. 71 do 726 włącznie. | 


TUCHOLA. (Bmierć przy praep) W madlaśnie. | 
twie Świt uległ nieszczęśliwemu wypadkowi przy | 
spusaeanatn drzewa robotnik leśny, Karol Szewę 


z Fity. Nieszczęśliwego odwieziono w nieprzyto- |; 


A stanie do domu, gdzie wskutek odnieslo- 
nych okaleczeń, powodujących selamie krwią 
DEKU, I kanałów oddechowych, pe upływie dwu 
godzin anart. 


ŚWIECIE. (Pomcec hezrobkotnym), Pan sta- 
rosta powiatu świeckiego wydsł w ostatnim cza. $ 
mię doswę do obywateli miasta i powiaśu, aby |. 
bezyśli z pomoca bezrobotnym, 


SKÓRCZ (Pożar. W tych dniach wybuchł 
z dotychczas nieznanej przyczyny w zabudowa. | 
niu p. Pawłowskiego w Skórcz pożar, 


carski i ui 


CEN. (Kradzież). 
niedzielę (z 
nieznąni sprawcy do chlewa klasztoru sióstr w 
Topolnie i skradli 3 świnie wagi rzzem okolo 
4 centnarów. Świnie ubili na miejscu i zabrali’ 


ze ok 


JEŻEWO. Kradzież. W ostatnich dniach 
została w Jeżewie popełniona kr. adzięż na szkodę 
gospodarza p. Feliksa Czortka, 


KASZCZOREK, pow. toruński, Oo tość | 
kościelna). Duia 20 bm. w Kaszczorku óbcho- 
Gzojio bardzo uroczyście poświęcenie nowych or- 
ganów, które postawiono za staraniem ks, prob. 


Faszcżoty. 


GÓRZNO. (Zufeważóne saa Ka cmanta- 
rzu katolickim w Górznie niezoani sprawcy po- 
przewracali nagrobki i krzyże, Dochodzenia po- 
sicji nie odniosły skutka, 


jecz tylkę z zanianiem oczekiwali lep-i 


i ręka; szyje — wykażą ażysewya Galime 


= GRUDZIĄDZ. ( 
dniu 23. bm. odbyi się w Grudziądzu wielki wiee 
bezrobotnych. Nastrój wiecu był przedświątecz- 
. ny, poważny i uroczysty. Myśli wszystkich u- 
i czestników zobrania były skierowane w kierun= 
i ku gwiazdki, oraz podziaiu pieniędzy i Awero 
zebranych na gwiazdkę dla bezrobotnych. 


KONARZYNY, pów. chojnichi (Za wieje 
pracę...) Poraorska Izba Rolnicza udzieliła ode 
znaczeń następującym zamieszkałym w Ronan 
rzynach robotnikom rolnym: Jan Moga i Frons 
śiszek Tandecki otrzymali za 40 lat służby medał 
srebrny. Jćzet Miszka za 88 lat medal srebrny, 


ielki wiec bezrobotnych) W 


| 
T 


] 


Aleksander Różek za 37 lat, Ferdynand Tandec- 


ki za 35 lala mebruy medal, Wojciech Tandecki | 
i Jan Tandechi za Ż? lat medal bronzowy, 


„BAGNA, pow. chojnicki (Bilala Bmierć) Go- 
spodarz z Bagien, Stanislaw Dąbrowski wrae 
cał z jarmaarkn s Czerska, w Słonie Moys puria 
chmielouym pietao do domu, W tesie, bole løt 
nietwa Ustronie, zdjął z siebie płuszcz t pofo- 
żywszy go na śniegiem pokrytą ziemię, położył 
się nań i zasnął, Tak przeleżał przez 'eałą nie- 
zwykłe wtedy imrożuą noe. Odzyskał przytome 


ność, jednak po £ godzinach strasznych inęcznzu C 


ni, zabrała go biała kostucha. 


* KARTUZY. (Rzadki okar cygańskiej uczełwrwa 

ści) W Kartunach, bandu cyganów rosyościia 
sią ma podwórzu botelu Centralnoga Jaden z 
nich znalazł w czasie jarmarku %0 złotych, ale 
by? o tyle uczciwym, że natychmiast oddał je 
znajdującomu się w pobliżu postu erunkowsonu 
To rzsdi duwód orguhakkof uemet watsi, 


PUCE (Dckagunixu menebak  WPudczen 
ostatniej zwyżki dolara czterech kupców tutnje 
szych zakupie wazpólnię na twarnaj giańdsię 
ER dol m BRO uł. Gdy w majiepuwa suwaki 
sią „doirywm bitewne”, Olsen giy, da Balap 
były faiszywa.. Podobne mie jest ie pisrwayy 
tego rodsaju wypadau w macmj akolicy, lecz 


wisdutna, Ra głupich nia niają, Wigo mia kędaią 


F to też cutainą, 


OREW APO PAW OPPA, 


| Płyn braci Kłuszyśskich w Tarania 


w ragadsowy sposób adi. 
Prasa tnruśsika donowis 


W Tarunłu pod um SR pery uć, 


I 


swajduje wę sikcy, waj ydytrwiay frien k BUK 


WAY JARDA AMARRE DUAS PEANAS 
na rałym Ailyn tem masaży de firuny 
Kłuszyńaeg” z Eydpusecne | wyrabini spoujaiiia 
plztki owsiwm, Miya tem at iruech tyguduw dej 
MkbORZ MY. 


„iienańą 


U gui Z ramy dua T hm sywe, powin 


jory a dyis w Żwmpwę pmielodcząe at Pda 
muny wss klyky dymna, wyduy walana mkg 
3 okleń doma pod mr, Sis wauluameowaa Bridie 
zwdeziiie Mani agmine, którę adwytuduiae Miami 


brała się do «wiki e oguiem i po powtęwiniwawj 


pracy ńckałiawwuta gi, umawując ziele ziwenedie 
stwo romicsrzmiikw wę gda ma ąwiedzoza | Dim 
dowia Casies trwwaisne więirie budynku WEWN, 
a maszynami zpłuneyka 
Wsacnęte niexwiocmołe przez pałleją peker 
dochodzenia ujrwpiiy ceknwe amizagoty: 
fe ogiej powstał odreza w krech milojcekch, Be 
karki od gann były +euta a laoupich clekiryczną g 
w załym badynku wykręca, 
Foten majeżiny balony z terpantijytą, Mtia 
ra, jak wiadome joł cisezą lsiwopsiiuy 
A więc jemi, że działaja tu abrodniewy 
aree apea 
dzania, 


Straty wynońią około WOA s, aniy budya 


nek ubezpieczcwy był na sume 4000 «iotych. 
, Wewnątrz oprócz urządzenia nie było Ładny ch 
K materjalów ani tawasów, 


Po manemane ranan 


Co słychać w Tczewie? 
{Od wiasnego. kuragondanóin) 


Okres przedświzteczny zammesdisztwwii sio w- 
Tezewie gwnitoenom podniesieniem eu i uis- 
skończoną liością umąsranych pwianiek coses 
niermierule kiesne stewarcysoeniw 


Drożyzna a nas, nisukiodruana proa ujlogn, a 


jest nie do wytrzymania Panowie kupcy, m fk 
"nimi handlarze jaj i masie, kalkulują wszystka 
w- dolarach, frankach awwajcarskich | pulidos 
-nach gdańskich bał iosuło da taga, te namowie 
ziemianie i pośrednicy w sprzedały chulnak 

podnesili ceny choinek s3, do 6, 7, i nuweż 10-clu 


| 


zlotych za drzewko, bo też je kalkułowana Wi | 


j dlug kursu dolara! 
Znisz- | 


czony. zostal tylko dach nad budynkiem garn- fi prasa tute 
k 


O ironło! i na te wszystzo społewudsiww f 
isza milczy. 


„stowarzyszeń, Których opisy pomiesrcza tutej-, 


W nocy z soboty nal szy dziennik, działając w ten sposób sprytnie 
e na 13 bm.) włamiali się dotychczas | na ambicje zarządów takowych | pobudzając je 


do współzawudnictwa, 
Każdy dzisń w Tczewie, to uroczystości gwia 


J 


Ożywiła się u nas działalność kurdso Heznych | 


zdizowe, których jest po kilka dziennie, a eo 


jedna to łudniejsza, to bogatsza, 

Słyszeliszny z pewnego śródla, fe tuieższe Twa 
warzystwo Ludowe przestało na rece pars woi 
jewedy rezolucję, prosząc o zażegnanie Groty- 
zny przez wprowadzenie obostrzeń przy wywasig | 


| 
A 


drobnych Hose produktów spożywczych perea. à 


bardzo licznych gänńszevan, sjoetdrajyeyei ta 
nas na targi. i 

Tutejsza policja obyczajowa wzięła się ebrie 
sznie-energicznie do prania brudów w tatejszych 
przytuikuch rozpusty, a jest ieh ponoć wialka la 
leść ną dwóch ulicach u nas -~ Królewieckiej f 
Podmurnej, a ponieważ tut. dziernik pięty 


ł 


je srogo tak pijaństwo, jak i rozpusię, pei N 


niema sympatji u wlascicieli szynków, i wła- 

„żeżejełak tajnych domów rozpusty, Eat 
' 

x) 


i 
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grudnia 1925 roku ` . 


TEATR POPULARNY, 


ET 
„ka 


Pamięć wielkiej rocznicy 
w Poznaniu. — 


| 


Żarioczna ryba. 


Stolica Wielkopolski obchodział u- 
roczyście rocznicę pamiętnej chwili 
rzucenia jarzma niemieckiego. W dru. 


p | ; „Królowa przedmieścia“, - 


Wodawii w $ aktach 
$ Konstantego Krumłowskiega 
Nasza bydgoska scena ludowa wróciła znowu 


pr e święto rozpoczęły się już uroczysto- A 
$ ea a Obiczykiaj ye Placu W alesh z dalekich manowców na swoją właściwą drogę, 
Eer. piet: Sk acz SiE ! | dałą na ostatniej świątecznaj premierze szeroko 
„Olbrzymie tłumy ludności brały udział La Tw i 
Ya 7 > 3 > opularn Polsce sztukę Krumłowskiego „Kró- 
| p z I pop aw 
P zbiórce tormacyj wojskowych. Wapa- 1 dmieścia". Sztuka to nie młoda, z górą 
nilale przedstawili się Powstańcy į Wo- OWE BORESWNSPEM, iri i ug 
Aa. z Poznania i przedmieść. ` dwadzieścia pięć lat licząca a przecież zawsze 
z wię R t R 5 ł reed ść p i wszędzie w Polsce całej mile widziana i słu- 
a G ) „8 j blis e). t d bry, ea owy chana. Królował ten miły wodewil Krumłowskie- 
E R y pu liczne i domy prywatne u- go dotychczas przez pewien czas na każdej sce 
| strojomo w sztandary narodowe. Uro- nie polskiej, będzie królktywał na pewno także 
| czystej Mszy św. odprawionej na bal- długo na deskach Teatru Popularnego. Na pod- 
| konie tumskim, słuchały delegacje „puł stawie wrażeń z premiery sobotniej można wró- 
ków i oddziałów wojskowych miejsco- żyć „Królowej przedmieścia* długie i wielkie 
wego garnizonu oraz Weteranów 63 ro- powodzenie 
ku i Hegne towarzystwa. Wieczorem kę i 
odbyło się uroczyste przedstawienie w CZE wręg» e pei s see 
Teatrze Polskim, gdzie przemawiał ar. EA zapa Arn. pei. ż sę + H bylo 
Gantkowski. Uroczystości zakończy!  .. PORN i k : : ao 88 RA aa GŁ BA 
„eapstrzyk wojskowy. W naturze trafiają się kuryoza, w które trudno nieraz uwierzyć, W Morzu Śródziemne | można i odegrano naogół dobrze. W braku do- 
i 4 żyje ryba chiasmodus, która większa od siebia ryby połyka w całości. Aby je w sobie | statecznej liczby zawodowych aktorów użyto sił 
ÓW |DOmieścić, żołądek jej pod spodem rozdyma się niby mały balon do odpowiednich roz- | amatorskich, co naturalnie, jak w każdym tak 
g l p miarów, przyczem błoniaste ściany jej żołądką stają „się takie cienkie, że polkniętą | mieszanym zespole, adbiło się w pewnej mierze 
| Aa pomnik Sienkiewicza. rybę w środku żojąlką można wygodnie obserwować. ujemnie na całości wykonania. Istnieje jednak 
| 191 s i | PAL" NI EZ ROMIE BENRO BEEN. W POZZO. 2 Alpa. BaTZ SOP ra muzy | duża różnica między grą pewnego siebie, zawo- 
| EL o a Awe roman Ad s dzka d a- = x ć dowo wyszkolonego aktora a Demoen i nte- 
LI irut alsze A i i zebi atraln rz nege 
| pracy. SAŃ cince namiot ikaczka sportowa. udolnym szczebiotem te ym przygo 
| IL zmstęg ML drużywy bare, żańskiej, 3 aż r za i j : amatora. 
l EJ i » zapawmoane spzystencję na dzień Baiting Siki zamordowany Lecz z takiego obsadzania miektórych sztuk 
Bo 188) Ne verwante Bluza Szkolnego Magistra- jutrzejszy, niech kupuje tylko przez reklamę. nie robi się tutaj dyrekcji Teatra Popularnego 
1 przesyłamy 5 sł, I p my Biuro Policyjne s ) E zarzutu, dobrze bowiem rozumiemy, że w teatrze 
Magistratu o kontynuowanie składki, wyroby krajowego przemysłu. Cały świat obiegła przed kilkoma dnia- | wiele rzeczy wystawia się nie tak, jakby się 
Biure Generatne Magłstrata KPA R mi sensacyjna wiadomość e awanturnicze| | chciało, ale jak można. ES, 
ca + . A R | ćmierci słynnego boksera — murzyna Siki a | ak RE EA 
| 198) Czyniąc zadość wezwaniu p. Muszki Gin- Śnieu i dziewcz który będąc w stanie podniecenia alkoho- Rolę tytułową grała p. T. Rapacka. I 
|  tyłło, spieszę z moją ofiarą i proszą o dalszą 3 wczyna, luw.go, wywala! na ulicaca Nowego Jorku | wzgledem aktorskim wybrnęła dobrze, lube gło- 
i gkladke pinżyníisrową Mołenę Tauehertową. Gdyśmy ranna dziś godziną awanturę, w następstwie czego został za- | sowo wskutek widocznej chrypki nie zawsze | 
| w , san „Mieć. Szłi przez ogród w śniegu cały, kłuty wano przeciwników, Wiele pae donice | 
| a 7 í i zagranicznyc i krajowych _ poświęciło Rolę pi a gminnego Majcherka grał p. Pol. | 
| 194) Ślad Obsypywał cię, dziewczyno zaśrani ) c święci olg pisarza g g zrał p 
5 zł, Ado szale e CE Al wyj Śnieżeń srebrny, śnieżeń biały, szczegółowe opisy z ostatnich chwil, świa- | powiedzmy tu sobie otwarcie i szczerze, że p. Pol 
hf ding paehan na pana ra ~ i k towego boksera w momencje krytycznym. rolę tę zupełnie przeszarżował. Nadał jej cyr- | 
Urzęśkowiaka o dalszą akojo budownierą. Gdy na twoje upadł wargi, A Najnowsza jednak wiadomość, przesłana kową szarżę w dykcji, w ruchach, we wszyst- | 
ć Framgisześ Cleszyński, Rozchylone i kuszące, iskrowo z Ameryki, , zaprzecza w sposób kiem. Grał komicznego, ale przecjeż nie cyr- 
| ; * 3 $ Tajał cicho i bez skargi, lakoniczny poprzedniej, z której wynika, | kowo błazeńskiego pisarza gminnego Majcherka, 
| ei Ma weewanie Klasy L C szkoły wydz. Bowiem były za gorące. że 2 RON Siki już oari ri pi Ger jak wszystkie swoje role jednakowe, nie wyszedł 
| meskiej, plncimy 5 st, | wrywamy klsę7A, ciąż byl istotnie „trupem” po całonocnej li~ t A izowat typu scenicz 
sakuły wyda. żeńskiej do dalesej akcji Gdy twe oczy obsypywał, bacji. Jak widać z powyższego, Battling >, Ra „deg gh świeta aT 
Klasa L D, szkoły wydz, męskiej. Takie czarne i wymowne, Siki jest wrogiem „prohibicji alkoholowej | +5 lnie. P ję, i się bardzo i były rzęsiścia 
a x * To wnet łzą po rzęsach spływał, w Ameryce i uważał za stosowne w odpo- | ŚR Poco DY Sg As kuplety p. Pol 
Bowi były do, PR: pet zak. oiu t ? _| oklaskiwane własnego wyrobu kuplety p. 2 
M W otpowiedzi na weswanie dyr. Bara- owiem były za cudowne. wiedni sposób przęciwko temu zaprotesto j i Mej sta- 
wowstkiago wkiesłam © g. i saprasram do dalszej wać ; natomiast gra jego w roli Majcherka poza: i 
sàcji p Dra Jewasłńskiego, pow. lekurza wet Gdy przypadkiem się zabłakał Ameryka, kraj nadzwyczajności, sensacji lała duża do gyczenja: wi leg robota pea ape 
| mł Libolta 12. W twoje włosy czarne, lśniące, i reklamy wykorzystała ten błobv wypadek surowa, ciesielska, szczególnie chybiona twe 
hę a Dyr. M. Jankowski. To w nie bezszelestnie wsiąkał, | w życiu Sikiego, aby imię jego znowu czy- | Twa pod względem dykcji. Dykcją p. Pola ka 
WN Składamy © Li proziny o etag dalszy Bowiem były za pachnące. tały oczy miljonów osób z nowem zaintere. | w tej sztuce tak sy 0 i karę K JRE 
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| $ J. Prus Kowalewska | amm DOO) Z EZ EE ee E EEE, E Ernk leko Ak , Krótko mówiąc: pierwszy Majcherek na sco- 
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201) Załączam 5 zł, I proszę o dalsze popro- następujących okreśłeniach: niewątpliwa efeme- EAC zachwytowi bardzo pięknie. 


| Łukaszewski, 
` 
| 
| 


wadzenie p. Jadwigę Sokołowską. 
5 mofja Czerniakowa. 
. 
20%) Cryniąc zadość tyczania p. Kaweckiej, 
zwracam się z analogiczną prośbą do p. Jana 
Glerszala, administratora Teatru Miejskiego. 


i i Witold Zdzitowiecki. 


Odeżwa, 


Żeńskiej pod wezwaniem św. Zyty. Celem 


| tego stowarzyszenia jest skupienie koło sie- 
| bie służby żeńskiej miasta, by jej dać z je- 


_tinej strony opiekę i wydoskonalenie zawo- 
dowe, z drugiej strony możność korzystania 
w razie potrzeby z schroniska, Heż to bo- 
wiem dziewcząt, szukając pracy, tuła się po 
ulicy lub nocuje na dworcu nie mając = 
nad głową, lub co gorsze, dostaje się w ręce 
ludzi niesumiennych! Schronisko takie za- 
 mierza stowarzyszenie założyć w niedługim 
czasie —- potrzeba na to naturalnie fundu- 
szy. Prosimy więc gorąco wszystkię Panie, 
by zechciały się przychylnie odnieść do na- 
szych szlachetnych zamiarów, by pozatem 
zachęciły pracujące u nich dziewczęta da 
wstąpienia w szeregi naszego stowarzysze- 
| nia. : 

= Miesięczne zebrania odbywają się w ka- 
kżdą pierwszą niedzielę każdego miesiąca o 
(godz. 5-tej po poł, ną salce parafjalnej pizy 
Reścielz Najśw. 


pł 


Serca Jezusoweść przy 
Jacu Piasstowskim. 


,. Przed kilku miesiącami zostało założa- 
ne w Bydgoszczy Stowarzyszenie Służby 


9) hę 


| 


ryda, rzecz szyta szychową nicią, krętanina sy- 
tuacji i papierowa papianina, scenerja niby ory- 
ginalna a w gruncie rzeczy bardzo niezręczna, 
treść chuda, jałowa, mocno przywiędła i spło- 
wiała, jakieś strzępy myśli i pozory dziwacznego 
ruchu sytuacji, jednem słowem: bańka mydlana 
albo, jeśli chcecie, lichy dom z bardzo lichemi 
przybudówkami. 

Usterki przeważają nad zaletami, całość bar- 
dzo słaba, ledwo trzyma sią kupy, kiedy 
niekiedy buchnie werwa satyryczna, ahy na- 
tychimiast w niemocy swojej zgasnąć; za sceny 
wieje pa salę taka nuda, że lepiej schować do 
skłądu teatralnych rupieci te poronione wido- 
wisko gwiązdkowe, zamiast straszyć niem lep- 
szej strawy spragnione dzieci. 

Ani jedna postać nie jest w tych „Jasełkach* 
należycie pomyślana, umotywowana i logicznie 
postawiona, nawet końcowe postacie: legjonisty 
Dąbrowskiego, ułana z pod Samosierry i ułana 
z pod PRokitny są tu tylko papierowemi figura- 
mi, nie nadał bowiem autor tym żołnierskim 
postaciom koniecznej marsowej dziarskości, któ- 
ra w opinji wszystkich wieków będzie ich nie- 
śmiertelną gwiazdą u czoła. 

Rzecz w treść uboga i w dodatku przybrana 
w ubogą oprawę dekoracyjną, te też nie dziw- 
nego, że nawet lepsi aktorzy płączą się na sce- 
nie i nie wiedzą,, co z sobą począć. nic dziwnego, 
że pod wpływem ogółnego, sennego, z tych „Ja- 
sełek' wiejącego nastroju sufler drzemie sobie 
w swojej budzie i w najważniejszych momen- 
tach zawodzi.. Aktorów ten incydent strasznie 
zirytował, ale niech się uspokoją, publiczność 
tym razem rozgrzeszyła suflera i biorąc pod w- 


te nowości jasełkowe mają w treści i w układzie 
swoim sens możliwy, którego w „Jaselkach" p. 
Małkowskiego nie widzę. 

Aktorom wyrażam pod końiec współczucie i 
uznanie, że im wogóle w życiu w takiej lichocie 
grać wypadło. Patrzyłem na ich wysiłek, zmie- 
rzający do tego, aby jednak z takiego piasku 
bicz ukręcić, i podziwiam ich bohaterską chęć 
ożywienia grą swoją takiego literackiego tru- 
PoSZA.. 3 

Pannie Karolinie Lubieńskiej szezere uznanie 
zę. śliczną sylwetkę bardzo w bezsiłnej walce z 
Diabłem męczącego się, milutkiego Aniołka, p. 
Czesławowi Strzeleckiemray szczere uznanie za 
po swojemu pojętą i oddaną postać mocnego 
w gębie a słabego w sercu Heroda, p. Lenkowi 
uznanie za dobrego, bardzo wyraźnie rzecz mięt- 
ną eksplikującego Dziądka, pani Hannie Ko- 
złowskiej uznanie za odtworzenie energicznej, 
hałaśliwej Baby, pani Helenie Rawiczównie u- 
znąnie za kreowanie zamaszystej į zadzierzygtej 
Przekupki, pani Krystynie Zasławskiej za typ 
płaksiwej Smuthęj Magdy, pani Jadwidze Da- 
browskiej uznanie za chytrego wesołego Djabeł- 
ka, pani Lorencowej za postać od ucha do ucha 
wygadanej, wkońcu skruszonej Rzeźniczki, p. 
Rudnickjemu uznanie za w granicąch tych „Ja- 
sełek" możliwie dobre odtworzenie postaci Pie- 
karza, a pp. Orliczowi, Kitee-Sokołowskiemu, 
Włodz. Kosińskiemu, Krokowskiamu, Romano- 
wi, Skarzyfiskiemu — za to wszystko, ce w grze 
swojej dali. Z próżnego i Salomon nie naleje, 
nie ich przeto wina, że role ieh wypadły bla- 
daws. 


| 


Szczególnie podobał się końcowy, piękny duet 
taneczny pani Faliszewskiej z p. Morozowiczem. 
Doskonała ariystka-tancerka i doskonały tan- 
cerz zatarii tym pięknym finałem tanecznym 
słabszę wrażenia gry w poszczególnych rolach 
tej sztuki. 

Ważną rolę Zygmunta, późniejszego męża 
królowej przedmieścia, grał p. Roman Szremski, 
adept sztuki aktorskiej. Wywiązał się z tej reli 
naegół dobrze, aczkolwiek. posługuję się jeszcze 
ną scenie zbyt galopującą, prawie elektryczną 
nierąz dykcją. ż 


Pan Bystrzyński odtwerzył dobrze postać ma- 
larza Zagórnego; p. Bujakiewicz był niezły w 
roli stróża nocnego Gomułki. 


Dobrym,  komieznym  żydem-spekulantem 
Goldfiszem był p. Owerko. Pan Sydor odtworzył 
komiczną postać andrusa Kantka; p. Cornobis 
dość mętnie odegrał rolę feldwebla Benzeka. 
Dobrą Maciejową, przekupką, była pani Bogda- 
nowicz. złotodajnym mecenasem Złotogórskima 
był p. Larewiez. Pani Sokołowska odtworzyła 
udatnie epizodyczną postać modelki Helci. Fia- 
kra Nalepę grał p. Zborowski. 

Sztukę reżyserował sprawnie p. Pol, przygry= 
wała do tańców i kupletów orkiestra 61 puikų 


pod kierownictwem p. Dawidowicza. 
Serdecznie roześmiana publicznaść oklaski- 


wała sztukę po każdyrą akcie i opuszczałą teatr 
z dobrem wrażeniem. 

„Królowa przedmieścią"* zdobędzię sobie w 
Teatrze Ponularnym ną pewno rekordowe po-/ 
wodzenie, k K 


` Kai 
ii 


KALENDARZYK. 

Bydgoszez, wtorek dnia 29, grudnia 1925, 
Dziś we wtorek tomasza, 

Jutro w środę Eugenjusza, 7 

Wschód słońca o godzinie 8. 14. 

Zachód słońca o godzinie 3. 51. 


g DYŻURY NOCNE W APTEKACH: 
Od poniedziałku 238: bm, do soboty 2. stycznia 
26. r. dyżurują następujące apieki: 

1) Apteka pod Łabędziem, ul. Gdańska, 

2) Apteka pod Aniołem, ul. Gdańska, 


R 


3) Apteka Kużaja, ul: Długa. 


26908), Wypożyczalnia Książek Leltora ul! 
Gdańska 141 otwarta codziennie od 8. do 6. 


Bibljoteka Ludowa, (ul. Jana Kazimierza 8.) 
Wypożyczalnia otwarta codziennie z wyjątkiem 
niedziel i świąt od godz. 12—13. i 17--10, nadto l 
dla dzieci i młodzieży we wtorki i soboty cd| 
godz. 15—17. | 


Bibljoteka Miejska (Stary Rynek 1) otwarta 
codziennie g wyjątkiem niedziel i świąt od 
godziny %--14 | od 17-24 Pracownia naukowa 
i Czytelmia pism codziennie od 10—13 i od 
317-20. Wypożyczalnia codziennie od 11—13.50. 
popołudniu tylko w poniedziałki, środy i sobo- 
ty od 17--13.45. 


BIBLIOTEKA CZYTELNI DLA KOBIET. 
jest otwartą i znajduje się przy ul. Krasiń- | 
skiego 14, Książki wydaje się w ponie- | 

działki | czwartki od godziny 4 do 6-ej, 


| ew wienia) 


Teatr Miejski. 


terackiej we Francji, Przezabawny temat, sytu- 
'acjo pałue komizmu, | makomita gra artystów 
tworzą cahd, które, zyskała sobie ogólne u- 
znano i powodzenia. 

Jutro w rudę ostatnie wieczorowe przedsta- 
wianie „Jazsłek”, widowiska gwiazdkowego w 3 


ceni 


api 


— 


W czwartek w Sylwestrowy wieczór odegrana 
zośtanie pu rax pierwiuy arcywesoła lekka ko- 


p" O 


BREE 


wy”. Jon to użask „Codzdennia o Piątej" najwe- 
salsa lekka koznedja, odzuaczająca się również 


W: 
A ról piarwszorzędnych stanowią pp. Halina Ciesz- | 
Ind kowska, W. Trojanowska, N, Morozowiczowa, 

J. Niwiska, J, Krokowski, I, Orlica, C. Strzelec. 
towal ki, S$, Morozawicz, M. Roman, L. Kitka-Sokolow- 
iyt ski. Reżyseruje M, Lenk, Nowe dekoracje przy- 

Aa gotowuje Roman Czaplicki. 

c 

uj Teatr Popularny 

p (w ogrodzie Patzera), 

ait Dziś we wtorek po raz trzeci „Królowa Przed. | 

i mleśscia“, wodewil ze Śpiewami i tańcami K.| 
re Krumłowsekiego, 

w d ., Jutro w środę po raz trzeci „Ponad śnieg“, | 
dramat z czasów wojny bolszewickiej w 3. ak-| 
tach przez Štefana Żeromskiego ; 

Biloty wcześniej do nabycia w Księgarni Byd- ! 

| we goskiej p. N. Gieryna Plao. Teatralny 3, tel, 345.1 

KŃ Teatr dobrze ogrzany. 

pali — Wielka maskarada Sylwestrowa w Teatrze 

ks/$ Popularnym urozmaicona będzie tysiącem nie- 

emi spodzianek i kabaretem artystycznym, W pro-| 


gramie tańce piosenki, kuplety, monologi, de- 
klamacje itd, Clou wiezoru „Wyjazd żydów do 
Palestyny" układu i z udziałem T. Morozowicza, 
pozatem tańca, w wykonaniu całego baletu, na 
czele z Z. Faliszoewską j T, Morozowiczem, 

Na sali: „Rozmowa z całym Światem przez 
radjo“, konkurs tanecmy e nagrody, dwie orkie- 
stry, moc niespodrianek, i to wszystko tylko zą 
8 złote. Stoliki wcześniej zamawiać można w 
kancelarji Teatru Popularnego tei. 280. 

ł 


— Zmarli: Helena z Graerów Ślaska z Pozna. 
nia. — Tadeusz Mindak, starszy aseśbr kolejowy } 
w Pomaniu -= Maks Twardowski, kasztelan 
pozn. zakładów światła i wody. — Maks Schuh- 
Macher, b. kleryk II. kursu. -- Marja Kędzioro- 
wa, nauczycielką seminarjum w Toruniu. 


m» Zebranie Komitetu Akademickiego „Ty- 
hodnią Akademika“ odbędzie się dzisiaj (we wto- 
rek, dnia 29 bm.) o godz, 7 wiecz. w Sali Rady 
Miejskiej w Magistracie na IT p, Komitet zapra- 
gza na to zebranie wszystkich pp. akademików 
przebywających obecnie w Bydgoszczy. 


-— Pasterka w kościele św. Trójcy. Tradycyj. 
nym zwyczajem -wiary ojców naszych w noe wi- 
gilijną odprawiona została uroczyście pasterka 
w kościele św, Trójey, którą odprawił i słowo 
Boże wygłosił ks. prob, Skonieczny. Podczas na- 
bożeństwa, chór mieszany Tow. śpiewu „Moniu- 
gezko“ pod kierunkiem p, prof. Masłowskiega od- 
śpiewał w pięknem opracowaniu dyrygenta ko- 
lendy, osnute na tle muzyki Mozarta. Chór pie- 
wad w pełnym gzesnole z towarzyszeniem orkie- 
stry i rozbrzmiewał w kościele harmonijnie, CZy- 

sto i uroczyście. Trudny utwór, wykonany był 
+ przez śpiewaków z pietyzmem a muzyko dosto- 
| sowana udatnie, Zaslugą tę kompozytora i dyry- 
w + p "R ZA — dażż | £ 

4 p 


| 


genta chóru, 


Bydgoszcz, poniedziałek dnia 28. grudnia 1925,| 


|i zku z upadłością krążyły i nadal krążą 


| daczem 


Konce 


Dziś we wtorek „Codziennie o piatej“ najwe. | 
selszy utwór komedjowy ostatniej produkcji li-| 


oireach z iatoriudjaini, śpiowani i tańcami W. | 
Małkowskiego. Udział bierze cały zespół artysty- | 
czny I powiększony zastęp statystów i chórów. | 


modja Haunoquina | Coaluza „Dzwonek alarmo. | 


miłym, pełnym wdzięku sentymentem. Obsadę | 


| Katolickim tradycyjnym 


z A 


w 


CERĘ? 
Środa, dnia 30 


Od kiiku dni krążą po Bydgoszczy 
dotychczas nłesprawdzone pogłoski, A 
zbiegł w niewiadomym kierunku wła- 
ściciel tak popularnej „Bristolki* ~= 
Klemens Balcer. 

Wiadomo wszystkim, że kawiarnia 
„Bristol“ ogłosiła upadłość i od kilku 
tygodni nadzór nad tem. przedsiębior- 
stwem sprawuje zarządca upadłościowy 
p. Maksymilłjan Lewandowski. W zwią- 


po mieście wieści, że Balcer jest posia- 
willi w Szwajcarji i kwoty oko- 


3] 


Poznań, 29. i2. (Tel. wł.) Tutejsza 
izba Skarbowa otrzymała z Ministerstwa 
Skarbu pismo, w Ektórem zarządza się 
że wszelkie Koncesje na wyszynk wódek, 
oraz utrzymywanie restauracyj, które to 


| koncesje niedawuo teman zastały wypo- 


wiedziane, zostaną utrzymane, Likwida- 


— Gwiazdory, którzy chodziłi po całom mie- 


| ście z konikiem, złożyli w naszej redakcji 13 zi, 
| na Kuehnię Ludową. 


-- Dla matki Śp. pilota Wikterowskiego pani 


| N. N. złożyła 7 zł. eo niniejszem kwitujemy, 


— Co kto Iubi. tańce, kuplety, monologi, 
śpiewy, jednoaktowe sketche á la z repertuaru 
Paryskiego Grand Guignol'u, czy być zahypne- 
tyzowanym przez fakira hinduskiego i przelecieć 
ną skrzydłach sBuggestji z parteru na balkon... 
czy wytworną muzyczkę... czy też coś realniej- 
szego, np. bufet artystyczny, który będzię obfi 
tował we wszystko, czego żołądek zapragnie... 
czy też poflirtować z ładną buzią. lub może po- 
gapić się na Śliczne nóżki.. czy też posłuchać 
coś naukowego jok „Miłość i Zazdrość“ L. Bro 
dzińskiego — aby nie mieć rogów w' przyszłości. 
Wszystkie te pragnienia duszy ziszczą się w ??... 
Wielkiej Nocy Sylwestruwej w Tsmtrze Miejskim 
gdzie nocy tej daje sobie rendoz-vous cały high 
lighf Bydgoszezy, hy spotkać nadchodzący Nowy 
1926 rok w weselu i rodośći, hołdując przysiawiu 
jaki Sylwester, taki Rok, — — prerii 

— Obchód Gwiazdkowy u Młodych Polek. Sto- 
warzyszenie Młodych Polek „Promyk“ arządziło 
w drugie święto Bożego Narodzenia w Domu 
zwyczajem obchód 
gwiazdkowy w swem gronie, który sią udał, 
pomimo obecnych trudnych czasów bardzo ła- 
dnie. Program był bardzo bogaty, bo trwał oko. 


| ło 5 godzin. 


Po zagajeniu przez przewodniczącą st. oddzia- 
łu druhnę Dejankę, przemówił ks. Hanelt, jako 


| patron Stowarzyszenia do druhen, których licz- 


ba wynosi przeszło 240 w dwu oddziałach. wita- 


| jąc druhny i gości i składając wszystkim najser- 


deczniejsze życzenia hojnych darów Boskiej 
Dzieciny, Podczas dzielenia się opłatkiem, ks. 
Patrona z poszczególnemi druhnami, śpiewano 
ochoczo i skocznie wesołe kolendy, przy tow, ma- 
łej kapeli smyczkowej. W czasie kawki, przy- 
był skrzydlaty cherub w otoczeniu aniołów z 
podarkami w formie książek dla druhen, które 
się odznaczyły pracą swą w towarzystwie, oraz 
bardzo liczną pocztą, przestaną wzajemnie przez 
druhny. Miły ten obchód zaszczycili prócz kilku 
osób z obywatelstwa i nauczycielek, wszyscy 
księżą parafji św, Trójcy, okazując swą żŻycz- 
liwość dla zorganizowanej młodzieży kotoliekiej, 
A młodzież tą pokazała, ża się umie zabawić 
wesoło a godnie w swem gronie i, że nie po- 
trzeba jej hucznych zabaw salach publicz- 
nych, -- jeżeli należy do takich erganizacyj. 


— Zabawa Sylwestrowa $okołą bielawskięgo, 
Tow., Gimn. Sokół Bydgoszcz IV. Bielawki, u- 
rządza dnia 31. grudnia 1925 r. (Sylwester) zaba. 
wę sylwestrową, na sali druha Gończy (Rzeźnia 
Miejska) przy ul. Jagiellońskiej, połączoną z wy- 
siępem drużyny ćwiezącej i z wielu innemi nie- 


spodziankami. Czysty zysk przeznacza się naj 


zakup sprzętów. Ze względu na doniosły eel, u- 
prasze, się Szan. Obywatelstwo jak i bratnie 
gniazdą o poparcią. 


= Jak atstynenei obchodzili gwiazdkę? Brac- 
two wstrzemięźliwości „Wyzwolenie* w Bydgo- 
szczy, miało, we wtorek przęd świętami swój 
wieczór towarzyski, w świetlicy abstynenckiej 
przy ulicy Jackowskiego, Do zebranych przemó- 
wił i podzielił się z nimi opłatkiem prezes p. 
Muszyński, poczem śpiewano kolendy, zaś Św. 
Mikołaj w przebraniu rozdzielał dziatwie podarki, 


— Obekód gwiazdkowy w Jachcicach odbył 
się staraniem kierownika szkoły tamtejszej p. 
Sasa, i zarządu Tow. Wojaków. Obchód zaszezy- 
cili przybyciem czionkowie Zarządu Okręgowego 
Zw. Powstańców i Wojaków pp. inż. Bernaczek 
i Fiołka oraz komendant obwodowy p. Miński. 
Nastrój panował miły i serdeczny. Uroczystość 
odbyła się w pięknie przybranej sali b. Trze- 
biatowskiega. Adi 

— W Schronisku dia Niewidomych przy ul. 
Kołłątaja 13/14, Towarzystwa Opieki nad Niewi. 
doreymi z ka prałatem Malczowykiza na czele 


grudnia 


Właściciel Bristolu ulotnił się. 


i Takie pogłoski krążą po mieście. 


i tych. 


! środę ubiegłą. Od tej pory ślady za nim 


, 
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1925 roku. 


s £ 


ii x 


ło 40000 franków szwajcarskich, w je- 
dnym z banków zagranicznych. 


Przyteczone wyżej wieści dotychczas 
nie są sprawdzone. Faktem natomiast 
jest, że długi dochodzą do 200000 zło- 


Balcera widziano po raz ostatni w 
znikły. Przez „zapomnienie* zabrał też 


rej znajdowało się około 400 zł, 
Ze Balcerem rozesłano listy gończe. 


będą utrzymane. 


cją wyszymków i restauracyj została n 
razie wstrzymana, j 
* s + 


Doesłowns brzmienie pisma urzędowe- 
go w tej sprawie obiecał nam przesłać 
p. M. Bawarski z Nakła, prezes okręgo- 
wego Związku Restauratorów, od które- 
go wiadomość tę dziś telefonicznie z Po- 
mania otrzymaliśmy. ; 


urzadzilo dnia 1% bm. okazałą gwiazdkę, Część 
koncertowa udala |się dzięki staraniom pp. Olec- 
kiego, i Noskiewicza znakomicie, Szczególnie po- 
dobała się kolenda „Witaj Jezu". odśpiewana 
przez niewidome solistki, z dodaniem chóru czte- 
rogłosowego. Z przemówień ka. prałata Malczew- 
skiego i radcy hon. p. Kękerta, którzy w imie- 
niu niewidomych dziękowali ofiarodawcom, Wy- 
czuć można było ich wielką w sercu radość za 
wspaniałe dary. Każdy x mężczyzn otrzymał 
płaszcz, koszule, kalesony, trzewiki, pantofle, i 
artykuły spożywcza, kobiety zań trzewiki, pon- 
tofie t rmaterjały na suknię i bluzkę. Niewido- 
mym pracownikom Schroniska dochodzącym 
z miasta, oraz licznym pozamiejscowym niewido- 
mym, prócz podarków, wypłacono jeszcze od 
20 do 100 złotych gotówką. 


— (Obiecniący młodzieniec. „Jakie drzewo, 

taki klin, jaki ojciec, taki syn“ mówi przysło- 
wie polskie, czasem jednak „coś* w parady wej- 
dzie, czy ta „zapatrzenie*, czy to „otoczenie”, jè- 
dnem siowetm synek może zię „nie udać“ ojcu... 
Taki fakt, mamy do zanotowania z życia na te- 
renie Rześćni Miejskiej, Kręci się tam i przewija 
dość młodzieży praktykujacej w rzeźnictwie, 
lecz na cwło jej wysuwa się „synalek“, który 
się faktycznie nie udał ojcu szanowanemu oby- 
watelowi, mistrzowi rzeźniekiemu p. J, Wachow- 
skiemu. Jest to gołowasy synalek jego „Nastuj”, 
który, snadź korzystając z tego, że jest synem 
poważanego i zamożnego ojca, „popisuje się* w 
rzeźni wybrykami tego rodzaju, za które winien 
się znaleść w domu poprawczym, a nie na pra- 
ktyce rzeźnickiej u swego ojca, Młodzieniaszek 
ten, nie Krępując się obecnością starszych ©- 
sób na terenie rzeźni, jak dyr. rzeźni p. Kwiat- 
kowskiego, i restauratora p. Gończy, etsypywał 
w języku niemieckim jaknajordynarniejszemi 
wyzwiskami mistrza rzeźniekiego p. J. Maciojew- 
skiego. Mało tego, korzystałąc z dalekiej odległo- 
ści, jął rzucać w niego cegłami, grożąc zabi- 
cięm.. Czy niema zaiste środków utemperowa- 
nią podobnego młodzieńca, który na razie zaw- 
dzięcza swoją bezkarność temu, że praktykuje 
przy ojcu? 
_ Przypuszczamy, że p. dyrektor Rzeźni, znaj- 
dzie sposób na zabezpieczenie osób, uczęszęzają - 
cych z tytułu swego zawodu na Rzeżnie, od a- 
taków podobnych młodzieniaszków, których wy- 
chowanie i uzdolnienie winno być złożone w 
sprężystsze trochę ręce tembardziej, że wybryki 
te powtarzają, się i na prowincji. 


, — Ofiarność na rzecz bezrobotnej in. 
teligencji. Jako patron Komitetu bez- 
rokotnej inteligencji kwituje z odbioru 
ńastępujących składek: Urzędnicy Ban- 
ku Handlowego 46 zł, pp. Hausnerg- 
wie, ul. Dwercowa 49 — 15 zł. 
Składając wymienionym Ofiarodaw- 
com jak najserdeczniejsze podziękowa.- 
nie w imieniu bezrobotnej inteligencji, 
podaję zorazem do wiadomości publi- 
cznej, że nieżyczący sobie być wymie- 
 nionym ofiarodawcą złożył jako poda- 
runek gwiazdkowy do dyspozycji Ko- 
mitetu bezrobotnej inteligencji 180 par 
obuwia i pantofli. Obuwie to rozdzie- 
lam bezrobotnym umysłowym w mo- 
jem mieszkaniu przy ul. Ossolińskich 19 
(telefon 27) codziennie od godz. 14 do 
16, a to za kartkami polecającemi od 
Prezydjum Komitetu bezrobotnych u- 
mysłowo pracujących. Kartki polecają- 
ce wydaje sekretarz Komitetu, p. E. 
Szymkowiak, przy ul. Reja 7, codziennie 
od godz. 13 do 15. 


kecpold Erenenbory, 


Ur 


on kasę cukierników bydgoskich, w któ | 


| 


A j otrzymać można w sekretarjacię, 


— „Minema ? Nowości Piimewe“ nr. 60 opu- 
ścił prasę. Poruszone są w nim wielce aktualne 
tematy, a mianowicie: artykuły oświetlające rze- 
kom eniebexpieczelńistwo ze strony fina smary: 
kańskich dia wytwórczości polskiej — wywia- 
dy z gwiazdami ekranu, przegląd najnowszych 
dzieł sztuki kinematograficznej, ciąg dalszy tiu- 
miaczenia z francuskiego dziela p. Pala Negri 
„Życie į rmarzenie w kinematografie", oraz cały 
szereg artykułów treści bardzo interesującej. | 

Przyterm, każdy numer zawiera zaióki da 
wszystkich kin miejscowych. Cena minimalna, 
numer kosztuje zaledwie 50 groszy. 


List de Redakcji. 
— Ważne dla kupców. Przypominamy, ża 


I firmy, zamierzające korzystać z kontyngentów l 


przywozowych dła towarów objętych zakazem 
przywozu, winne składać wnioski e zezwolenie 
na przywóz z krajów pozaniemieckich na pokry- 
cie zapotrzebowania w pierwszych trzech miesią. 
cacsh, 1926 rozu w Izbie Przemysłowo-kiandlowej / 
do dnia 7. £.. Formularze i bliższe informacje 


—Pędziękowanie „gwiazdkowa”. Dzięki szczo-- 
drości pp. gospodarzy: Koszuckich, Gęsiorskich, 9 
Biedowiczów, i Brzóskowakieh otrzymali tego ro- 
ku ubodzy przedmieścia Jaksio hojną gwiard- 
ky za którą w imieniu obdarzonych wspanielc- ~ 
myślnym dąbrodziejom gorące składa podzięko. 


wanie 
sózęf Jetrzenka Trzebiatowski, 
seczołnik ubogich XT. obwodu. 
Jaksic h 


Kronika policyina. 


— Aresztowania. W ublegly poniedzia-. 
fck policja aresztowała 4 pijaków, 7 zło- 
dzięi, 3 kobiety za przekroczenie przepisów 
policyjno-obyczajowych, 1 zbiega z zakła. 
du wychowawczego w Szubinie, 1 pasera 
i 1 sttenera, Bolesława Gruszczyńskiego 
lat 28. 


ODPOWIEDZI REDAKCH. 


G. T. Rudne. Wyrównanie zastrzeżonej, Tre. 
saty ceny sprzeć f , wynosi 3740 zł. Kwota po~ 
wyższa zinniejszy się, stosownie do spedku wars 
tości majątku obciężonego. Są dwie drugi: ugo- 
dowa, albo sądowe, Skala procentowa pozostaje: 
bez zmiany. i 

R. Michałek, Tominek. Uberpiocwaria Duwen 
tarza martwego mote postępownó tylka w ro- 
dze ugodowej. 

Diugoletnioj czytelniczea. Czemu bez podpisu? 
Choć rzecz na to zasługuje, nie umieścimy, gdyż 
x zasady doniesień niepodpisanych peluera 4 
prawdziwem nozwiskietn nie oziastamy. 

Maj. Piszczek. Dziękujemy za xwrócenie w, 
wagi, zastosujemy się do rad, 

I. Loz- Grudziądz Przedruków umieszczać 
nie możemy. Dziękujemy za pamięć. 

Żurawski, Chełmińska, List otwarty musi być 
zaopatrzony w podpis. Pan się podpisał anoni- 
ment Wobec tego, mimo najszczerszych. thęci 
listu zamieścić nie możemy. s 

Dziembowo, p. Kozłowskiemu. O tych rzęczach 

isaliśmy już i przy sposobności jeszcze poruszy» 
my. Uwagi Pana są najzupełniej siuszno, 

P. W. Z. Pola Negri mieszka obecnie w Hol- 
lywood w Kalifornii. 

H. Budrysówna, Zdrobniałe imię od Franci 
szek, będzie — Franio, Franeczek, Franuś itp. 

E. Bilecka, Nakło. 28000 mkn. x: 3444 zł. 

Wojtaszewski, Bochiln. Bank Gospodarstwa 
Krajowego nie kupuje akcyj Banku Polskiego, 
a tylko je lombarduje w stosunku 60% wym. 
Są widoki, że akcje B. P. dojdą do 90%, więc 
wtedy będzie można łatwiej i korzystniej te ak. 
cje spieniężyć. : 

P. Niejacki, Z powodu broku miejsca i poru- | 
szania tego tematu już kilkakrotnie, choć w. j 
innej formie, umieścić nie możemy, | 

Dyrckcja Wystawy w Ujścia. Z powodu wiel. | 
kiej liczby nagrodzonych, jak ł braku miejsca, u- 
mieścić nie możemy. | 

P. H. Dybbol Tizecz ta nie nadaje się do dru. | 
ku Zą życzenia świąteczne dziękujemy, Owszem, | 
nawzajem: wesołych świąt Bożego Narodzenia į 

£. Wrtynewicz. Pański projekt, acz piękny, 
jest naszem zdaniem nierealny. 

J. P „Świecie. Piękne myśli, w kiepskiej for] 
mie. j 

w. D. „Zęby tygrysa“ nie wyjdą w R 
książce. Ukaġe się natomiast „Tomasz Skower I 
jego córką”. | 

Strapiena Kordula. Reporter zasyła Pani po! 
zdrowienie. i 

Niedopytalska. Reporter pyta, ils Pani zania 
cita podatku majątkowego, aby mógł wykalku=. 
lewać, czy warto wybrać się do Czarnogóry na 
oględy. 5 

M. 0. 1) W tej formie listu nie zamajęścimyj 
bo tak pani Br. jak i pan Ryb. mogłiby Panią 
pozwać de sądu za obrazę czci. 2) Adresu prof, 
Steinacha w Wiedniu nie znaray, Poczta znajdzie 
go jednak i bez pedania ulicy. 3) Czy kuracja, 
odmładzająca prof. Steinacha jest skuteczna i 
na czem polega, tych kwestji nie umiemy nis 
stety Pani wyjaśnić, Zwróć się Pani z tem py- 
taniem do jakiego zaufanego lekarza. 4) Pasze 
port do Austrji kosztuje 500 zł, wiza 15 szylin= 


|gów, 5) Najkwótsza droga Poznod--letowicam 


Fiąśtowicę, i 
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Z ostatniej chwili. 


t [4 j 
Wyjazd Kemererą, doradcy finansowegd 


ARA do Warszawy. 
Paryż, 28. 
wyjeżdża stąd dziś do Warszawy. 


Olrojenie pensyj urzędniczych, 


okólnikiem min. skarbu 


pracowników poczt, telegrałów i telefonów 


stąpi 31 b. m. 


Praca zamiast jałmużny! 


, Warszawa, 29. 12. Tel. wł. 


f W chwii* 
“obecnej 


między premjerem Skrzvńskim a 


Pas*kromnienia szachrałów walutowych 


Warszawa, 29. 12. (Tel. wł.) Dzięki 
pewnemu ożywieniu na rynku walorów 
dywidendowych nastała zupełna cisza 
na rynku walutowym. Dolar 800 j to 
norajnalnie, bez traqpsakcyj. O. 

4 W sferach gicidowych utrzymuje się 
aperczywie pomyślna wiadomość o do- 
brych szansach pożyczki zagranicznej 
w sumie 100 milionów dolarów i o pra- 
wdonodobieństwi wejścia Kkarftałów 
zagranicznych do Banku Polskiego. 


Uszczędnoźci w kolejnirtwie, 
Warszawa, 29. 12. (Tel. wł) Wezoraj 


odbyła się w Ministerstwie Kolei konfe- 
rencja przy udziale prezesów wszystkich 
dyrekcji kolejowych. Omawiane sprawę 
oszczędności w gospodarce kolejowej. 
Chodzi o poczynienie takich oszezedno- 
ści, któreby nie uchybiały sprawności 
kolejnictwa: 


í 


; Uajleczka bandyty z Mokotowa 


Warszawa, 29, 12. (PAT). W zagadko- 
wy sposób wczoraj popołudniu z więzie- 
nia mokotowakiego uciekł niebezpieczny 
bandyta Adam Stępniewski, skazany na 
12 lat więzienia. Fakt ten wywołał wiel- 
; ką konsternację wśród administracji 
więziennej i byi trzymany do wieczora 
aw tajemnicy. 
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Alina Prus Krzemińska, | 


= 


t S e | SR e 
. Miraż i przebudzenie. 
1 
"33 L 
' Wśród zbóź dojrzewających morza, spo- 
ira, zielona wyspe gesto zwartych drzew. 
Jakiś czerwony trójkącik dachu, jakiś ka- 
wałek białej ściany, zaledwie zdradzają z 
oddali, że'tam mieszkają ludzie, że jak 
'udzielny książę, wsród tych falujących zło- 
| tych łanów, rozsiadł się kmieć polerki, Du- 
"za się rwie, ażeby morzem tych kłosów iść 
wpław -— nurtem rozkołysanej płaszczyzny 
dostać się na ową wyspę nęcącą oczy szma- 
ragderm różnych odcieni, i nacieszyć serce 
widokiem szczęścia, które tam mieszka nie- 
| zawoduię — mieszkać musi, choćby tylko 
"na leinisku na dorocznych wakacjach, 
jakich prezydjum instytucji zowącej się mi 
 tręgą życia, dość chętnie temu cichemu 
wspólnikowi swemu udziela raz po raz. | 
_ W niewielkim białym domu, sienią prze- 
 dzielonym, mieszczą się prawdopodobnie 
dwa lub trzy pokolenia szczęśliwych, pier- 
 wotnych ludzi, pachnącyth świeżością i mo- 
"cą jak te łany chlebze — jak ten sad przed 
_okńami... 

_ Mieszkańcy zielonej wyspy muszą mieć 
 smukłość topoli, brzóz — muszą mieć wło- 
jasne, oczy błękitne jak kwiecie Inu 
"albo modre jak oczy bławatków, muszą 
mieć rumieńce pożyczone od polnych róż z 
pobliśkiej micdzy, a serca? Serca tak czy- 
ste jak ówicżość poranku, jak ołtarz majo- 
wy — tak pałające miłością Boga, miłością 
rodzinnej ziemi, jak płonie mak polny, któ- 
ry sercem zbóż mienić się każe, bo tylko 
wśród pola pleni się, żyje wśród zboża i ra- 

zem z niem umiera... 
= Ludność tej wyspy szczęścia, na pewno 
| wzorem rodziny Piasta w sukmanach chodzi 
mm w płótniankach czystością lśniących — 
Jziewczęta wieńcami z powojów polnych 
okręcają główki, w koralę z kuliny, z jarzę- 
bin się streją — pacholęta motyle gonią — 
« zielonych warkoczy wierzb chuśtawki so- 
Bie wiążą. Pieśniami dzwoni chata i ogród 
His SASKA 
oe i i 


+ 


12. (PAT). Prof. Kemereń 


Warszawa, 29. 12. Tel. wł Zgodnie z 
zmniejsza się ol 
6,5 proc. i 4,5 proc. uposażenie urzędnikówi| 
i niższych funkcjonarjuszy państwowych, 
Zmniejszenie pensyj stosuje sie również doj 
sędziów i prokuratorów oraz do pracowni-| 

ków kontraktowych. Wypłata pensyj na- 


łtem coraz donośniej się odzywa... 


s 


ha południowy wschód przez Wilno 


Grodno, Ilkieniki, Lidę i okolice pizę- 
tiąenęla olbrzymia nawałnica śnieżna 
u- 
ragan przerwał połączenia telegraficz- 
ne i telefoniczne na znacznej przestfzę- 
hi i poobalał słupy. Śnieżyca spowddó- 
Wala pewne opóźnienia w komunikacji 

szczegółów Wå- 
telegra- 


połączona z szalonym huraganem. 


Kolejowej. Bliższych 
| bec przerwy komunikacji. 
ficzno - telefonicznej na razie brak. 
celem możliwie rychłego przywróceħia 
normalnego stanu, wysyłając na miej- 
| sce liczne kolumny robocze i oddziały 
wojsk technicznych. 3 


| 
| 
| 


Chcą ratować skarb. 
Kraków, 28. 12, PAT, Wczoraj odbylo 


się w Krakowie zebranie przedstawiaieli 
najszerszych warstw społeczeństwa w spra- 
wie wszczęcia akcji, mającej na celu przyj- 
ście z pomocą finansową państwu. Uchwa- 
iono zawiązać komitet pomocy gospodarczej 
państwu w Krakowie, którego głównem za- 
daniem będzie zbieranie darów w zlocie 
i walutach zagranicznych, Przewodniczą- 
cym komitetu wybrany został prof, Restwo- 
rowski . 
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Cesarz japoński 
który niedawno ciężko zaniemógł na zapa- 


5-4 p 
lenia mózgu 


i Siedem osób odniosło rany. 14 
tere (RYCERZ asa iai ONER POOR CA EPEE RT EESE AA EREKE OS ESEE AR SATEET EE PRBE E EA R ASY, R AAE S EE IRA 


i obejście — wiosną Íujarce do wtóru, a te- 
raz z przepiórką na wyścigi, co tuż za pło- 
Gospo- 
darz wozy wytacza — sąsieki uprząta — do 
żniw się sposobi.. wierny stróż zielonej 


ji wyspy — Bielas, faworyt — sam niewie dze- 


mu ujada radośnie... 

Ach, widzieć to wszystko manaść 
oczy widokiem Bożych dzieci — widokiem 
ludzi-kwiatów, których poszumy zbóż 8 do 
snu kołyszą, których rankiem budzi. świer- 
gpt jaskółki u otwartego okna — którym 
dzień cały dzwoni skowronków kapela. 

Pokusa zbyt wielka.  Zanurzasz się; w 
zielonozłoty odmęt wchłania się wą- 
zjuchna miedza ścieżyna, i już kłosyzpo 
twarzy cię głaszczą, czepiają się odzięży, 
szepcąc wyrażnie — do złudzenia wyraźnie: 
tyś nasza — tyś nasza — tyś nasża.. ņ% 

A. Więcej nie powiem dzisiaj — tak jednym 
tchem nie mogę — powiem gdy ochłonę... 

3 L re i 

"E Czy wiesz, czytelniku, dlaczego to kłosy 
głaszcząc mnie ' po twarzy, czepiając się 
odzieży szeptały wyraźnie —— do złudzenia 
wyraźnie: tyś nasza — tyś nasza?.. Trudno 
uwierzyć, ale uwierzyć musiałem — zdóże 
skarżyło sie, że ludność zielonej wyspy,; dla 
Której tea łan żyje ìi umrze niedługo, po ma- 
eoszemu jest dla niego bez serca! 7, 


c 


',. Bez serca, gdy ziemi ziarno rzuca „byłe 
zbyć” -—— bez Serca, gdy sierpem ścina gła- 
biutkie pióra oziminy, gdy bydłem źle Bo. 
wanem wypasa i w ziemię wiłącza cale 
smugi — bez serća, gdy nic tych ludzi hie 
wiąże z tym złotym łanem, jak tylko nadźie- 
jå plonu — zysku... £ £ 
Nie kocha piast z zielone; wyspy duszy 
tych pół, którego zewsząd tak miiośnie óta- 
czają — nie kocha duszy zbóż — nic o niej 
ńiewie... i 3 
Przychodzę, Bielas — wierny stróż žie- 
lonej wyspy. przyjął mnie skomleniem itak 
smutnem, jak tylko pies gloday i poniewie- 
rany smutnym być może. Parodia budy 
rozlazła się na kilka części — garstka zśni- 
łej słomy leży na spodzie. Opodal — pia- 
stowskie pachole, warstwa brudu okryte od 


da, -dnia 30 grudnia 1925 rom. |... We 


5 w Gredzieńszczyźnie, 
JT. Wilno, 28. 12. (PAT) W nocy z'Gnia 
183 na 24 b. m. w kierunku od Królewca 


Władze wydały energiczne zazrądzenia 


OLESZYCE TC O TE O ETC RA EET 


— Nr. 8% 

z Tinn 

Złączenie dwóch największych przedsię» 
biorstw naitowych. 


Zamknięcie dojazdu do Morskiego Oka. 
W sferach turystycznych i wśród zwolen- 
ników ochrony pejzażu tatrzańskiego rog- 
ważany jest od kilku lat projekt zamknięcia 
dojazdu kołowego do Morskiego Oka. Pzo-i e > 
, [jekt ten popierany jest przez państw, ko-|biorstwo, którego kapitał sięga 450 miljo= 

misję ochrony przyredy i przez P, T. T., |uów dolarów; ' 

Masowy ruch dorożek i automobilów l summene 
stwarza przy jeziorze w miesiącach letnich | 


Towarzystwa naftowe Standard Oil i Pa- 
cific Oil połączyły się w jedno przedsię: 


nastrój prawdziwego jarmarku, co zmniej k , 
iezi X ; "4 

sza urok jeziora. n Kt 9 t 0? 

Turecka rada wojenna, -<| É 

Angora. 27. 12 (Pat.) Dnia 24 bm. „da 

przewodnietwam  Mastafy - Kemala - Paszy |: 

odbyło się posielzeńie najwyższej rady ; 
í 


; a i 
wojennej. 


Rekonstrukcia gabinetu S. M. S: 


; Z 

Białogród, 27. 12, PAT. Podpisary 
przedwezoraj dekret o ezęściowəaj rekon: | 
strukeji gabinetu powierza tekę komunikacji- 
dotychezasowerzu ministrowi rolnictwa M-i 
leticzowi, którego obowiązki przejmuje | 


Vasa Jowanowicz, Ei 


E 


O polaczenie kościołów wschodnich ? zachó- | 
dnich, > 

Rzym. 28. 12. PAT. W obecności Ojca |: 

św., kardynałów, korpusu z 

i 

i 

i 
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i licznych przedstawicieli inśtytucyj retigi- 

nych: oraz wychowańców: setminarjów ob- 
| rządków wschodnich odbyła się w Watyka- 

nie uroczystość na pamiątkę soboru uicej- 
iskiego, Po szeregu przemówień, wygłoszo- 
| nych w różnych językach, zabral gios pa- 
| nież, życząc by wschodni kościół połączył 
jsię z zachodnim we wspólnej wierze, two- 
irząe jedną rodzinę w łonie kościoła rzym- 
i sko - katolickiego. 


z a 


: Sympatyczne preyigcte polskiego posła przy 
i wirynale, i 
| Rzym, 29, 12. TeL wt. „idea Nazionale” | . 
li „talia bardzo ciepłe komentują wiado- |. 
immość o zamierzonem „nominoweniu p. Ko-| 
|zieklego posłem polskim przy Kwirynale. | 


pra 


Katastroła w kopalni 
Dziesiątki górników straciło życia / ` | 
Berlin, 28.12. PAT, Według doniesień ; 
| Berliner Zig.” z Nowego Jorku, w kopalni | 
5 z powoda. wybuchu gazów stracilo | 
i 


życie 52 górników. Wielu górników zostalo 
ranuych,' Kopalnia jest zupełnie zasypana. 
Nieszczęście kolejowe. : 
Ryga, 23. 12. (PAT) Na kolejce was- | 
koiorowej w pobliżu Dondangen w pół. | 
i nocnej Kurłandji wykoelciły się trzy wa-; 


fgony i spadły z nasypu 5 m. wysokiego. | 


PAL ORA A PAT TĄ r ar AT 


| czubka głowy do stóp, które wody nie wi- ||świat, co na niem takie wnuczęta się ro- 
i dzialy od ostatniego deszczu, na listku czy | dzą!.. To już pewnie wszyscy wiedzą o tej 
na śrzebieniu próbvie wygrać: „Bartosza, | sromocie — pewnie panienka zę szkoły ~-= 
Złudzenia rozdzwc è snej piosenkami zagró- | nauczycielka może ľa. 
dy dać mi to nie može oczywiście, ale już 
coś -— zakus jakiś — pachole robi co może 
dla uratowania honoru, zielonej. wyspy... 
Pytanie o. imię o mamę, ojca, nie odnosi 
skutku, więc idę w stronę dość pokażnel |: 
murowanej chaty. Pelno gratów, potrzę- 
bnych i niepotrzebnych leży pod ścianą cd 
strony podwórza przedstawiającego male 
piekiełko, Brudem zarosłe okna szczelnie 
są zamknięte, z wyjątkiem jednego, które 
ma wytłuczone szyby „tak, że wyraźnie dő- 
chodzi stamtąd miauczenie kota,'płacz nië- 
mmowlęcia, oraz jęk czy chrapanie. Przy 
drzwiach do sieni, stara kobieta drżącemi 
rękami pierze jakieś szmaty, Przerażona 
niespodziewaną wizytą, beikoce coś o zig- 
cin, który jest u siana, o chorobie w domu, 
jednakże widząc mój niewzruszony zamiąr 
wiargnięcia do wnętrza chaty, wchódzi 
przedemną. 2 a 4 
Sień zawalona rupieciami, poprzedza 
duża, powierzchownie tylko sprzątnięta ku- 
chnia, w której widocznie skupia się życie 
domowe rodziny. gospodarza, rodziny kota i 
kurzego drobiazgu. Wstrzymuję oddech “z 
zamiarem jaknajprędszego wycofania się ^z 
tej strefy brudu į wszelakich miazmatów, 
lecz kobiecina już zdążyła otworzyć jakieś 
dalsze drzwi, z których powiało chłodem i 


nie mam co się stało w tej kobiecej zagro» 
dzie, do której przywiódł mnie impuls cał- 
kiem innej ciekawości. 

Dziewczyna, zbudziwszy się, czerwoną 
kołdrę na twarz zaciągnęła —— węzełek u- 
cichł, babusia skarżyła świat tak zepsuty 
potwornie, że „dziw, co jeszcze to siońce 
"Świeci po dawnemu". 

(Córka umarła temu dwa lata, zięć gal- 
San — zbereżnik — dziewucha kanalia — 
jeszcze ze szkoły nie wyszła -- ladaco jak 
ojciec, albo jeszcze gorszau, „Wnuczka'l 
.zakała. Dobrze chociaż, że to małe żyć nie 
będzie, Ochrzciłam z wody, bo ten... przes 
cie ze strachu i ze wstydu do księdza nie 
pójdzie... bez chrztu umarłoby to szatańslie 
plemie — to moje... „prawnucze'”!.. 

u , Córka jedynaczką była? zagaduję prze- 
irażona - -gdo kogo zależy zagroda? 

a Ano — gospodarstwo jeszcze do nas pa- 
tleży dzięl.a Bogu. Ten totr byłby je do tego 
lezasu dawno zaprzepaścił! Mój stary jak 
może, tak wszystko w rękach trzyma, ale 
‘co dalej niewiada bo jeno ta jedna córka 
była i jeszcze jedna co do Ameryki za mę- 
|żem pociągła i swoje dostała iuż, więc to 
Į wszystko chcemy zapisać na tego malego, 
-co go pani w podwórku widziała... 
Wyszłyśmy „do ogrodu zarosłego ziel- 
‘skiem w pas. „Nie możemy poradzić, proszę 
śpani -/ kto fu ma co zrobić jak należy? 


Ni 


wonią karbolu, więc idę; « y 


Na jednem z trzech czy czterech łóżek, 
na oko dość schludnie utrzymanej izby, śpi 


dziewczę przykryte kwiecistą perkalowa |-Są dwie słuśi, to w polu i przy bydle ledwie 
koidrą, obok, w tobolku, krziusi się nie- |-że nadążą. Zięć, zatrata, albo w mieście al- 
mowie. . 


na sianie — szczęście od 
Boga że parobek uczciwy jako tako. Mój 
stary leży już od paru dni — tak się chu- 
„zina struł tem wszystkiem co się tu dzieje 

Żegnaj chato — żegnaj e" szmarag- 
xlowa, morzem zbóż okolona... bodajby'm 
[nie byla pragnęła poznać cię bliżej... 

Żegnaj, złoty łanie, co tak słodko szep- 
cesz mi: tyś nasza!... 


Teraz rozumiem | kocham cię tem więcejł 


bo gdzie wylega 

"Obawiam się odgadnąć wiele dziewczy- 
ny ijej do dziecka przynależność, legz 
trzeba coś rzec nareszcie, więc mówię: to 
wnuczka? A i 

Skutek pytania był nmicoczekiwany Ji 
wprost fatalny! d 

Stara kobieta załamała dłenie, że aż pal- 
ce chrupnęły u rąk spracowanych. „Wnucz- 
ka?i Ady sąd Boski niech przyjdzie na ten 
$ =: HE 


> 


Zapewniłam staruszkę, że nie, że pojęcia ` 


Dia naszej młodzieży. 
IM, 


Pozwól, droga młodzieży, iż na krótką | 
chwilę dział, wyłącznie waszym sprawom 
oddany, poświęcę dorosłym czytelnikom, 
rodzicom waszym i nauczycielom. W pize- 
dedniu Nowego Roku chciałbym i i jednym i 
drugim „złożyć życzenia — lecz nie utartym | 
zwyczajem słowami: Dosiego Roku! lecz go- 
rącą prośbą: „Sięgnuijcie do książki Janusza. 
Korczaka „Kiedy znów będę mały” (nakla- 
dem Tow. „Wydawn, w Warszawie). Niema. 
w niej ciekawych przygód, zapraszam za- 

tem do czytania rodziców, świadomych swe- 
go posłannictwa wychowawczego, których 
nie nurzy obcowanie z „dziećmi. Błędne jesi 
twierdzenie, że musicie zniżać się, pochy- 
lać, naginać, kurczyć do pojęć dziecka — 
książka to uświadomi was, że się mylicie: 
Wspinać się do uczuć dziecka musicie na 
palcach stawać, żeby nie urazić, Nauczy- 
cieli zaś wszystkich zapraszam do lektury! 
To głos czasu — w, książce znajdziecie sil- 
ny akt oskarżenia i Podziny i i szkoły. Trze- 
ba krzywdy, a chociażby nieświadome, pa- 
prawić, zawrócić z błędnej drogi — póki 
ozas. 

Przypominam sobie książke, prawdz ziwy 
klejnot, Pawła Kellera „Złoto i mirra" i 
duiany jestem z wysiłku J. Korczaka, By, 
mie osłabić wrażeń, niechaj książka za ranie. 
do Was mówi: 

„Jeśli będę jeszcze nauczycielem, nigdy 
ię będę wyrywał ucznia, który ma zmart- 
wienie, Niech myśli, niech się uspokoi, 
niech sobie odpocznie'. 
` „Zaraz pomyślałem, 
był nauczycielem, tobym nie rzuca! zeszy- 
tów na ławkę, nie przękreślał śrubą linją 
aż atrament się rozpryskuje, jeżeli co źie 
napisane. Kładłbym tak samo ostrożnie i 
równo, jak pani. 

AZ pani opowiadała o swojej wyciecz- 
ce w Tatrach, Jaka była burza, pioruny. 
Zupełnie inaczej mówi się, jeżeli widzieć, 
a inaczej z książki. Mniej ciekawie“, 

„Gdybym był królem, rozkazałbym w 
pierwszy dzień prawdziwej zimy, zamias t 
tysiąca dzwonków szkolnych — dać z for- 
tecy dwanaście wystrzałów armatnich na 
znak, że lekcyj nie bedzie“, 

„Dzieci rosną — wszak z wdaa Ciało 
i duch ich rozrasta! Pragnąłbym dowieść 
naukowo, że w takie pauzy najbardziej. 
Żeby niezbicie przekonać.” 

„Pytań mam bardzo wiele, czemu doro- 
śli pytań naszych nie lubią?" 

„Gdy, znów będę nauczycielem, spróbuję 

porozumieć się z uczniami, Żeby nie było 
dwóch jakby wrogich obozów: z jednej 
strony klasa, a z drugiej on i kilku lizuchów. 
Spróbuję, żeby była szczerość", 
- „Przykro, że się wszystkie nasze spra- 
wy załatwia prędko i i byle jak, że dla doro- 
słych nasze życie, troski i niepowodzenia 
są jakby tylko dodatkiem do ich prawdzi- 
wych kiopotów.” 

„Chciałem być znowu dzieckiem, poz- 
być się szarych, dorosłych trosk i smutków, 
a mam dziecinne, które mocniej bolą," 


jęda E. Ew. 
gro 
całe 

Nowe oznaki dla szeregowych, 
z W „Dzienniku Ustaw" z 23 grudnia r. La 


ogłoszono rozporządzenie o nowych ozna- 
kach szeregowych, Zmiana dla wszystkich! 
stopni polega na tem, że zamiast czerwo- 
nych wprowadzono srebrne gałony. Ponadto 
sierżant nie będzie więcej nosił „drabinki“, 

: tylko dotychczasowe oznaki sierżanta szta- 
bowego. Sierżantowi sztabowemu dodano 
jeszcze jeden galon przez środek naramien- 
nika, a chorążemu zamiast tego galom: 
śówiazdkę typu olicerskiego. 

(Jak M. S, Wojsk tak co rok (w roku 
ubiegłym płaszcze oficerskie) będzie zmie- 
niało mundur żołnierski, to w końcu nie po-' 
znamy, czy to jest naczelnik ochotniczej 

straży pożarnej w Pipidówce, czy generał 


W, P.). 


Umundurowanie dla niższych tunkcjonarju- 
szy państwowych. 


Na zasadzie rozpo.ządzenia, ogłoszone- 
$o w „Dzienniku Ustaw" z dnia 23 grudnia 
1925 r, mają niżsi funkcjonarjusze państwo- 
wi otrzymać od 1 stycznia umundurowanie 
za zwrotem 25 proc, kosztów. Umunduro- 
wanie to przysługuje tylko funkcjonarju- 
szom, którzy umundutowanie takie nosić 
muszą w służbie. Czasokres używalności ta- 
kich mundurów oznaczą poszczególni mini. 
strowie. Nabyć je będzie można na raty, 
osy nie pestki tes na 5 piesa j 


Nie umi dzisiej 
< _ zagranicznych towarów, bo jutro 
cierpieć będziesz nędzę. _— | 


A 


że gdybym znów: 


"Sroda, dnia 30 


Gmentarz rosyjskiej floty. 
W czasie wojny światowej i cywil- 


snej w Rosji Morze Czarne stało się o- 


grommnym cmentarzem flfoty rosyjskiej. 
Wedle danych „Weczerniaja Moskwa“ 
Morze Czarne jest jednym z najwięk- 
szych podwodnych cmentarzy świata. 
Przez pięć lat utonęło w głębinach Czar 
nego Morza około 350 okrętów. Nad 
wyłowieniem tychże trwa stale inten- 
sywna praca. Najwięcej zatopionych 
okrętów jest w porcie nowojorskim. 
Wiele pojedyńczych okrętów rosyjskiej 
floty wojennej zatopiono umyślnie, by 
nie wydać ich w ręce niemieckie. Mię- 
dzy niemi był także dreadnought „Swo- 
bodnaja Rosja“, oraz olbrzymi parowiec 
„Pałagonja*. Również w okolicy Sewa- 
stopolu leży na dnie morskiem parę ło- 
dzi podwodnych. 


Dowóz futer na aerogiannch, 


Celem przyśpieszenia dowozu futer 
z Syberji i północnej Rosii opracowano 
projekt dowozu tychże na aeropłanach. 
Będą 


urządzone trzy linje lotnicze: z : 


Archangelska do Pustozerska (odleg- | 


łość 820 kim), z Tjumenu do Obdorska 
(1150 kim.) i z Krasnojarska do Turu- ; 
chańska (1080 kim.. Na tych linjach 
będą kursowały aeroplany metalowe. 


Polskie słownictwo sportowe. 


Nie wiem, czy prof. Kryński, cenio- 
ny Kustosz czystości polszczyzny, zaj- 
muje się sportem. Jeśli się jednak zaj- 
muje, lub jeśli przynajmniej czytuje 
sprawozdania sportowe, niewątpliwie 
miewa po tej lekiurze bardzo ciężkie 
sny, lub zgoła cierpi na bezsenność. 

Sport ma niesłychanie dóniosłe zna- 
czenie. Nie trzeba tego nikomu tlu 
maczyć. Choć tam lekarze ostrzegają, 
iż zbyt iorsowne oddawanie się spor- 
tom więcej szkody niż pożytku przy- 
nosi, a nawet może o nagłą a niespo- 
dziewaną śmierć przyprawić, choć w 
pewnych zawodach sport bywa upra- 
wiany głównie w celach kieszonkowych 
(by je jak najrentowniej zapełnić), jed- 
nakże to wszystko jest jedynie wyni- 
kiem nieznajomości rzeczy przez ląików 
o usposobieniu zrzędnem i pesymisty- 
cznem, cierpiących niczewodnie na wą- 
trobę, artretyzm, pedagrę, zaparcie na- 
wykowe, rozdęcie żył, katar kiszek, ża- 
flegmienie, melancholję, tipochondrję, 
reumatyzm stawów, początki tabesu 
młodzieńczego, zapalenie wyrostka ro- 
baczkowego, rozszerzenie Serca, tudzież 
dzidzicznie obciażonych. Albo też są 
to poprostu złe języki. 

Każdy bowiem, kto nie jest krety- 
nem ani matołkiem, wie doskonałe, iz 
sport to jest sport. A kto głupi, tego 
nie rozumie -— niema co z nim gadać, 

Sport nietylko wzmacnia rozwój 
fizyczny oraz siły męskie, damskie i 
dziecięce, lecz niesłychanie wzbogaca 
mowę polską. / 

Niewysportowany laik, taki zwy- 
ctzajny kretyn, nigdy tego nie zrozumie. 
| Umysłowość jego najwyżej może się 
| wznieść do tego poziomu, iż wie on, że 
po polsku miejsce, skąd rozpoczyna 
się bieg koni, cyklistów, czy piechurów, 
nazywa się starte Czasami wie je- 


| szcze, iż zakończenie biegu koni, cykli- 


stów czy piechurów zwie się po polsku 
finishem. 

Ale czy taki matołek, pogardy spor- 
towej godny, może zrozumieć, gdy stoi 
przy korcie, gdzie odbywa się gra w 
piłki, zwana po polsku tennissem, 
co znaczą polskie wyrazy porozumie- 
wawcze; „play“ czy „read y“? 

Umysłowość takiego ograniczonego 
człowieka (o ile nie sportowiec, godzien 
jest tej nazwy) nie może również zrozu- 
mieć, czemu, gdy się zbiorą na zawody 
dwie czy więcej drużyn, nazywa się to 
po polsku mecz. Czasami na plaka- 
tach pisze się tne wyraz dla mniei in- 
teligentnej publiczności mecz, czasami 
zaś dla ludzi bardziej umysłowo wyro- 
bionych match. Ta ostatnia pisownia 
ma jednak tę niedobrą stronę, iż ludzie 
pierwszej kategorji, a tych jest wiek- 


j 


i 


| 


SO marae ECA 000 


C "4925 roku. 


Zbrodnicza ręka mechesów... 


Dużo o procesie Steigera, miesiącami | 
całymi mówiono i pisano, ale — zdaniem 
żydowskiego „Naszego Przeglądu“ — ra 
jeden jednakowoż jeszcze decydujący 
szczegół, Który, zda mi się, zamało był 
brany pod uwagę opinji, należałoby jesz- 
czę rzucić snop światła, a mianowicie na 
rolę wychrztów w procesie Steigera... 
Wszak to ex-Żydówka Pasternakówny 
była prawie że inicjatorką tego procesu, 
a ex-Żyd Tumen jest prawie że inicja- 
torem osiatnich zaburzeń antysemickich 


a 
niera żydów — od początku aż do końca. 
ciągu: 

| 


* |) e 


wę Lwowie. Sprawa Steigera jest — zda- 
finału dziełem zbrodniczej ręki tych me- 
chesów... 
s Pismo to pisze jeszcze w dalszym: 
Społeczeństwo polskie uwolniło Stei- 
gera od winy i kary. Ale między nami a. 


społeczeństwem polskiem wdarła się cie- 
mna, zbrodnicza ręka mechesów. Tym- 


czasem zdrowy instynkt narodu polskie- i 
go ze wstrętem odepchnął rękę tę, be- | 
zecną, zdradliwą, ale biada, jeśli kiedy- | 
kolwiek w przyszłości sumienie polskie- 

go społeczeństwa uśpić się da przez wy- 
chrztów i na chwilę choćby uwierzy, że 
ei mechesi to „wybrani Żydzi“... 


szość, wymawiają to zwyczajnie mat 
— poczem robią przydech ch. 

Czyż dalej nie szkoda czasu na whi- 
janie komuś w głowę, iż taki pan, który 
prowadzi jakiś bieg, nazywa się po pol- 
sku leader, co niektórzy wymawiają 
lider, lub, że zwyciężca w wyścigach. 
na lądzie lub wodzie, nosi miano 
championa, co znów ludzie niekiedy 
wymawiają, jako czempjoen. 

Jak niska je st u nas kultura, dowo- 
dzi fakt, iż nie każdy jeszcze zrozumie, 
czemu, gdy się zbierze kilkanaście sa- 
mochodów, by sznurem urządzić koro- 
wod po mieście z chorągiewkami, 0-. 
piewającemi rozgłos „Iwonki* lub naj 
cześć jakiejś kwesty, zabawa taka nosi 
polską nazwę „raid. Cóż dziwnego | F 
— taki nieuk nie zna przecież najprost. 
szych, elementarnych polskich nazw 4d 
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li- 
muzyna, starter, karburator, 
znany mu zaś jest najwyżej polska na- 
zwa kierowcy „szofer“, Tenże nieuk; 
gdy mówić przy nim o lotnictwie, nie 
rozumie poiskich nazw propeler, 


hangar, pilot. Trzeba treningu 


słownictwie samochodowem, jak 


sportowego, aby to rozumieć. Co tu ga- 
dać, gdy ludzie nie rozumieją tak zna- 
nych polskich wyrazów, jak dysk lubi 
hockey, a już na dźwięk wyrazu 
aerodynamika gębę rozdziawiają.) 
"Ba, raz nawet taki wydźiwiał bez zro- 
zumienia rzeczy, czemu, gdy z Polski 
wyjeżdża tr zech jeżdzców na popis 
hipiczne do Nizzy, nazywa się to po. 
polsku ekipa. Szukał w słowniku, 
lecz zgupiał jeszcze bardziej, gdy stę 
dowiedział, iż une equipee oznacz 
głupi, bezsensowy wybryk. Albo kiedyś 
zebrało się kilku małointeligentnych 
gapiów na meczu foot-ballowym. 
Otóż jeden powiada do swych 
rzyszów: | 
— Co to za djabeł strzelić bram. 
kę? Po jakiemu to? To pewno wy- 
mysł starozakonny od Makabi czy 
Hakkoah, bo przecież po polsku mo- 
wi się: strzelić do zająca, do kozy, do! 
kuropatwy, nie strzelić zająca. Możńal 
zastrzelić człowieka, kochankę uzy ku- 
ropatwę. Jest wreszcie w słownictwie 
sportowem, mianowicie w lekkiej atle-| 
tyce bardzo malownicze, jędrne wyraże- 
nie w zawodach, stosowanych w nie- 
których dancingach nocnych, nad Wi- 
słą, tudzież w kuluarach sejmowych. 
Brzmi ono: strzelić w pysk. Ale; 
nigdy strzelić pysk. Można nato- 
miast, uprawiając lekka atletykę, z po- 
wodzeniem i bez 
skuć pysk. 


Ale strzelić bramkę? 
(„Kurjer Warsżawski”.) 


| 


towa- 


predimka komuś 


T 


Gent. 
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nesów.. | Nowe kontyngenty 
przywozowe. 


Centralna Komisja Przywozowa. zakomuniko. 
wała Izbie Przemysłowo-Handiowej w Bydga 
szczy, że kontyngenty przywozowe dla towarów, 
objętych zakazem przywozu zosały już częściom 
wo ustalone, W związku z tem, podaje się da 
wiadomości publicznej, że Izba Przemysłowo» 
Handlowa przyjmuje od firm, mających siedzi» 
bę w jej okręgu wnioski o zezwolenie na przy- 
wóz z krajów poza niemieckich na pokrycie za 
potrzebowania w miesiącach styczniu, lutym 
i marcu 1926 r. Wnioski te, winny wpłynąć da 
Izby niezwłecznie, a najpóźniej do dnia 30. gru- 
dnia br, albowiem dnia 2 stycznia 1926 r. mus 
szą one zostać przedstawione Centralnej Wo- 
misji Przywozowej. 

Podania winny odpowiadać nestępującym. 
warunkom: 

1) Wnioski należy stawiać w 2 egzemplarzach 
i jedynie na przepisanych formularzach. które 
ED AK: można w Izbie Przemysłowo-Han- 

aiowej w Bydgoszczy, a których wzory przesłana 
zostały organizacjom gospodarczym, jak Zw. 
Fabrykantów, Kupców, itd, Petenti, zgłaszając 
swe wnioski, winni dokładnie wypełnić wszy- 
stkie rubryki formularza, wskazując dokiadnia 
| pozycje i punkt taryfy celnej zapożrzebowanego 
towaru. 

2) Podania winny być składane na każdy arm 
żyknł I na każdy miesiąc odretnie, setom dle 
każdego towaru i miesiąca stawiać należy od: 
dzielne wnioski. 

3) Do składania podań, 
wątpliwości, co do rodzaju towaru, należy doł: 
czyć dokumeny, wzory tub rysunki, mogące do- 
kładnie wyjaśnić rodzaj towaru (odnosi się ta 
do towarów włóknistych, technicznych, galan- 
terji, itp.) 

4) Każdy wniosek należy zaopatrzyć w O8- 
czek stempłowy za 2 zł, (wtóropis znaczek za 
40 gr.), każdy załącznik do wniosku również w. 
znaczek za 40 gr. oraz dołączyć doń opłatę, maż 
nipułacyjns. Opłata ta, którą należy uiścić goa 
tówką w Izbie Przemysłowo-Fandlowej wrgi. 
dołączyć do wniosku, lub przekazać Izbie, wy* 
nosi przy wartości przedmiotu wnioskn w wy» 
sokości 500 zł. i mniej -- 3 zl; 
przy wartości przedmiotu wułosku w wyzakońci 
od 500 do 3000 zl — 5 zł; 

przy wartości przedmiotu wniosku w wysoko: 
ści ponad 3000 zł, — 10 zł. 

5) Podania złożone już do Centralnej Komi» 
sji Przywozowej a z jakichkolwiek względów 
nie rozpatrzone lub nie uwzględnione, powinny 
być złożone powtórnie do Izby przez im 
Listę towarów, dla których należy stawiać wnio- 
ski o zezwolenie na przywóz, przejrzeć moćna w. 
Izbie Przetnysłowo-Handlowej . i 

* x «| * 

W ostatniej chwili dowiadujemy się z 

izby Przemysłowo - Handlowej, że termin 


składania wniosków ną pozwolenie przywo- 
zu artykułów zagranicznych został przedłu” 
żony do Sala 7 a da 1926 roka 


Bank Polski płaci w dniu dzisiejszym za: 


Dolary amerykańskie 8,56 

sy A angielskie í 41,70 
Ea i szwajcarskie za 100 166,25 
Franki francuskie za 100 31,30 
Liry włoskie za 100 34,65 
Marki niemieckie za 100 204,70 
Guldeny gdańskie * za 100 165,47 

za 


Z psie? 


List do redakcji 


KISZKOWO, pow. żniński Szanowna Kedak. 
cjo! W październiku rb. w mojej nieobecności 
spaliła się z pełnem Żniwem stodoła, z jakiej 
przyczyny, lub kto podpalił niewiem. Sprawą 
tę ma Prokuratorja, Podpalenia stodoły nie zro. 
biłem, jak to donióst „Dziennik* wskutek czege 
nie może mi być udowodniona W więzieniu nią 
siedzę i jeszcze w życiu nie siedziałem. 


Wojciech Maciejewski. 


inwalida ma głos! 


Rawicz, dnia 20. 12. 1925 v 

W odpowiedzi na list do Redakcji z dnia 18, 
grudnia br., proszę uprzejmie Szanowną Redak- 
cję o łaskawe umieszczenie kilku słów. 

Cieszy mnie przedewszystkiem, że aułor da: 
nego listu doskonałe obserwuje redukcje po 
szczegćjnych wydatków. Jednak, gdyby Sz. autor 
nie znajdował się w las eiasnem kółku — a 
raczył również wychyłie się poza horyzont da. 
nego kółka, o kiórem sam wspomina, z pewno 
ścią ograniczyłby się cośkolwiek w swojim lè 
ście — którym czują się dotknięci niemal Wszy: 
scy inwalidzi, 

Jeżeli Sz. autorowi faktycznie zależy na, tem 
by przeprowadzić redukcję niepotrzebnych wy 
datków, to jednak nie w tym kierunku należy 
ich się dopatrywać, gdyż inwalidom wojennyte, 
renta się należy, — „ nawet mają prawo jej 
żądać — choćby ją sobie zasłużyli r kopyście: 
w ręku... Nie należy bowiem zapominać o tem 
że zanim dostali się do kopyści,.. już po części 
mieli potrzaskane kości. Zatem z listu Sz, auta. 
ra nie więcej nie wynika, jak tyłko pewna saa 
drość wzgledem inwalidów wojennych. Jeżeli 
faktycznie znajduje się w kółku autora jakać 
jednostko, która pozwala Sobie na hulanki, CH 
jest ne to rada, gdyż ustawo inwalidzka wyra 
źnie powiada, że w tym wypadku O, rent 
| re mać. N 
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 Niewiara we własne sily. 


Istnieją koncepcje, które początkowo 
rhowają się wstydliwie w dyskusjach pry- 
watnych i kawiarnianych, z biegiem zaś 
czasu przedostają się do wiadomości ogółu, 
poruszają całą opinję, a im bardziej były 
nieśmiałe i tajemnicze, tem silniejsze zysku- 
ją pozory słuszności, í 


Bilans Banku Polskiago. 


Bilans Banku Polskiego z dnia 20 gru- 
dnia rb, wykazuje zwiekszenie zapasów zło- 
ta o 163 tysiące zlotych, zmniejszenie zapa- 
su walut i dewiz o 473 tysięcy zł, brutto. 

, Portfel wekslowy zwiększył się 0.59 
miljonów złotych do sumy 292 mil. zł, po- 
życzki zabezpieczone papierami zmniejszy- 
|ły się o 839 tysięcy złotych, suma zdyskon- 
f towanych papierów — krótkoterminowych 
Taką koncepcją jest sprawa — nazwij-'| wzrosła o drobną kwote 44 tysięcy zł, " 
"my rzecz po imieniu — protektoratu Ligi Zmniejszyły się o 947 tysięcy złotych! za- 
Narodów nad życiem gospodarczem Polski, |liczki reportowe, natomiast zobowiązania 
Z rozmów prywatnych przeszła na teren | walutowe i reportowe zwiększyły się o, 1,4 
rozważań publicystów i znalazła zwolenni- | milj, złotych. Rachunki żyrowe i inne zabo- 
ków wśród ludzi najbardziej poważnych | wiązania wzrosły o 11,8 miljonów złotych. 
i odpowiedzialnych, dla których dobro ca- | Obieś biletów bankowych zwiększył się o 
łości Rzeczypospolitej jest niewątpliwie naj-;] 6,4 milj. złotych. Bank przyjął do swego za- 
wyższym nakazem. pasu onet srebrnych i bilonu na 4,7 miljo- 
nów: złotych. 
„lone pozycje większych zmian nie wyka- 
zują. 


, Przyczyny tego zjawiska należy szukać 
w pesymiźmie, opartym z jednej strony na 
niesiusznej niewiarze w siły społeczeństwa 
polskiego, z drugiej strony na niesłusznej 
ocenie naszych wad i braków organizacył 
nych, Kwestja bowiem naszej sanacji gospo- 
aarczej i finansowej przedstawia się wyłącz- 
nie jako problemat organizacyjny. Zrówno- 
ważenie budżetu przez 25-proc. oszczędno- 
ści w wydatkach, kosztem przeważnie obni- 
żenia pensyj urzędniczych, mogłoby być 
przeprowadzone tak samo za pomocą od- 
powiedniego zwiększenia dochodów pań- 
stwowych choćby przez nałożenie odpowie- 
dniego podatku na tych samych urzędników, 
pozostawiając im dotychczasowe pensje. 
Dezywiście sprawiedliwość wymagałaby, by 
tem ciężar podatku dochodowego był rozło- 
fony i na innych obywateli. Lecz w tem 
właśnie leży trudność, że nie potrafimy roz- 
lożyć i ściągnąć odpowiednio daniny. Idzie | 
my zatem po koniecznej linji najmniejszego. 
pporu, opodatkowując dochód najłatwiej 
ściągalny, a więc urzędników państwowych, 
nazywając to eufemistycznie redukcją po-| 
borów. 


Nie zmienia to faktu, że innej drogi wyj- 
bcia w tej cliwili nie posiadamy. Daje nam 
to jednak nowy dowód, że wszystkie nasze 
miedomagania są natury organizacyjnej i w 
maszej mocy leży możność naprawy. W może 
ność tę jednak nie wierzą ci, którzy jedyną 
deske ratunku widzą w pe Ligi Naro- 
dów. Zapominają jednak, że bez naszego 
zorganizowanego współdziałania nikt nam 
pomóc nie zdoła, Stając więc na gruncie 


Podwyżka budżetu austrjackiego, - 


Projekt budżetu na rok 1926 przewiduje 
podwyżkę o 100 proc. państwowych sub- 
wencji, przeznaczonych na popieranie roz- 
woju rolnictwa, wobec tego, iż zbiory nie 
wystarczają na potrzeby kraju. 


Dzierżyński o sytuacji gospodarczej 
Sowietów, 


Prezes wyższei rady ś$ospodarstwa ludo- 
wego, Dzierżyński, wygłosił na kongresie 
partji komunistycznej przemówienie, w któ- 
rem m. in. podniósł, ze Sowiety w roxu 
przeszłym, w przewidywaniu dobrych uro- 
dzaj, przeznaczyli na cele inwestycyjne 
miljard rubli złotych, : Uredzaje tegoroczne 
zawiodły, skutkiem tego kredyty inwesty- 
cyjne, które miały był wyższe o 600 milio- 
nów rubli od zeszłorocznych, zestaży skre- 
ślone, 

Mówiąc o obecnej sytuacji Dzierżyńszi 
stwierdził, że Rosja zamierza odbić sobie 
to, co straciła na eksporcie zboża, ekspor- 
tem surowców. ; 

Znamiennem jest oświadczenie Dzierżyń- 
skiego, wzywające robotników, aby wobec 
ciężkiej sytuacji gospodarczej kraju nio wy- 
stępowali z żądaniem podwyżek,  Wezwa- 
nie to skierowane było nietylko dó robotni- 


grudnia 1925 
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roku. 


Długoterminowe uigowe paszporty kupieckie. 


Ministerstwo Przemysłu i Handlu* na wnio 
sek Związku fsb  Przenzysłowo-Handlowych 


ieresowanych Ministerstw z nasiępującemi ż4- 
daniami w sprawie handlowych paszportów ga- 
granicznych: paszporty te mają wydawać władze 
administracyjne pierwszej instancji każdora%o- 
wo ną podstawie zaświadczenia wojewódzkiego 
wydziału przemysłowego, względnie inżyniera 
przemysłowego m. st, Warszawy, bez orzeczenia 
komisyjnego. Paszporty wielokrotne mogą Być 
udzielane za umiarkowaną oplatą na przeciąg 
jednego roku, wzgl. na pół roku. š 


Z ruchu wydawniczego. 


Na półkach księgarskich ukazały się ostutnie 
nowości . wydawnicze: i 
„Ustawy i rozporządzenia, edmsoszące się do 
ruchu samockcdewego w Palece. Wyd. TI 
Książnicy Atlas. 1926 r. Cena x240 zł. 
© Ks. Budzik WŁ: „Nauka religii katełickiej . 
Na I. HH. i III klasę szkół powszechnych, także 
Książnicy Atlas. Cena 160 zł. ga 

Ks. T. Gunia: „Zasady wiary kałolekiej na 
tle dziełów biblijnych Część I Stary zakon. 
Ksłążniea Atlas. 1925 r. Cena 2.40 zł. 

J. Jakóbiec: „Das Deutschtum” I Teil. Książ- 
nica Atlas. Lwów, 1925 r. 

S. Kwiatkowski: „Uwagi o ustreju zzkołnie- 
twa onólnoxsziałcącege, Wsiążnica Atlas 1933. 
Cena Ż zł. SA 
Dr. W. Koskowski: „O nikctynie i paleniu ty- 


| 
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tonin“, Książnica Atleis 19%. Cena 120 zi 

Inż. B. Różański: „Technologia przemysłów, 
podlegających podatkom konsumcyjnym Cz. Y, 
Ksiażnira Atlas, Lwów, Warszawa 1925, Cena 2 zł. 

J i M. Jaworskie: „Ce į w jaki snosób opo- 
wiadać dzieciom młodszym i starszym“, Książ- 
nica Atlas. 1925. Str. 174. Cena 5.40 zł, i 

Zygmunt Weyberg: „Krystalogratja opisowa“, 
Wykład elementarny trzech praw krystalografii 
i opis trzydziestu dwu rodzajów krystalografi- 
cznych z 637 rysunkami w tekście. 8 str. XII. 
300. Książnica Atlas. Lwów, Warszawa. 1925. 

E. Romer: „Mapa Europy”. Wydanie polskie 
i serbskie, i A 

A. Kozłowska; „Pogadanki o roślinach I gle- 
bie”. Książnica Atlas 1925. 

W. Michalski: „Przyreda martwa”, Książnica 
Atlas. Lwów, Warszawa. 1925, 
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Z ŻYCIA TOWARZYSTW. 


324554) Tow. śpiewu „Harmonja”. We wiorek, 
dnia 29. grudnia 1925 r. o godz. 8. wieczorem 
odbędzie się w lokalu drh. Mellera przy Placu 
Piastowskim wieczornica gwiazdkowa dla wszy- 
stkich członków czynnych i nieczynnych i ich 
rodzin, urozmaicona różnemi niespodziankami. 

Zarząd. 


Bydgoskie Towarzystwo Wioślarskie, 
Następne ćwiczenia w basenie odbędą się we 


324żia) 


i 


Rzplitej Polskiej postanowiło wystąpić do zam- 


22452a) Tow. Gimn. Sokół Bydgoszcz Y. O- 
koje-Wiiczak. Zbiórka wszystkich druhów ówi- 
czących we wtorek, dnia 29, bra. o godz. 4, wiecz, 
u p. Kaubego. Naczelnik. 

32371 A R) Kluk Do-at-des", T, z, Bydyoszez 
urządza w sobotę dnia 9 stycznia 1926 r. w sa- 
lach p. Wichesrta (Stara Bydgoszcz) bal masko- 
wy. Członkowie mogą odebrać zaproszenia dla 
gości u p. Ballkąusena, Jezuicka 14, telef. 684. 
AVsiępne w sprzedaży 3— zł od osoby. x 

32522a) K. 8. „Braa“, Z powodu wśżnych 
spraw jak piątkowe zawody, odbędzie się dzi£ 
we wibrek 6 godz. 630 w lokalu Domu Czeladzi 
schadzka, Uprasza się o przybycie wszystkich 
członków. > Zarząd, 
32456a) Tow. Gimn. Sok? Bydgoszez IV. Bie” 
lawki. Zebranie Zarządu odbędzie się we wim» 
rek, dnia 29. bm. o godz. %90 wieczorem w los 
kalu druha Gończa (Rzeźnia Miejska). 

Wiceprezes 
Stowarzyszenie Miedzieży Polskiej Bydgoszes 
Fara. Obchód gwiazdkowy nie odbędzie się dnia 
30. grudnia br, jak na zebraniu plenarnem 
uchwalono, lecz już dnia 29, grudnia tj. e wtorek 
o godz. 7. wieczór na salce parafjalnej. Przygty- 
wać będzie kółko mandolinistów. Goście rnila 
widziani. © przybycie wszystkich członków ma 
obchód, który jest bardzo urozmaicony, prosi 

; Basząd, 
Tow. śpiewu „Lamia, Dzisiaj dnia 29, bm, 
ò godz. & wieczorem w lokalu p. kol. Jarnatha 
przy ul. Jana Kazimierza 5, obchodzi Towarzy- 
stwo nasze swój tradycyjny wieczór wigilijny 
Wszystkich członków czynnych i nieczynnych 
również i sympatyków Towarzystwa jaknaju- 
przejmiej na uroczystość tę zapraszamy. Przype. 
minamy jednak wszystkim uczestnikom, e obo- 
wiązku zabrania ze sobą jednej paczki, w celu 

wzajernnego się obdarowywania. Zarząd. 
32549a) Zarząd Tow. Powst. i Woj. Wilezaka 
Okole podaje członkom do wiadomości, że dnia 
2. stycznia 1026 r. odbędzie się w kościele Św. 
Tróicy msza ów. o godz, 9-ej. za Powstańców i 
Wojaków. którzy polegli w roku 1918 i 1919 Za 
tem prosi się wszystkich członków o wzięcie u. 
ziała w mszy Św., co jest zarazem obowiązkiem 
i powinnością Każdeso człońka, równocześnią 

prosimy o udział bratnie twarzystwa, 

W razie, iż dzień ten będzie wolny od pracy, 

zbiórka o godz. 8.30 koło kościoła św. Trójcy. 
ZBYTĄU, 

S25338a) Związek Towarzystw Kupieckich na 
obwód Wadnotecki. Deklaracje dla wykupienia 
świadectw przemysłowych na rok 1926 otrzymać 
można w sekretarjacie, który na życzenie człon. 
ków zajmie się również wykupieniem patentów 
w dniach od 29 do 31. bm.. godz, 11-ej. 

Patenty winny być odebrane u sekretariata 
najpóźniej dnia 2. stycznia rano. Zarzad 

Tow, Śriewu „Moniuszko“ przy kościele św 
Trójcy. Zebranie komisji zabawowej wraz w za- 
rządem odhedzie się dziś we wtorek, o godz. 07a 
przed lekcją punktue Inte. 

325324) FRacznrść, Few, Czeladzi. Plenarne ze. 
branie środę, dnia 30. bm. o godz, 7.30 wieczó*, 
Na „porządku obrad sprawa walnego zebrania, 1 
wykład. O liczne przybycie członków prosi 


` polityki, 


państwa, 


NK 


wych, a mimo to rozwijają się pomyślni.., 


7,50 rublową — 7,30 rb. sow.; 10 rublbwą 
— 9,75 rb. sów.; 15 rublową — 14,62, rb. 
sow, Za monety z portretem Aleksandna 
ilgo, za półimperiała, ti. 5 rubli — 7,30 zb. 
sow.; za imperjały po 10 rubli — 1452 rb. 
sow. Monety niepełnej wagi, oraz zaśra- 


Zapominają, że ten rządzi pań-: 
stwem, kto rozporządza kasą. Są bowiem 
które nie posiadają monopolów, 
kolei, domen, kopalń i banków państwo- 


ski, mające przechodzić pod uchwałę Wal-| 
nego Zebrania, proszę nadsyłać na ręce se- 
kreiarza Tow. drh. M. Majchera, ni. Pdd 
Blankawmi 21, do 2 stycznia 1926 r. O liczny 
i obowiązkowy udział każdego cziouka prosi 
Zarząd. 


l skrajnego pesymizmu, należałoby wogóle ków komunistów, lecz również i do innych wtorek. dńia 29 bra. i w sobotę 2 stycznia. 1926 0, EE 
| zakwestjonować naszą zdolność do niepo- | U$TUpowań. > ża. zł Ra gada. ? do 9 wiecz. Uprasza, się o liczne i imana i 
72 3-35 . r ZO przybycie, 
gjęśleśo E T IT TAEAE ; b 32485) Zwiąrek Niższych Pracowników Poczi, STAN POGODY. 
t a j ý tie vi x ke 324 asnar TYT DY O POETY M OPO PAYDAY, 
EET À gi R ! Skupywanie carskich monet złotych. Telegr. i Telef, kolo miejscowe Bydgoszcz. Ze- Daet Gmie Ema Kierunek 
i Inne pobudki koncepcji pomocy Ligi Na- Sowiecki bank państwowy postanowił | branie miesięczne odbędzie się we wtorek, S M powietrze | vow | «8x0 Ji szybkość 
rodów opierają się już nie na mylnych ob- wycofać wogóle dawne złote monety car- dnia 29, 12. 25 r. o godz. 730 wieczorem na sali 5 bzmmm e HE | Sci. tru 
EE s a o . ng 3 :& y ża 3 z { e AC p KR 5 5, 3 EAC CA reana: merra mw 
E ec ej witek mę pe tie skie i zastąpić je sowieckiemi, W tym celu | ® Moliera, Piac Piastowski Zarząć Sed | ami Gi | WAŁA 
Kera czy sprzedażą jakiejś części na- rai EDA A EAE aea 32370a, Tow. Powstańców i Wojakó.  _ ETE PA (BE: A EA 
| szego majątku publicznego, a dapuszeze-:| 23 azujące iudnosci w Rosh Ampa? bilon | Bydgoszez—Szwederowo, Przypomina się YI i 
` miem postronnych do centralnego mechani- monet des A 4 Papiery Aa 3 Er wszystkim członkom, iż dnia 6 stycznia | 28 12 9 wiecz. | 45,9 {t31 j 1 A; 
t j ° sa sa Rojiącn "ŚŚ e astępu f p ył z Z ZE f ; 
i amu naszej organizacji gospodarcze U jakim., art pia adobizną Mikołaja Ti-go, abo Siar 1026 roku (w) godz. 16 po pol. odbędzie się DL AN EOE Faur EOT. ONERIREAKII? NEBE PRERE 
$ m > s s TAr GE ży +. m D z 17. 
|- jest skarb państwa, a więc i polityka skar- blowajżć 5 ruble i 87 kopiejek sowieckich; | roczne Walne Zebranie na sali zebrań u dif oo 15 7 rano 41,6 | oo f 10 | BEA 
č bowa, a wraz z nią i wszystkie dziedziny Konieczki, Lenartowicza 3. Wszystkie wnio- i 


"Temperatura doby ubiegłej: średnia ++ 3,27 


najwyżs'a + 8,9 najniższa +- 0,2 Wysokość 
opadu 1,3 
Rozmieszczem'e ciśnienia I prognoza na 28. 12. 


zv sie jednak i takie zdanie, że dzier-|fliczne przyjmowane są po 5.30 rb. sow. ża YE > i $ z anna 
| uwa czy zasław naszego majątku publicz. |zolotnik czystego złola. Monety srelzne | (823008) Bydgoskie Towarzystwo GIEŁDA WARSZAWSKA 
| nego jest równoznaczna, a nawet gorsza od carskie po 68 kopiejek sow. za rubla, a Di- Wioślarskie. Zaproszenia na. impr ezę X 
| protektoratu Ligi Narodów, gdyż „zagrani- lon srebrny po 32 kop. sow. ze 100 kop. car- karnawajową w dniu 5 stycznia, b. z dnia 28. grudnia 1928 r. 
l ea" nie da nam pieniędzy bez zapewnienia | skich, czy li po 3450 rb. sow, za kilogram | wręczenia ich gościom, członkowie 6- pawartane. sprzed. kupno 
 |się, że przez rozwój naszego gospodarstwa | monet rublowych wzgl. półrublowych car. | trzymać mogą u drh. Ramischa, ul Koes Jake. B75 ggr 4 69 
| mie staniemy się jej konkurentami. , | skich lub po 18.85 rb. za kilogram carskie- | Gdańska 5. 3 owy Jor h ; A zd $ R. 5 
Lg go bilonu srebrnego. g 32453a) Tow. Powstańców i Wojaków „Ma-; SODCYL SEE $ AG 81 87 
n cicrs"“, W poniedziałek, dnia 4. stycznia 26. r= Pary Ę ść SB 31 93 | us 
Ę : wieczorem o godz. 7. urżądzamy obchód gwiażd-| Praga  , 2568 7 25i 25 53 
| czas najostrzejszego rozstroju ekonomiczne-. kowy. Wszyscy członkowie zgłoszą się we włoi| Szwajcarją 169,25 16867 16:,83 
go. Przyjmijmy jednak, że w interesie „za- SRC Seki rek i środę, dnia 29, i 30. bm, od godz. 5—7 w] Wiedeń 121 05 122.22 121,63 
$ranicy” leży, byśmy nie podźwignęli się Niniejszem zawiadamiamy, że lokalu p, Baeckera (ul. Św. Trójcy) celem zapi. 35,25 85/2] 


sania się. Członkowie, którzy do powyższego Nie 
zastosują, uwzględniani nie będą, Legitymaćtje 
zabrać. Komisja gwiazdzowa. 


s 


32212a) Tow. właściciali domów i gruntu w 
Bydgsszczy zawiadamia członków, że w dńiu 
4. stycznia 1926 r, Odbędzie się walne zebrajić 


Włochy 


CEUTE 


GIELDA WARSZAWSKA. 
Warszawa, dnia 28 grudnia 1925 r. 


35,08 


honain Tg May 


p. Pawel Tessmer 


przestał być kiercwnikiem na. 
szych tartaków w Solcu i Kobryniu. 


I) Ż jętna mu jest strata 2 ń 7 o i ar AE A 
o A inps aar Mitaa N m zo ts przed- Pienipotencja udzielona mu w formię o godz. 6. wiecz. w lokalu Resursy ja oni 54) Dyskontowy 6.04 
É w piots twie W pierwszym wypadku ma- aktu notarialnego, została przez nas Wejście, ża okazaniem legitymacji, lub kat eg Zachodni A stek Zarobk k AB 
| cd możność bronienia naszych interesów cofnięta i jakichkolwiek. czynności za- PORZE A: zorg Je. ipod dą 
y > „sób AA UY BEE? gim wypadku wartych przez p. Pawła Tessmera 2244la) Baczność „Sokół Bydgoszcz tv. Biola- EL 7 ee ani ye 
Aad aualko. rza danych imieniem naszych tartaków względnie mi Wojwtarek, dhia. 29. bin: o godz. wiąz 2 Ak Wada ĄWTOWIE > 
przeszkodą mogą być tytko rzący dany PSZ TUM ` rrasa lekcja, Wszyscy druhowiė ćwiczący, winni isię | Siła i Światło „el 
państw, które jednak, jeśli zgodzą się raz naszej tirmy, od zał dzisiejszego punktualnie stawić. 1-1] Częstacióć 095 
| na ulokowanie pożyczki polskiej na swoim cja RE ZOE Ay BA W czwartek, dnia 31. bm: o godz. 7. wiecze| War, Tow, Fabr, Cukru 1,05—1,77 


bedziemy. (82506 urządza Gn'azdo zabawę Sylwestrową na sa- 0.10 
lach drii. Gończa (Rzeźnia Miejska) urozmai- 


; Łazy | 
Zarząd firmy War Tow. Kop. Wegla i Zaki. hutnicz. 


viko i : Ś siadali nienaruszona > jj | cona różnerai niespodziankarai, Bratnie gniazda a 
paa jeden: byśmy Po s f YENE $ álka DILEWIA SH. l oii aig jj] i szan. Obywatelstwo zaprasza się temwiecej, 1.45 176 
f suwierenność polityczn f s 3. Riž zysk jest przeznaczony na urządzenie Gwiazd- Br; Nobel i La3— 14 
EE M my fdawniej John R. Hird i S-ka) H] ki dia biednej młodzieży gniazda bielawskiego. | Norblin . : 0,83—0,8! 
k k hi ipart EN AAEE RAN GENE PRL p | j Zarząd Ostrowiec 4,30—5,24 
AM 

ABA 


rad Paw ą ` i t ` o N j 


Ox 


A A A Z ER TR 


zaiatwia wszelkie, choć- 
by najtrudniejsze spra- 
wy sądowe, karne 
procesowe, spadko- 
we, hipoteczne, walory- 
zacyjne, kontraktowe, 
spółkowe, najmu, admi- 
mistracyjne, podatkowe. 
ściąganie należności itd. 


St Banaszak, 


gi. Cieszkowskiego 2. Tel. (304 
Długoletnia praktyka 
«27310 


W komis 
przyjmuję 
obwuie, meble, kupuję 
za gotówkę Dom Komi- 
gowy, Pomorska mr. 6 

'80141 


Bebie 
i trumny, kompletne 


jadałki, sypiałki, męskie | 


pokoje oraz pojedyncze 
meble stale na składzie 


w Koronowie. (32168 


Zaprowudzenie 
ksiąg handlowych, bi- 
lansowanie, reklamacie 


podatkowe przez ruty> | 


nowanego fachowca. 
Łask. zgi. pod „W 30“ 
do Dz. Bydg. (82437 


Dentysta 
Duszyńska, ul. Śniade- 


ckich 20, grzyjmuje od | 


0-12 i 15—18 godz. 
(21621 


Auto-Omnibus 


Zamienie auto osobowe | 


„Ńord*, z modną karo- 
serją, klubowe wyście» 


-* łanie (skóra), elektrycz- 


ne „oświetlenie, 
jastrowane, 
szym porządku, na om- 
nibus mieszczący w so- 
bie do 18 osób, w dcbrym 
stanie, % ewentualną 


zare- 


dopiatą. -P. Kamiński, | 
Hotei Dworcowy, Mar-| 


gonin, pow, Chodzież, 
32418 


PY wyszawska. 
pierwsturnęóna krew- 
towa z powodu braku 
lokalu poleca się w dom. 
szyje wszelką gardero- 
bę podług najnowszych 
modei. Of, 
Bydg. pod „„Połeca sig“, 


Dinitaywan 


garderobę, | 


w najlep-| 


Dzien. | 


Ma jątel: 

1.050 mrg. łącznie 500 
mrg. łąki, w pobliżu 
stacji kolejowej w więk- 
szem mieście, z gim- 
nazjium, przy wpłacie 
80000 zł. na sprzedaż 
Grundtke, Bydgcszcz. 
Pomorska 43 


Mtyn i 
moforowy 25 P. S. w 
pełnym biegu i porząd- 


ku, przemiał 70—80 ctr. |. 
na dobrej komunikacji 
i okolicy, dom 5 pokódi 
z zabudowaniem cena 
124000 zł. przy wpłacie |. 
8.000 zł lub w dzierża-F 
wę, stosownie do umo- 
wv. Wiadomość: Biuro 


„Pogoń“, Dworcowa 80, 
I lewo. i 


| Zaklad | 


fotograticzny do odstą- 


pienia w powiatowem 


mieście przy tem 2 po- 
koju z kuchnią 10% zł. 
Dwor- 
|lcowa 80, Biuro :Pogoh‘. |, 
poleca Franciszek Nae| 3 
dolny, mistrz stolarski | 


Zgt. Bydgoszcz, 


Dom 


I piętrowy z ogrodem 


i małą fabryką, 5 minut 
jod rynku i tramwaju 
snrzedam za 5500 zł/i 
poleca 


wiele 


innych 
Biuro 


„Pogot“, Dwor 


cowa 80, I lewo. (32175 


Kamienica 


|II piętro z 2 interesa- 
mi, rogowa w dobretn 


punkcie, podwórze, 
wjazd mieszkanie z ih- 


| teresem, wolne do obję- 
cia przychód miesięcz- 
ny około 500 zi. sprze- 
dam gza 35.000 zł. przy 


wplacie 15.600 zł Zgł 
Biuro „Pogoń, Dwor- 
cowa 80. 


Mia jątełe 


| iasku, 


i 18 świn, inwentarze 
martwe, kompletne, ma- 


jiątek prywatny cena 
119.000 zł. Majątki każ 
idej wielkości i cenie 


poleca Dom Handlowy. 
Gmiezno, Chrobrego 14 
tel. 385, 


Kamienica 


mira interesem najlep- 


p | zł. miesięcznie na życze- 


UEbw'gurafica 
męsuła 


| Biaszczae 


4 damakia 
j Bbiienszawe | 
j maęasie | 


dzięsigca 


Płaszczyki 
| dziecięce 


Fima, oie“ 


Jama Kazimierza 2. Ù 


Baczność ! 
Międzynarodowa Agentara | 
Dóbr „Polonia* w Byd- 

oszczy, ul. Parkowa nr. 3, 
pir. w gmachu Hotelu 
pod Orłem, tel. 698 prze- 


prowadza sumiennie i 
szybko wszelkie  trans- | 
akcje tak w kupnie, sprze- | 
daży jak i w zamianie 
majątków, gospodarstw, 
domów, wil oraz wszelkich 
innych w rachubę weho- 
dzących _ przedsiębiorst- 
wach. Wskazuje i poszu- 
kuje mieszkania. (32574 


Ma jążńi 
folwarki małe i duże, fa 
bryki, młyny parowe i 
wodne, kamienice iskle 
py kupieckie poleca S 
MRuszkowski, Biuro Pol- 
sko-Amerykańskie, ul Í 
Frankiego ia, obok Pla- | 
eu Teatralnego. telefon 
me. 55, 


lz ogrodem i 


: | kowski, 


| ska 23 


(18582 Sowią akiego 


nie cał ydom wolny cena 
10.000 dolarów w prze- 


1 liczeniu, wpłata najmniej 
9 | s część. Biuro ‚Pogoń‘, 
Ni Dworcowa 80. 


Zuktady 


|| tokarskie w najlepszem 
(| położeniu, 


w pełnym 


biegu wraz z miesz- 


b Mi kanien w dużem mie- 
[Virama || tychmiast na sprzedaż, 
gi Oferty do 

| pod „St. M“. 


ście na Pomorzu. na- 


£ domy 4 


|| handlowe w najiepszem 


położeniu w Bydgoszczy 


H| przy wpłacie 19—30000 
|zł. ma sprzedaż. Biiższe 


Grundtke, Bydgoszcz 48. 
132578 i 


M dla 
wolnem 
mieszkaniem 20000 zł., 
wpłaty połowę. Nowa- 
Kaszubska 34. 
(32560 


Bom 
piętrowy z ogrodemiw 
cantrum miasta ża 8000 


iz}. ua sprzedaż, wpłaty 


połowa, Nowakowski, 
Kaszubska 34. (32559 


bom j 
If-piętrowy sprzedam 
tanio. Bielawki, Gdań- 
ska 98, skład. (32412 


- , Skład 

rzeźńicki na Sprzedaż 

Plac Poznański 18. 
(32487 


Baczność! o 


|Próżne używane worki 


oddaje bezskonkureńcyj 
nłe, Czerwiński, Kaszub- 
(324.24 


Jadalka 
tanio na sprzedaź, ulica 


Sił 


(32579 


152 mórg ziemi dobrej i 
średniej, w tem 12 mórg 
łąk z torfem, 5 mórg 
ogród owocowy 
zabudowania dobre, dom 
4 pokoje z kuchnią, 4 
i konie, 18 sziuk bydła, 


(32276 


RZE WOT ZZOZ CALA ZD YO 


IYI piętrowa w dużym 
mieście w samem cen- 
trum miasta z olbrzi- 


szy punkt dochód 1.200 


.dectwa w maju. 


2.  (32436' gusta 


dupno okazyjne. 
sBiurko 25 zł, kuchnie 


napa 40 zł, leżanka 42 
zł, szafonierka 30 zł, 
szafa dn rzeczy 42 zł, 
sypiaika 850 zł, maszy- 
na do szycia, lustro, ja» 
dalka, garnitur pluszo- 
wy, półszorki, maszynś 
krawiecka na sprzedaż. 
Okolie, Jasna 9 tylny 
idom ptr. lewo. (325602 


Koń 

kozak, 8 letni, na sprze- 
daż. Nowodworska 2. 
(82476 


dJadalki 

oraz syp'aiki solidnego 
wykonania bardzo tanio 
na sprzedaż. Pómorska 
nr. 40. (32303 


2 konie 

4415 letnie i jeden rol- 
wóz lekki tanio na sprze 
daż. Ugory 12. (32188 


g Tanto , 
sprzedam szafę do rze- 
czy, garnitur koszyko- 
wy i nowy wózek na 
rysorach. Kościuszki 31. 
(82511 


Dywan 
chodniki, obrus, serwetki 
w dobrym stanie kupię. 
Oferty z ceną‘ do Dzien. 
pod „Eska 84*. (82569 


Fortepian 

(skrzydło) krótki, za- 

lgraniczny sprzedam za 

1.000 zł, Kościuszki 7. 
(32494 


Pies 
owczarski tanionasprze 
daż. Knabe, Nowy Ry- 
nek 10 (32531 


Na sprzedaż 
świnie średniaki, Rupieni- 
ca ml. Glinki 59. (32561 


Eee 


Kupie 

maty dom, wpłacę 3000 
zł. Of. pod „P. F.'* do 
Dzien. Bydg. (32346 


Bem 
mały Kupię, wpłacę 2000 
ewtl. zamienię czteropo- 
kojowe mieszkanie na 
mniejsze. Of. do Dzien. 
Byog. pod „Esem“. 
(32167 


Kupie 
konia rnaaiego nie star- 
szego nad 7 lat, ze zdro- 
wemi nogami. Okole, 
Ścieżka 11, ogrodnict- 
wo, (32001 


| Kupie 
za gotówkę 10 wagonów 
storny żytniej prasowa: 
nej. Pilne oferty upra- 
sza Fr. Beger,Bydgoszcz 
ul. Łokietka 5 (2255S 


Kursy 
handlowe 
wieczorne koncesjono- 
wane J. Zmijewskiego, 
Chocimska 2 I ptr. roz- 
poczynaja 9 stycznia 7 
wieczór, czwarty kurs 
ksłęguwości z przedmio- 
tami, stenografją, pis- 
mem maszynowem.Świa- 
(32554 


Msiążkoweśći 
Stenograf ji 
KHovresposdencji 
it. p. nauczają Konce- 


sjonowane Praktyczne | 


Kursy Handlowe w Byd 


|goszczy. blica Gdańska 


nr. 81-32. Tel. 1327. Po 

uk ńczeniu egzamin i 

świadectwa. Zamiejsco- 

wi listownie. Od 1-go 

stycznia nowy kurs. 
(32826 


Nowy kurs 
robienia kapeluszy w 
szkole modniarskiej, ul. 
Sniadeckich 2 rozpocznie 
się 2 stycznia. {81870 


Udzielanie 
lekcyj francuskiego ję- 
zyka, metodą łatwą, te- 
crja, konwersacja, świa- 
dectwo kursów wyższych 
oraz muzyki dla nocząt- 
kujących Gdańska 44, 
Ii ptr. nauczycielka. 

182471 


to 


‘| potrzebuje korepetyto- 


ra? SĘ Zygmunta Au- 


45 zł, łóżka 18 zł, ka- 


-ł$jalnej «i =qdelikatesów. 


= R r mpa 


dnia y; 


T 


8 


FW m "PO 


= 
zę 


= Slużącz 
ESA ARA u iz Nao z ka e KARE „ASA 
ą jświadectwami, z dobrej 3 kóś 
Stenografii rodziny poszukuje po- z kala? pR mi 
wyucza wszystkich bez- |Sady do wszelkich prac UA mrg. roli i dąże 
płatnie, listownie: In- |donowych 1 do dzieci = 


stytut Stenografiıezny, 
Warszawa, Mokotowska 
nr. 39. 199997 


Podróżnjący 
fpan lub pani) na mia- 
sto poszukiwani. Gdań- 
ska 158, II p. pr. 182583 


Steimach 
(kołodziej) z własnemi, 
dzielny w swym zawo- 
dzie, potrzebny od 1-go 
kwietnia 1326.  Maięt- 
ność Augustowe, poczta 
Maksyrmiljanowo, powiat 
bydgoski. (32526 


Dzielnegeo 
fotografisty do retuszo- 
wania poszukuje. Oferty 
pod „N. F.* do Dzien. 
Bydg. 132570 


Bzielna 
fryzjerka potrzebna. Fr. 
Górski, Dworcowa 91. 

182505 


Potzzebna 
gospodyni. Zgł. w składzie 
mebli Pomorska 6. (32375 


Kowat 
z uczniem i własnemi 
narzędziami, dzięłny 
majster w naprawie ma- 
szyn, kuciu komi i pro- 
wadzeniu parowej młoc- 
karni, potrzebny od 1-go 
kwietnia 1926. Majęt- 
ność Augustowo, poczta 
Maksmi:janowo, powiat 
bydgoski. (32505 


Technik 
poszukuje posady przy 
parowych maszynach 
p kreśiatza, Of. 
Z. 


Syn 
uczciwych rodziców 
władający polskim i 
niemieckim językiem 
poszukuje od 1. I. 26. 
lub później miejsca za 
ucznia w branży kolom 


Zgł. pod „Chęć' do Dz 
bydg. 132500 


lody 
kupiec, łat 21, z branży 
koloniałnej 1 delikaie- 
sów, dobry ekspedjent 
i dekorator, chciałby za- 
mienić posadę ed 1. I. 23. 
Łask. of. pod „D. W.” 
upr. się do Dzien. Rydg. 
(32574 


Szukam 
posady jako początkujący 
najchętniej u adwokata z 
średnim wykształceniem i 
z dobremi świadectwami. 
Łaskawe zgłoszenia pod 
„Adwokat“ do Dziennika 
Bydgoskiego. (32572 


Poszukuję 
posady portjerstwa. Mogę 
ewtl. złażyć kaucję do 
1000 zł, Of. do Dz. Bydg. 
pod „1060 zł.* (32567 


Handiowiec 
z długoletnią praktyką, 
ostatnio na samodzielnem 
stanowisku z branżyjkon- 
fekcji i bławatów poszu- 
kuje posady zaraz lub 
później jako kierownik 
lub ekspedient, Of. upr. 
pod „Handlowiec“ do Dz. 
Bydg. 


: Oddam 
posadę za wypożyczenie 
2.000 zł} lub spólnietwo. 
Oferty pod „16% do Dzien. 
Bydgoskiego. (32581 

M 


Leśnik 
rutynowany, żonaty,'lat 31, 
obecnie na posadzie ka- 
walera, poszukuje posady 
żonatego od 1. 4. 26 lub 
wcześniej. Łask. zgł. pod 
adres R. Kosmowski, Pa- 
rusewo p. Strzałkowo, 
pow. Września. (32571 


Rutysowany 
kupiec lat 26 z branży 
żelazno-kolonialnej, biegły 
w słowie i piśmie polskim 
i niemieckim także obez- 
nany w hurtowaym dziale 
i prowadzeniu książek po- 
szukuje od 1. 1. 26. ewt! 
później posady ekspedjen. 
tą magazyniera lub woja. 
żera. Łask. zgł. proszę na, 
desłać do eksp. Dz. zę. 


132537 pod „Fr. S 156.5. ( 


zaraz lub później. Jall- 


(82563 | 1 


stajnie zaraz do wyfha- 
É iecia. Małecki, Wilczak m 
wiga Kawka. Polanka | Ułańska 12 (32496 


1, Wielkie Bartodzieje. 
(82484 300—400 zł. 


> Przyjmuję 


Bydg. (82502 | ty pod „M. 400* do Dz. 
nm | Byd +. (32483 
Służąca 


od i stycznia 26 r. pa 
trzebna z dobremi świa- 
dectwami, która umie 
gotoweć. Śniadeckich 
58, II ptr pr. (32495 


G pokojowe - 
mieszkanie położone w 
centrum miasta nadające 
się na ubikacje biurowe 
lub przemysłowe zaraz do 
wynajęcia. 


Służąca 


samodzielna, z dobremi | lonia“ Bydgoszcz, ul, Par- 
(32573 


świadectwami potrzeb» | kowa 3. Tel. 698. 
ną od 1. 1, 26. Stroma 
58, Szwederowo. (32465 


: Posady 
kierownika lub -podró 
żującego poszukuje za- Słoneczne 
raz kupiec z dlugoiet- | frontowe 2 pokoje (oso= 
nią praktyką w branży |bne wejście) dam w pro- 
Pała i kolonialnej p za T zł, ACE 

Prz Sa złdgyć ędą zwrócone. Adres 
Task, ką. da Dz. BYE w Dzien. Bydg. (32499 
pod „Kaucja”. 132482 


Frontowy 
pokój, ładnie urmeblo- 
wany oddam 1—2 pa- 
nom lub młodemu mał- 


ilupiece 
lat 25, żonaty, poszuku- 
je zajęcia jako podróżu- 


jący. Oferty do Dzien żeństwu z używaniem 
Byd: i « |kuchni. Nowogrodzka 
I08 WEZ a SCE |nb/6,1 p. (32507 


Na stancję 
przyjmę uczni gimn, 
opieka troskliwa zape- 
wniona, pożywien,e zdro- 
we, opłata umiarkawa- 


Sieroła 
z wioski, uczciwa, czy- 
sta poszukuje posady 
do dzieci z szyciem lub 
prac domowych Z do 
bremi świadectwami. 


Zgł. ul. Toruńska 41834, j Prawo. (32550 
I ptr. Pródlikówna. 
` 132490 Pokój 

z całodziennym utrzy- 


Poszukuję maniem dam za wypo- 
posady 
w cukierni zaraz lub 1] Zł. 
stycznia 286.r. Zgł. podj + W. D 
„Posada bufetowej** do 
Dz. Bydg. (32863 


Of. do Dz. Bydg. pod 
Ai (325.5 


Pokój 


panienki. 
skiego 10 oficyna I ptr 
(32538 


Hsiążnowa 
władająca poprawnie ję- 
zykiem polskim i niemiec- | Prawo. 
kim, znająca wszelkie pra- z 
ce biurowe, pisząca biegle Duży 
na maszydie, w ostatniej | pokój umebl. 
posadzie 4 lata, poszukuje | mieściu do wynajęcia 

odpowiedniego zajęcia ) Bliższe inform. ul. Gam- 
najchętniej jako kasjerka. | rza 7 I ptr. lewo. (325026 
Łask, zgł. proszę skiero- | = 
Pokój 


wać pod „Kasa“ do Dzien. 
(82453 umeb!. zaraz do wyna- 


Bydgoskiego. 


82083 


w Pokój 

Romke ładnie umebi z central: 
ze skiepeim lub sklepu | nem 
w malem mieście lub|raz do wynajęcia. Mai- 
na wsi poszniiuję celem wala, Gdańska nr. 187. 


dzierżawy. Of. do Dz. (32524 
Bydg. pod „W. U 
(32521 Pokóĵ 
umebl. do wynajęcia. 
Skład Gdańska 41 III piętro 
kołonjalny z urządze: | lewo. (32543 


niem, towarem i miesz- 
kbniem lub bez zaraz Pokój 

iub później do wydzier- jumebl. do wynajęcia. 
żawiemia. Oferty z po-|Sw. Jańska 4. I prawo. 


daniem wysokości dzier- 182041 
żawy i adresu składać 
péd „J. G.“ do Dzien. 2 pokoje 


Bydg. (82520 


umeblowane z kuchnią 


f Skład 
pióżny z mieszkaniem 
w centrum miasta po- 
szukuje ewtL skład 
rześnicki, Zgł. Szymań 


bary 11. [ ptr. 


1—2 pokoje 
umeblcw. do wynajęcia 


aal ; 

Epp Aska O ate | Aleje Mickiewicza 1, 11 

3 prawo. 184576 | 
"W ydzierżawię Pokój 


na Niwach, 10 kim. od 
Bydgoszczy za 300 zł. dla lepszego 
PSŁZNIE SMT ; wynajęcie. Herm. Fran 

JA. 8: zieMi kego 4 II ptr (82,66 
oksianej z budynkami | EB (zka F 
põkój z kuchnią wolne. AE FEG EZĘ 
Barylski,  Maksymiitja- Pokój 4 
nowo. (32474 | umebl, z używaniem ku- 
= chni do wynajęcia. War- 
r Sklad 


szawska iģ 1 ptr. lawo 
z31—3 pokoi odstąpię (32564 H ż 
Of, do Dz. Bydg. pod 


„A,150*. (32517 

— s dla uczącej się młodzie 
i Skied ży tanio, odżywienie do- 
w okolicy Starego Ryn- f bre, Krasińskiego ur. 14 
ku, nadający się najļparter. (52557 
wszelsie  pizedsiębior- 
stwa, do wydzierżawie- 
nia od i. 1. 26. Zgłosz 
przyjmuje J. Zjawiński, 


Stencja © ` 


Pokój 
do wynajęcia. Warszaw- 
ska 14, 1 ptr. (32587 


Poznańska 82, I ptr. 
(32534 kożój i 
umebl. (nie irontowy 
Który widok na ogród) Z u- 


z panów fryzjerów wziął- | trzyrauniem lub bez do 


pó jw domu 
= 4 przyjmie 


Międzynaro- | 
dowa Agentura Dóbr „Po- | 


$ | skiego 2, II p. 


| wynajmę 3 szkolnfkom 


na. Lipowa 8 II piętro j 


jako Bufetowa |życzenie 1000 lub 1500) 


umebl do wynajęcia dla i 
Marcinkow- | 


w śród: | 


— łjęcia. Naruszewicza 4.|] 


ogrzewaniem za | 


łazienką, 1 pianino ta- | 
nio do wynajęcia. Gar-| 
(82563 | 


pana doj 


St 


aneja 
obywatelskim 
ucznia. /Na 
miejscu fortepjan. Cho- 
cimska 2 I ptr. (22459 


2 pokoje 
umeblowane, mieszkal- 


iay i sypiaika, dia 2 pa- 


nów do wynajęcia. Pio- 
tra Skargi 7, parter, le- 
Wo. (32440 


Stancja 


| dla dzieci, doskozałe od- 


żywianie, idealne wa- 
runki do nauki, eena 
umiarkowana. Pomor- 
ska 33 44, I piętro pra- 
WO. (82047 


2 pokoje 
połączona z sobą, dla 
jednego lub dwóch pa- 


nów, jeden większy,dru- | 


gi mniejszy, eleg. ume» 
biowane, od za er do 
wynajęcia. eszkow= 

ynaję 82514 


* Pokój 


panom lob panion: z u 


trzymaniem tub bez. 
Pomorska 67. (32046 
Pokój 


umebl. z osobnemm wej- 
ściem i elektr. światłem 
do wynajęcia. Bura ski, 
Pomorska 65, (32555 


Pokój 
umebt., bez pościeli, z 
używaniem kuchni, dia 
2 osób do wynajęcia. 
Sienkiewicza 8, I p. le- 
wu. (82038 


Pokój 
uweblowany do wyna- 
Falencik, Łokiet- 


i JĘCIA. 
(32532 


ka Be, II p. 


Pokój 
i frontowy,  przyzwoście 
umeblowany dia Mte- 
| igeptnego pana lub ps- 
nienki do wynajęcia, 
Nowy Rynek 12, MHI 


(32529 


kRokój 
dobrze umebl. do wyna- 


jęcia. Grodztwo 28, 11. 
(32:40 5 
Pokój 


na 2osoby do wynajecia 
Czerwińska, Swiętajań: 
ska 16. (32331 


Pokój 
dobrze umebl z osobnem 
wejściem od 1. 1. 26. do 
| wynajęcia u Draeger, 
Dr. Emila Warmińskie: 
go 3. (34528 


Pokój 
umebl. do wynajęcia lep 
szemü panu, uli. Szcze- 
cińska nr. 3 ptr. lewo. 

(325i5 


Pokój 
umebi z 2 łóżkami za- 
raz do wynajęcia. Jac- 
kowskiego 20 I. (32485 


Pokój 
umebi. do wynajęcia 
PL Piastowski 41. (32514 


Pokój 
jdla 2 panów do wyna- 
'ętia przy rodzine spo 
| kojnej inteligentnej. Pi 
Piastowski 2 III. (2498 


Pokój 
Idia 2 panów do wyna- 
jjęciaa Pomorska 49/50 
IIII ptr, lewo. 132789 


i © pokoje 

| eleg. umebl. dla i—2 
panów do wynajęcia. 
Sienkiewicza 63, I ptr. 

i lewo. (12178 


Pokój 
umebl. od 1. 1. 26. de 


+ Pokój 000) 


do wynajęcia dla tep 
szego pana. Wiadomość 


dzie. (32497 


Pekój 


umebł. ] 
1. 1. 25 dla pani lub pa» 
Snia- 


Pokój pr 


3 


umebl. dia starszego pav. 
na do wynajecia | Zdu- 
ny 2. Hirsch. (52504 


a: 


3 "y 
najęcia. Sw. Trójcy i 
I1 tewo. (82503 


Pokój 


Obiady 8O yr. 


Diei ue u. (06 


Jagiellońska 32 w skla- 


- 
> 
f 


zaraz lub oft 


+ 


f 


| 


4%, 


Bar Angielski, Gdańska | 


165 Koncert 


Obirndy 
RO gr., kołacje 60 gr. 
Fotel Boston, Dworco- 
wa 7a. (31683 


nr, 29177 


Bostaurwcjuw 
„Empire“, obiady zni- 
żone na 0,80 zł. (31893 


Życzaewów 

nowotoczoo. Panon m 
zacnej rodziny, Wys, 
kształcona, milego us 
aposobienia gyspodarnay 
posiadająca  umjątekz 
kompletną wyprawą i 

urządzenie domowe, ` 
pragnie poznać w celu 
matrymonj. na pewaem 
stanowisku przernysłówe 
cw, kupca tub urzędała 
ka w średnim wieku do 
lat 35, Mieszkanie za: 
pewnione Łask. załosz, 
pod „Z. N.* do Dzien. 
Bydg- (32530 


Kawnier 
rolnik, Idt 30, posiada: 
jący 8000 zł. gotówki 
| poszukuje odpowiedniej, 
partji celem  ożenku. 
Panny posiadające go- 
spodazetwa powyżej 80 


mre. albo odpowi edni 
majątek, raczą swa of. 


wraz e totografją nade: 
słać do Dr. Bydg. pod 
„775. Dyskrecja I zwrot | 
fotografii | zapewnione, 
(82477 


Spólłnik-krawiec 
poszukiwany natych- 
miast, mieszkanie za- 
pewnionege, Ut do Dz, 
Bydg. pod .2.000*, 
130513 A 
E 
Posrukuje | 
1500—2000) xz} na I hipo 
tekę i dobry procenti 
DE pod „M. 12“ do Dz 
Bydg. ‘(32524 


Kaginioną 
książeczkę wojskową na 
nazwisko Stan'staw Ryb 
ka, unieważniam 32841, 
„aja ZEE RE ARA 

Dyusione i 
papiery wojskowe ma 
nazwisko Jana Bykow 
skiego, umioważniam, 

(32479 


4 


} 


REESE 


Przybłąkał | 


wynajęcia, Petersona 10] cję w druzi dzień świął 


E ptr. (52568 


Fokój 
umebt. kawalerski 
wynajęcia. Garbary 24 
il ptt. lewo. (32566 


Porój i 
umebl, dia lepszego, s0- 
lidnego pana iub pani do 
wynajęcia, Siemirądzkie- 
go4fL 132586 


IHupiec 
poszukuje 2 umesbl. lub 
próżnych pokoi w centrum. 


na ul Chodkiewicza 
mały czasny pies (szęze | 
niax) do pdebrania ze 


daf zwrotem kosztów w ciņ ) 


gu d=óch äni. Pawłow 
ski, 20 Stycznia 2i 
` (324705 „GR 


Tuieważniam | 
Skradzione mi - doku. 
menta w dniu 23 XA. 
25 r. w Bydg szczy, mi 
imie Edmunda Wagąe 
ra, leśniczego, 1 legity 
macja nadleśnictwa, $ 
zaświąfezenie starosty. 


by chłopca 16-letniego zj wynajęcia zarąz Gdań- ; 0 ile możności z teieřonem |do pełhienia funkcji po 


lepszej rodziny w naukę. |ska 52, I ) 
Zgłosz. pod „Uczeń 101“ | godz. 11—!/2 i 5—8. 
de Dzien. Bydg. (32566 (2356 $ 


+ 


3 


proszę nadsyłać pod lit. 
aW. 5. Nr. 2150“, (32572 


. p.awo, odji osobnera wejściem. Of.|lic,-leśnej, 3 karta ro 


werowa, 4, karta myś 
liwska. 18248 


IE 


>Laj 


Podziękowanie. 
Wszys kim tym, którzy przyczynił s:ę 
do ostatniej usług! naszej ukor hanej có- 


` A reczki Ś n, Mzancdwisianvwqy a prze- 
Sł | dewszystkiem ka. prob: Kongi SETIR emu {i 


` Fitentostwa Zamtżówgc. 


DE dme 290 prugan 1924 r. 


Weie] aii w A EE eas 
SA girundisni. 


IE. Pejemska, 


Weave swea RF. RZ. 


p 


"= Dułoszenie. © 


Dnia 21 września br. wanczdacziepzna 
w Trmemiętewie fosisz wwie, 
właścioie! może takową odebrać w Komi- 
a” Sicienka. 

Komisarz Chwodowy. 


Sprzedaż i drewna. 


SI Bolsa Kujewwki, powiat B BBE- 
daje iroa Tp" gf 
ca 200 m” drewnz budultowegca MV. Kł. | 

Sód me, szczep, 140 mp. wałków 

200 np. gaśgzi | 128 mp, pleńków 
e otiia 12 1 14 lasu miejsziegu 

Liny teeta adbydzia stę w wiorst, dała 5 styczała 
S9A r. przed poładuiom e godziaśa t9-ej w lokalu ; 
p. Kralńskiego, 

Bywwednł odbędzie stę na warunkach obowipsują- 
wych w lzauch państwowych, 

Boles Kujawski, dnia B4 grudnia 1905 z. 


Piiaarkioiwnrami, 


głoszenie, 


Ńiniejszem oznajmia się, że w Państwo- | 


wym Nadleśnictwie 


Przeweocdimikie 


odbywać się będą ` 


IERIACIE NA Are 


użytkowe, drągi, drzewo 


opałowe w na- 

 stępujące dnie: 
Dnia 5 stycznia 1328 r. a. 6 
SI). -. 1086r | „.$Ę 
»  4lutego 1925r, | R Ż* 
„ 16 „* 1826r. | 8 Z 9 
„ 2 marca 1926r.| © Z 8 
m 16  „ 1826r. | 5 SO 
"MOB" e 1925 r. = 


dramat o silnem napięciu 


Fi 


R i z 


Warunki sprzedaży zostaną ogłoszone | rq 
przed licytacją. Płacić należy rendantowi 
_ przy sprzedaży, 
82554 


rza 


Kadleśniczy. 


PĘst E MI ZYSK 01 Koali Ze AE ĄCE Jaz ai, Sz 
ONE OK ALOCCO E aa Ta E a ia N s, ANNA 


(y dioniki MM 


Monumentalno - sensacyjny 


w 12 aktach p. t: 33: 


to A © $ 
W ISTAN AEEA Y sae -+ owa E BPE ; BE 
peere imee el Voal nE aa 


imi 
| 
| 


Przypominamy pp. 


od 9—13 i 15—18. 


wszeżkiege rodzaju 


||| pedea iera 
|= ja J 
EH 


kealmrencyżzyeh wykuasje 
<%* 


DRUKARKU KTOGOSKA 


Akcjonarjuszom, że 
ostateczny termin złożenia akcji do przestemplo- 
wania upływa z dniem 30 grudnia br. 

Akcje przyjmujemy w naszem biurze przy 
ulicy Poznańskiej 30, w godzinach urzędowych 


Drukarnia Bydgoska, Sp. ANG. 


uw POALE. 


( Uram. Desto lydeutiem | 
| ME Teet M. i 


O paea 


aa 


 Weień. Zm. 


świerkowe 


w walkach 2 mtr. lub 
większych średnicy od 
15—25 cm Oraz wszel- 
kiego rodzaju sky 
kupuje 32417 
Wielzopolska Fapiorsia 
bydgoszcz - Gzyżtőðwko |; 
adres telegr. Papyrus 
telaf. 1251 4 1137 


b a . Eadem fotewiażk 
 ©zstrzeżenie. |Świeże kiszkił 


Kierownik i współwłaściciel firmy „Aika“ 
jawnej spółki handlowej p. Franciszek 
Ksawery Lehmann nie jest upoważniony 
do sprzedaży nieruchomości i fer A 
spółki wszelkie tego rodzaju transakcje będę 
uważał za nieważna, (82555 


Bydgoszcz, dnia 28 grudnia 1925 r. 
Pispódlieywiamnścicień 
firmy ALKA" jawnej spółki handlowej 
Franciszek _Franciszek Euzebjusz Lehmann. 


-Panien toylara jade 


Hali Targowej przy Ji Podwałe nr. 16 od- 
będzie się w czwartek, dnia 31 grudnia 
br. od godz. 10-tej w restauracji Rzeźni 
Młejskiej ul. Jagiellońska 35 d. 


Bydgoszczy, dnia 28. XII. 1925r. (82548 
Magistrat miasta Bydgoszczy. 


Decernat Rzeźni i Targowic Miejskich. 
(-) Milchert, radca aà miejski. 


Zaszwwienie. 


Niniejszom zamawiam wyoclioczący w Bydgoszczy 8 razy w tygodniu 
„FBzńzzznmikc EBęncisżasskshń* ua X kwarta: 1925 w. (styczeń, 


luty, marzec) za 8,58 zł wrez z opłatami pocztowemi. 


„Dziennik* odbierać będę 


u poczty == proszę dostarczyć pod poniższym Adresem: 


mię i naawiako: 


3 Miejscowość: 


uoa Í Mr. ImmmozanzneawnzeenecznarznA zzz rzA erna 


Bwiti poTZAGWUH. 


ty, tytulem przedpłaty na „Dz zzemiis mudeste“ za l kwartał 1926 


(sty czeń, luty, marzec) odebrałem, ce niniejszem potwierdzam. 


1928. 


6 : ściąga nawet łą publiczność, 
którą caly rok się w: kinie 
82580) nie widziało. 


Każdy válek ? czwartek od g. 4 PARA naprzeciw Teatru miejskiego. 


świeże Miszki z KOSZY, Z SNIEK, 
wądrobianki I salcgsoniki. 
JB. ia wwieaiisabwysiak, 


ha mistrz rzeźnieki, 4 DRZBZE mr. 83. 


“Szkoła Tańca a M. Taeppe 


Województwo Pomorskie. 


|poństwowa ii (WO far ein 


poczta Łążek, pow, Świecki 


daży saatrzega me zek Lasów 
Kasięzim  odlędske 
« warysikich jesxietw dis ksadiarzy | aapołzmatow. 


tem ind. stud MiemcAR skorzane eh 


i Sprzedaź Ureda pca] 

E Fl my, ale” tartain beż p iek taaga 
w 5 ca, ai st ZE 
= Ki 

| 

| 


r 


w dnia 76 stycznia 2628 r. 


irek A 
sesji 
kwieżoweż | 
Jarmiażóra 

3 kir. „A 


a IE A A 


drań GA pomes ogólnych warazków sprzedał: zy 
wkiłasdhóroe p yae s ra 
w Państwowych w Byd- 
ioaz w wysckodd ih ofiarotazaj 
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